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W eta lwowska
J.dnorazowe inseraty obliczają sig po 14 hal., 

kilkorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą pe­
titowa, ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbowe po 
2C hal. od jednego wiersza miary petitowej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie Agencya dzienników SokołowcKiego 
we Lwowie Pasaż Kausmanna i. 9. i w biurze Ludwl- 
k ł  Plohna ul. Ka-ola Ludwika I. 9; we Francyi w P a­
ryżu wyłącznie Agencya pana Adama, 38 Rue d« 
Yarenne

Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznych.

Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 10 hal., 
pocztą 16 hal. — Biura Redakcyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego 1. 12. — Ekspedycya miejscowa 
w Agencyi dzienników St. Sokołowskiego. Pasaż 
Kausmanna I. 9. — Listy należy frankować.

Reklamacye otwarte wolne od opłaty 
Telefon Redakcyi nr. 88.

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  32 K., p ó ł r o c z n i e  16 K., k w a r t a l n i e  8 K., 
m i e s i ę c z n i e  2 K. 70 h. — W miejscu: r o c z n i e  24 K., półrocznie 12 K., k w a r t a l n i e  6 K., mie-  
STOCznie 2 K. —  P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N i e m c z e c h  3 K. 20 h. miesięcznie. We wszyst­
kich innych państwach 3 K, 80 h. miesięcznie.

„Przewodnik naukowy i literacki", dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzymają cało- i 
półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca, czerwca lub 
od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi I K. 50 h., drudzy 60. h. „Prze­
wodnik" prenumerowany usnbno kosztuje 8 K.

CZĘŚĆ URZĘDOWA

Obwieszczenie
c. k. Namiestnictwa we Lwowie z dnia 26 
lutego b. r. do 1. 21.893 w sprawie zaka­
zu sprowadzania zwierząt racicowych wszel­
kiego gatunku z królestwa pruskiego do Ga- 
licyi, — zamieszczone jest w „Dzienniku u- 
rzędowym" dzisiejszego numeru Gazety 
Lwowskiej,

CZĘŚĆ HEURZĘl) OWA

Lwów, 27 lutego.

Na wczorajszem posiedzeniu subkomi- 
tetu Izby posłów dla sprawy handlu termi­
nowego zbożem, przedłożył Rząd zmie­
niony projekt ustawy w iyffi prsedr*l-k>Tne. 
Nowy projekt odstępuje w kilku zasadni­
czych kwestyach od dawniejszego projektu. 
Mianowicie, według depeszy, projekt wysuwa 
bardziej na plan pierwszy prawo M inister 
stwa rolnictwa i rolniczych Towarzystw kra­
jowych do ingerencji na giełdzie produ­
któw rolniczych, w szczególności zaś przy­
znaje także krajowym stowarzyszeniom rol­
niczym prawo przedkładania propozycji co 
do osób, które mają być powoływane do 
kierownictwa giełdy. — Zupełnie nowym jest 
§. 10, który zaprowadza obostrzenia co do 
notowania kursów (t. zw. regestrowania) dla 
każdego interesu giełdowego, tyczącego się 
zboża lub fabrykatów młynarskich, a opie­
wającego na termin wedle zwyczajów gieł­

dowych (Usancemassig). Równocześnie powo­
łanym Ministerstwom przyznaje paragraf ten 
prawo rozciągnąć w drodze rozporządzenia 
obowiązek regestrowania także na inne in­
teresy na giełdzie zawierane. Wszystkie inne 
interesy giełdowe, nie podlegające powyż­
szemu przepisowi, jeżeli pośredniczy w nich 
zaprzysiężony stręczyciel handlowy, mają 
być zgłaszane przez niego w biurze giełdy 
w celu zredagowania kursów, jeżeli zaś nie 
pośredniczy w nich zaprzysiężony stręczy­
ciel handlowy, wówczas, gdy mają być u- 
względnione przy redagowaniu kursów, mu­
szą być, jak to już pierwotny projekt posta­
nawiał, zgłoszone przez obie strony'do rege­
strowania.

Znaeznera zaostrzeniem postanowień 
karnych ustawy są postanowienia §§. 30 do 
32. W edług §. 30 karany być ma z powodu 
występku aresztem ścisłym od tygodnia do 
roku, z czem połączoną być może grzywna 
do 20.000 koron ten, kto rozmyślnie zawiera 
interes tyczący się zboża lub fabrykatów mły­
narskich, przy którym ma na oku wyłącznie 
osiągnięcie zysku ze zniżki albo zwyżki cen 
i przy którym równocześnie ' musi piżyjąć, 
że nie będzie w stanie towaru rzeczywiście 
dostarczyć albo odebrać. Tej samej karze 
podlega, kto dla zysku własnego albo, aby 
przysporzyć zysk komu innemu, nakłania 
d rn g ieg ^ d o  którego zawodu nie należy ząj 
nibwać się interesami giełdowymi, ani też 
polecac przeprowadzenie takich interesów, i 
to nakłania rozmyślnie do zawarcia giełdo­
wego interesu, tyczącego się zboża lub fa­
brykatów młynarskich, albo też nakłania 
kogoś, kto takie interesy zawiera tylko 
z obcego polecenia, aby zawierał je na ra­
chunek w łasny; mianowicie podlega on tej 
karze, jeżeli przy tym interesie ma wyłącz­
nie na celu osiągnięcie zysku ze zwyżki al­
bo zniżki ceny.

Paragraf 31 grozi karą od 3 dni do 3

miesięcy, z czem połączoną być może kara 
grzywny do 5.000 koron każdemu, kto zo­
bowiązany na podstawie interesów giełdo­
wych do dostawy zboża iub fabrykatów mły­
narskich w terminie zwyczajowym z własnej 
winy we właściwym czasie i w oznaczonem 
miejscu nie ma danego towaru lub też prawa 
rozporządzania nim. Kara ta sama zagraża 
temu, kto certyfikat w sprawie takiego inte­
resu, tyczący się umówionej dostawy zboża 
lub fabrykatów młynarskich, dalej podaje, 
mimo, że wie, że wystawca certyfikatu nie 
będzie posiadał we właściwym czasie i w 
oznaczonym miejscu umówionego towaru, 
lub też prawa rozporządzania tym towarem. 
W końcu §. 25 postanawia, że z karami wy- 
mierzonemi według §§. 30 do 32 łączą się 
następstwa cywilno-prawne. Paragraf ten 
bowiem postanawia: interes co do zboża lub 
fabrykatów młynarskich, zawarty z osobą, 
która ukaraną została według §§. 30 do 32, 
lub która z innych powodów, aniżeli z po­
wodu braku istoty czynu lub niedostatecznych 
powodów do oskarżenia, została od kary 
uwolnioną, jest nieważny o ile okoliczności 
Eis^Iza?Mhiąja przypuszczenia, że druga stro­
na kontraktowa nie żLćiła karygodnego stanu 
rzeczy, ani też go znać nie była obowiązaną. 
Interes co do zboża Jub fabrykatów m łynar­
skich, do którego nakłoniony kto* został sku­
tkiem czynności karygodnej ze względu na 
§. j32, ma tylko wówczas skutek prawny, je ­
żeli druga strona nie jest tym, kto nakłonił 
do zawarcia interesu, a okoliczności uzasa­
dniają przypuszczenie, że ani nie znała ona 
karygodnego stanu rzeczy, ani też znać go 
nie była obowiązaną.

Reprezentant Rządu szef sekeyi Beck 
przedkładając ten zmieniony projekt rządowy 
oświadczył, że Eząd stara się o ile możności 
zadosyć uczynić życzeniom rolników; mówca 
wystąpił przeciwko niedąjącym się zaprze­
czyć wybrykom w obrotach giełdowych i do­

magał się jak najrychlejszego załatwienia 
ustawy. — Subkomitet uchwalił przyjąć ten 
projekt rządowy za podstawę do narad. Wczo­
raj załatwiono pierwszych 8 paragrafów przed­
łożenia rządowego.

Jubileusz Leona XiII.
Z okazyi jubileuszowego nabożeństwa 

-,v niedziele, Najprzew. ks. A rcyb iskup  Bii- 
czewski przesłał następujący telegram na 
ręce Jego Eminencyi ks. Kardynała Ram- 
polli:

Sua Eminenza Gardinale Itampol'a, 
Borna.

Clerus, summigue cwium praefecti at- 
qui omnes archidioeceseos fideles incolae ad 
aras Dei hesterna die procumbentes, Chri- 
stum precibus ardentissimis adierunt, ut Te, 
Beatissime Pater, Vicavium Suum, qui vice- 

ufmiuni ąuintmn regni faustissimi annuni in- 
gressus es, ęuam diutissime sospitet ac con- 
seroet. Quod studiorum morum documcntum 
Sanctissimo Patri notum esse cupkmt et ad 
peiesW andita tis Suae proroluti, amorem, re- 
werentiam, oocdientiam profitentur, atque Apo- 
stolicam benedictiongin htwiillinie expetimt.

Czyli w przekładzie pols’k in i:
Kler, naczelnicy Władz i wszyscy wierni 

arckidyecezyi zebrani w kościele, gorąco bła- 
Łgali Chrystusa, ażeby Ciebie, Ojcze święty, 
Namiestnika Swego, który rozpocząłeś 25 rok 
błogosławionych swoich rządów, utrzymał i 
zachował jak najdłużej przy najlepszem zdro­
wiu. Równocześnie prosimy o przedstawie­
nie tych wyrazów naszej wierności .Ojcu 
świętemu, a ścieląc się do stóp Jego Świą­
tobliwości, ślubujemy miłość, cześć, posłu­
szeństwo i błagamy w pokorze o błogosła­
wieństwo apostolskie.

LIST! LITERACKIE l WARSZAWY
Włodzimierz Zagórski. — Wydawcy a autorowie.—■ 
„Stagnacja" belletryśtyczna — Kazimierza Tet­
majera „Panna Mery" — Finansyera a towarzy­
stwo warszawskięk — Polemika Misyeka — „Księga 

herbowa rodów polskich" hr. Ostrowskiego.

Włodzimierz Zagórski spoczął na Po­
wązkach.

Przybył on do Warszawy ze Lwowa 
teinn lat ośmnaście, poprzedzony sławą Cho­
chlika, ciętego satyryka, wytwornego rymo- 
twórcy. Przyjęty bardzo życzliwie, pozyskał 
sobie od razu w prasie tutejszej stanowisko, 
należące się jego talentowi. Rozrywano go — 
drukowano i czytano chętnie.

Lecz Warszawa nie jest względną dla 
swoich pisarzów. Daje im wprawdzie stano­
wisko społeczne i towarzyskie znaczenie wię­
ksze, wyższe, zaszczytniejsze, aniżeli Lwów 
i Kraków, w zamian jednak za to żąda od 
nieb nadzwyczajnego wysiłku mózgowego. 
Literat warszawski musi baedzo dużo praco­
wać produkować, aby mógł istnieć. Przy­
czyną tego jest system honorowania od wier­
sza, od sztuki. Oprńcz redaktorów nie bierze 
tu nikt stałej pen^ i.; trzeba wszystko zaro­
bić „wierszami".

Wadliwość;tego systemu odczuwają głow­
nie literaci, pisarze właściwi, wypchnięci 
z prasy przez dziennikarzów i reporterów. 
Bo żeby napisać powieść, nowelę — potrzeba 
Wrodzonego talentu, żeby napisać krytykę, 
felieton — potrzeba oprócz talentu i fachowe­
go wykształcenia, dłuższego czasu. Bez prze­
czytania książki, dwóch, trzech książek nie 
można sklecić choćby bieżącej recenzyi, a czy­
tanie, to czas drogi u każdego robotnika. 
Cynika z tego, że zwykli referenci dzienni­

karscy i reporterzy, którym poczta i tele­
graf przynoszą gotowy prawie materyał (ga­

zety, telegramy, raporty policyjne, korespon­
dencję z prowincyi), zarabiają w Warszawie 
daleko więcej od rzeczywistych, a nawet zna­
komitych pisarzów. Jest to nadużycie prasy, 
która zabija u nas literaturę.

Trzeba mieć w Warszawie ręce bardzo 
pracowite, głowę bardzo pomysłową, pło- 
d n ą jab y  rnódz żyć z literatury.

Zagórskiemu nie dała Opatrzność mózgu 
płodnego. Wićcej reproduktywny, przerabia­
jący, niż produktywny, twórczy talent jego, 
nie nadawał sio do warunków warszawskich. 
Zrobił on wszystko dobrze i krytykę lite­
racką i felieton naukowy i wiersz, lecz do 
wszystkiego potrzebował bardzo dużo czasu. 
Posądzano go o lenistwo, posądzano go nie­
słusznie, nie umiał on bowiem poprostu pra­
cować szybko, produkować dużo.

Napisał w Warszawie kilka powieści i 
nowel, garść felietonów, wiązankę poezyi, 
które odznaczają się i gigbią myśli i wy­
kwintną formą, wszystko to jednak nie star­
czyło na opędzenie potrzeb życia. Niesłod- 
kie też były ostatnie lata autora „Salomona". 
Ubóstwo i choroba szarpały jÓgo dumę i tra­
wiły jeger zdrowie, raecząńgo niesłychanie. 
Umarł w szpitalu, utrzymywany przez kole­
gów i ułożył -się do snu wiecznego na Po­
wązkach staraniem „Ktisy Literackiej*.

Nie pierwszy on i nie ostatni z pisa­
rzów polskich, który zeszedł z tego świata 
w poniewieifc? ubóstwa. Może by jednak czas 
był pomyśl® nad tern, aby tym, którzy sliiżą 
krajowi niewątpliwie pożyteczniej od różnych 
pionków społecznych, zabezpieczyć choćby 
starość bez kłopotną. Inicyatywa w tym kie­
runku powinna wyjść od wydawców, zawdzię­
czających pisarzom swoje fortuny.

Mówi się zwykle: literatura nie jest u nas 
dobrym „interesem". Mówi się źle, literatura 
bowiem jest i u nas nietylko interesem do­
brym, lecz wprost znakomitym. Księgarz bio­
rąc od autora w komis książki, żcąda zwykle 
procent 33, a czasami 50. Nie wkłada w ten 
handel nic, bo autor d a ł : papier, druk, in­
troligatora i swoją pracę (dzieło), dał towar

gotowy. Nie ryzykuje nic, bo płaci tylko za | 
sprzedane egzemplarze. Za to, że rozsyła 
książkę swoim komisantom, albo, sprzedająjj 
ją w domu, w sklepie, zawija w papier i oo- 
wiązuje sznurkiem, bierze 83 — 40 i 50. Któ­
ryż inny „interes" może się pochwalić ta­
kimi zyskami? Listy zastawne przynoszą 
3, 4, najwyżej 5 prc., obywatel ziemski wiąże 
zaledwo koniec z końcem, adwokat, sędzia, 
pJÓfesor jest bardzo zadowolony, jeźli nie 
potrzebuje dopożyczać na utrzymanie.

A jeźli księgarz jest równocześnie wy­
dawcą i ma rękę szczęśliwą, czyli jeźli umie 
wybierać nakłady, dochodzą jego zyski sum 
bajecznych. Sto, dwieście, tysiąc procent i 
więcej zgarnia do kieszeni. Wszyscy też nasi 
wydawcy są ludźmi zamożnymi, a znaczniejsi 
z nich wprost bogaczami. ] nietylko wydawcy 
książek, lecz także wydawcy czasopism do- 
raniają się fortun pańskich. Warszawski 
K uryer Warszawski, Tygodnik Ilustrowany, 
Przegląd Tygodniowy, Biesiada Literacka, 
-Rop, są gęsiami znoszącemi od lat wielu 
jaja złote.

Co bibuła przynosi, najlepszym tego 
dowodem „Biblioteka dzieł wyborowych". Zda­
wałoby się, że na tomiku, zawierającym 
5000 wierszy, a kosztującym '19 kopiejek, 
trudno cośkolwiek zarobić. Tym czasem  kupił 
sobie wydawca tej „Biblioteki" po t r z e c h  
l a t a c h  d\ya rnająfln ziemskie i Jeździ po 
Warsźawio własnym ekwipaźtem, chociaż 
przybył do tej Warszawy temu lat niewiele 
głodno, chłodno i ubożuchno.

Więc nie jest prawdą, że literatura u 
nas nic nie przynosi. Przynosi dużo, bar­
dzo dużo, więcej od lichwy, ale nie tym, 
którzy ją  robią, tworzą, lecz tym, którzy ją 
sprzedają. Kupcy" zabierają owoc pracy au­
torów polskich, jak zabierają go wszędzie. 
Bezwzględny wyzysk handlu jest czarną pla­
mą, klątwą naszej epoki kapitalistycznej.

Jest obowiązkiem wydawców 'zająć się 
losem niezdolnych już do pracy pisarzów. 
Wszakże z łaski tych pisarzów są ludźmi za­
możnymi, bogatymi. Kilkunastu autorów pol­

skich utrzymuje tysiące: wydawców, księga­
rzy, subjektów, komisantów, drukarzów, kol­
porterów, zecerów i ten cały tłum tłoczący 
się dokoła książki. Choćby dlatego, że bez 
nich te legiony nie mogłyby istnieć, trzeba- 
by ich otoczyć opieką, pomyśleć o tern, by 
mogli pracować swobodnie, bez obawy ubo­
giego ju tra .

Jak dotąd, nie poczuwają się nasi wy­
dawcy wcale do wdzięczności względem au­
torów, swoich właściwych chlebodawców.

Istnieje w Warszawie od lat trzech 
„Kasa literacka". Są między naszymi wy­
dawcami panowie krociowi, milionowi nawet, 
a któryż z nich przyczynił się darem hoj­
niejszym do wzrostu tej iustytucyi ? Każdy 
z panów wydawców powinien wnosić do 
„Kasy literackiej" stały, roczny haracz, ja­
kiś bardzo drobny procent swoich zysków, 
wydobytych z mózgów literackich. Powoli, z 
latann wytworzyłby się w ten sposób wię­
kszy fundusz, a razem z większym funduszem 
ustąpiłoby ubóstwo pisarzów starych, zniedo- 
łężniałycb.

W daleko większym stopniu aniżeli w 
innych krajach są u nas wydawcy wierzy­
cielami pisarzów. Bo w Niemczech, we F ran­
cji, Anglii i t. d. traktuje się wydawcę, jak 
każdego innego kupca, przedsiębiorcę i każe 
się mu płacić za reklamę, za poparcie jego 
„interesu".

Do-greklamowania^ „towaru" jest dział 
płatnych reklam, anonsów. A u nas robi się 
wszystko za darmo. Reklamuje się zadarmo 
fabryki, restauracye, szynki, sklepy, księgar­
nie — ten cały świat handlarski, który tyl­
ko na to żyje, aby sobie cudzym kosztem 
nabijał trzosy Service de publiciU pochłania 
we Francyi olbrzymie sumy; u nas nie ko­
sztuje an1 grosza. Mogliby za tę rycerskość 
naszej prasy panowie wydawcy poczuwać się 
do obowiązku protektoratu „Kasy literackiej". 
Ale to się na nich nie pokaże.

(Dokończenie nastąp i).
Teodor Jeske-Choiński.
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Na ręce Najprzew. ks. Arcybiskupa 
nadeszła od J. Em. ks. Kardynała Kampolli 
następująca odpowiedź •

Beatissimus Pater pietatis sensa Cleri, 
Mocleratorum publicorum ac fidelimn gratis 
sima habuit. Tibi et iłlifs amantissime be- 
nedicit.

Gard. Tiampolla. 
Czyli w polskim przekładzie:
Ojciec święty przyjął najmilej uczucia 

synowskiego przywiązania kleru, naczelników 
Władz i wiernych i błogosławi Tobie i im 
ze serca. K ard. llampolla.

Kacia Państwa.
(Dalszy ciąg telegraficznego sprawozdania z  
posiedzenia Izby posłów w dniu 26 h. ni.).

W iedeń, 26 lutego. Po przystąpieniu 
na wrczorajszem posiedzeniu Izby posłów do 
dyskusyi nad budżetem, przy pozycyi: „Naj­
wyższy Dwór11 (referent p. Henzel) zabrał 
najpierw głos p. K u b r .  Mówca wygłaszał 
mowę swą najpierw po czesku, potem po 
niemiecku, a zakończył oświadczeniem, że 
on i jego stronnictwo głosują przeciw tej 
pozycyi budżetu.

P. G h o c  żalił się, że wobec narodu 
czeskiego nie dotrzymano przyrzeczeń, da­
nych kilkakrotnie; mówca przytoczył ży­
czenia narodu czeskiego, a ponieważ życzeń 
tych — powiada — dotychczas nie uwzglę­
dniono, mówca i .jego stronnictwo głosować 
będą przeciwko tej pozycyi budżetowej, albo­
wiem naród czeski zmuszony jest do walki 
przeciwko Państwu i przeciw oktrojowaniu 
konstytucy'.

Następnie przyjęto wniosek o zamknię­
cie dyskusyi.

Generalny mowma contra p. H a u c k  
określił stanowisko Wszechniemców w wspra- 
wie budżetu, znane już z dawniejszego o- 
świadczenia. Mówca sądzi, że P. Prezydent 
Ministrów powinien postarać się, by część z 
funduszów na tę pozyeyę budżetu, mianowi­
cie z jaki milion przeznaczono na cel ubez­
pieczenia na starość i na wypadek niezdol­
ności do prący.

Generalny mówca pro p. D z i e d u ­
s z y  ck i sądzi, że ze względu dotychcza­
sowy zwyczaj, by »rTg Liai.e „Najwyższy 
D: L  nie było A id pojmie cżfSuu
przeważnej - i i/' . : I .!■■■'■ , v c z y ,  
że . ani

: ■ .,"eją potrzebowało a /ć  u m o tj.

Po krótkiem przemówieniu referenta 
r . . .. wymienioną pozyeyę budżetu bardzo
p o w a ża jąc ą  większością,.

Z kolei referował p. H e n z e l  rozdziały 
„Trybunał państwowy11 i „Eada państwa11.

Pos. O o n c i  uzasadniał żądania Wło­
chów, domagał się utworzenia Uniwersytetu 
włoskiego w Tryeście, omawiał sprawę auto­
nomii południowego Tyrolu.

Prezydent hrabia Y e t t e r  przywołuje 
nrowmę kilkakrotnie do rzeczy.

Posłowie C h o ć  i F T iS S l protestują’ 
przeciw temu, wołając do Prezydenta: Wstydź 
się p a n ! i t. p.

P. O o n c i  zaczął następnie mówić po 
włosku. Po dłużśzem przemówieniu włoskiem 
p. Conci omawiał następnie w języku nie­
mieckim stanowisko sejmu tyrolskiego w 
kwestyi autonomii i zapowiedział, że stron-

49)

i urawroRY i m m m .

(„Eistonja ferm y afrykańskiej“ z  angielskiego')

(Ciąg dalszy).

VIII.

Suty ogień palił się aa kom inku  da­
wnego pokoju W alda; wesoły płomień, o- 
świecąjący okopcone belki sufitu i wypełzło 
barwy-czerwonej k a p a n a  łóżku, nadawał po­
kojowi wrażenie przyjemnego ciepła. Na dwo­
rze noc byłajTcianma i mglista.

Obcy jakiś człowiek, szczupły i siu 
sznego wzrostu, siedział: przed ogniskiem na 
starym, kiwającym się fotelu byłego dozor- 
cy Boczy jego, blado błękitne, okolone dłu­
gimi rzęsami, goniły za sniijąeerni się smu­
gami dymu, a biała ręka mięła nerwowym 
ruchem jasne wąsiki. W strząsał się przy ka­
żdym odgłosie, dochodzącym ze dworu, a 
potem przybierał znowu zamyśloną i niespo­
kojną postawo, podnosząc od czasu do cza­
su do ust mały srebrny flakonik, który miał 
w kieszeni.

Drzwi otwarły się cicho i Lyndall we­
szła, a za nią Doss. Nieznajomy posłyszał 
jej kroki i odwrócił się ku niej.

nictwo jego głosować będzie przeciw tytu­
łom: „ Rada państw a11, „Trybunał państwo­
wy11 i przeciw funduszowi dyspozycyjnemu.

Po ezeskiem przemówieniu p. Zaz-  
Yor k i ,  p. B r f r o r a d  wywodził, że obęcny 
parlament absolutnię nie może normalnie 
pracować. Tylko przez odebranie tej Izbie 
szeregu agend i przez rozszerzenie kompe- 
tencyi Sejmów stworzyć się da zdrowa pod­
stawa dla parlamentu austryackiego. Mówca 
krytykował postępowanie Prezydenta' Izby, 
który nie przyjmuje do protokołu czeskich 
mów i interperaayj. P. Brzorad żalił się na 
brutalny ton, jaki do parlamentu wprowa­
dzili Niemcy przez zwycięstwo gwałtownej 
obstrukcyi. Zwycięstwo to podkopało zasadę 
parlamentaryzmu. — Nadaremnie wzywano 
Niemców, aby przecież powiedzieli, co im 
właśaiwie rozporządzenia językowe szkodziły. 
(P. Menger woła Ł ^Paragraf 7 !11 — P. Brzo-y 
rad : „A czy pan ezyfał §. 7 ?“ — Weso 
łość). P. Brzorad mówi d a le j: Rozporządze­
nia językowe nie wyrządziły Niemcom żadnej 
krzywdy, natomiast zniesienie rozporządzeń 
jest ciężką krzywdą dla Czedhów. Mówca 
oświadczył w końcu, że stronnictwo jego 
głosować będzie przeciw omawianym pozy- 
cyom.

P. N o s k e wskazał na to, że obstru- 
kcyę po raz pierwszy zainaugurowali Czesi. 
Mówca zwraca się przeciw nadużywaniu niety­
kalność poselskiej przez rzucanie oszczerstw 
na osoby stojące po za parlamentem.

Następnie rozprawę zamknięto i zabrał 
głos generalny mówca contra p. P o r  m a­
n ę  k. Mówił- Mjpierw po czesku, a potem 
po niemiecku oświadczył', że Czesi nie uznają 
legalności tego parlamentu. Mówca zarzucał 
prezydentowi brak objektywności z powodu 
nieprz/jmowama czeskich interpelacyj i kwi­
tów czeskich na dyety poselskie.

Mówca generalny pro  dr. O f f n e r  mó­
wił o konieczności utworzenia trybunału dla 
weryfikacyi wyborów, żądał oddania spraw 
dyscyplinarnych urzędników i nauczycieli pod 
kontrolę Trybunału państwowego oraz roz­
szerzenia judykatury Trybunału administra­
cyjnego. także na sprawy karno-polieyjne. 
Ubolewał, że wyroki Trybunału państwowe­
go nie mają żadnej egzekutywy i domagał 
się rychłego przeprowadzenia reformy postę­
powania administracyjnego.

Spraw ozdana p. U .o .ą^el ' iczyl. 
się za . cegij. .'uU-Lir'iżby w L .
^ ik ’. ■_ . „o.,ość w Izbie nie była .
ruszana i aby także-ustało nadużywanie nie- 
tvkVv<- • V). Ponieiljją W sprawę po-

■- Yjjńirfnia płac służby w parlamencie, mówca 
prosił o przyjęcie omawianych pozycyj. — 
W głos^nanui pozycye te przyjęto i dysku- 
syę przerwano.

Z kolei P. Minister sprawiedliwości br. 
S p e n s - B o o d e n odpowiadał na szereg in- 
terpeliicyj, między innemi na interpelacyę p. 
W a s s i 1 k i tow. z powodu rzekomo obraźli- 
wego wyrażenia się prokuratora wiedeńskiego 
o stosunkach prawnych na Bukowinie w pro­
cesie prząciw SzopsŁ Briiknerowi i tow. P. 
Minister wziął w obronę prokuratora, który 
jedynie stwierdził, że pod wpływem pewnej 
osoby i jej organów całe koła osób zostały 
skorumpowane.

W odpowiedzi na interpelacyę. p. B a r ­
w i n e k  i e g o  i tow. z powodu rzekomo sy­
stematycznego wyzyskiwania ludności ruskiej 
w górskich okolicach Galicyi wschodniej i 
na Bukowinie przez spekulantów żydowskich, 
P. M inister wskazał na podjęte w tym wzglę­
dzie przez sądy usiłowania. Polepszenie sto-

— Myślałem już, że nie przyjdziesz —
rzekł.

— Nie mogłam się prędzej uwolnić. 
Czekałam aż wszyscy spao się położą.

Zdjęła z siebie chustkę, którą była o- 
kryta i usiadła na stosie worów, koło okna, 
nie chcąc zająć fotelu, który młody człowiek 
chciał jej ustąpić.

•— Z zachowania twego naprzód już 
miarkuję, czego się mam spodziewać — rzekł, 
siadając na dawuera miejscu. — Nie sądzi 
łem ," że będę tak zimno przyjęty, przyje­
chawszy pięćdziesiąt mil, aby się stawić na 
twoje zaproszenie.

— Przepraszam ! napisałam, że możesz 
przyjochać, jeżeli masz ochotę. ’

•— Niech i tak będzie!... ygi.-z słu­
szność.... Ale musisz przyznać, że dziwnie 
obojętnie mnie, przyjmujesz....

— Wiesz, że nie mogę przyjąć ciebie 
na fermie.... Zasypanoby mnie pytaniami, na 
które nie mogłabym odpowiedzieć bez kłam­
stwa ...

— Twoje sumienie nabyło wrażliwości, 
której nie znałem u ciebie daw niej!

— Nie posiadam sumienia, ald nięna- 
widzę kłamstwa i fałszu. Używanntych środ­
ków tylko w ostateczności, gdy nie mogę 
inaczej uczynić....

— To prawda. Twoją wielką zaletą Jbst 
szczerość i....

— Otrzymalfeś moją kartkę? — przer­
wała.

— Tak, i dla tego właśnie przyjecha­
łem. Popisałaś mi jakieś szaleństwa. Co to

sunków mogłoby nastąpić, jeśliby wszystkie 
do tego powołane czynniki skłaniały ludność 
wiejską, aby w razie potrzeby zwracała się 
do porządnych instytucyj kredytowych za- 
miąst do spekulantów. W końcu odpowie­
dział P. M inister na interpelacyę pp. H r u ­
fo e g o  i tow. w sprawie błędnego wyroku, 
jaki wydał pewien sędzia w Bogumime sku­
tkiem nieznajomości języka czeskiego. P. Mi­
nister na podstawie przeprowadzonego śledz­
twa' zaznaczył, że twierdzenia interpelacyi 
były bądź niedokładne bądź przesadzone, je ­
dnak przyznaje, że było błędem, iż dla spra­
wy karnej wyznaczono sędziego, który n ltg  
dostatecznie wTada językiem czeskim lub pol­
skim. Mówca polecił też aby wr przyszłości 
podobne wypadki się nie powtarzały.

tem o godz. 6 l/s wieczorem posie­
dzenie zamknięto. Następne dziś o godz. 10 
przed południem.

asm—a— ram———■—a———

Z Paznanskiegi. ■

(Dwa procesy. — Eeplika profesora Sohiemanna 
na list otwarty adwokata Wolińskiegoą.=:

W  dniach ostatnich rozegiał się przed 
Izbą karną sądu ziemiańskiego w Gnieźnie 
proces, który można uważać niejako za epi­
log sprawy wrzesińskiej. Na ławie oskarżo­
nych zasiadł lekarz praktyczny, dr. Krzyża- 
górski z Wrześni, któremu prokuratorya wy­
toczyła proces o rzekomą obrazę nauczycieli 
we Wrześni. Ojciec ukaranego d. 20, maja 
z. r. chłostą Jerszyriskiego zaskarżył nauczy­
cieli, skutkiem czego sprawa poszła do sądu 
ławniczego we Wrześni, przed którym dr. 
K. zeznał jako świadek w swej opinii lekar­
skiej, że u małego Jerszyńskięgo przekro­
czono rzeczywiście dozwoloną chłostę. W tem 
zeznaniu dopatrzyła się prokuratorya obrazy 
nauczycieli i wytoczyła p. K. proces. Proku­
rator wniósł o 100 m. kary względnie 20 dni 
więzienia, lecz sąd po długiej naradzie uwol­
nił p. K. od winy i kary.

Między świadkami przesłuchiwany-był 
lekarz Izrael Michaelsohn z Wrześni, który 
zeznał, że p. K. w świadectwie swem prze­
sadził skutki skarcenia jnaliwsre 
go. Obrońca, mecenas Kir 
W.ai "PJfitKłiW ’\' r z i'. i'' ’r; 
bezskutecznie.
sąd wnioski w  ../staw iony
•Jerszyńskieinu przez A . K. poddać pod opi­
nię berlińskiego kolegium medycznego, od­
dalił wywodząc, >że nie lekarze, ale sąd dp- 
eyduje o tera, czy razy wydzielane małemu 
•J. przekraczał-y dozwolone granice.

Jak już wiadomo z wczorajszej depeszy 
prywatnej, około 20 ojców rodzin gminy Oj- 
rzanowa pod .Łabiszynem wniosło wraz z soł­
tysem gminy p. Wojciechem Ożminą, zaża­
lenie do regencyi. poznańskiej na pierwszego 
nauczyciela Kiihna, uskarżając się, że on 
„obchodzi, się z dziećmi w sposób, urągają­
cy wszelkiemu opisowi".

Petenci powołując się na fakt, że już 
w zaprzeszłym roku udawali się na tego nau­
czyciela ze skargą do jego inspektora szkol­
nego, Kempffa w Barcinie, lecz nie otrzy­
mali na nią wcale odpowiedzi, obecznie pro­
szą o spieszne wytoczenia śledztwa i napia- 
wienie złego.

Władze wszakże w załatwieniu tego po­
dania wytoczyły śledztwo nie nauczycielowi 
Kuhuowi, tylko Sołtysowi Oźminie na pod­
stawie tych paragrafów kodeksu karnego,

za młody człowiek, który chce się z tobą 
żenić ?

— Dzierżawca.
-— Mieszka tutaj ?
— Tak. Pojechał dziś do miasta po pa­

piery potrzebne do naszego ślubu.
— Oo to za człowiek ?
— Waryat.
— A więc jeszcze jeden powód więcej, 

żebyś nie robiła tego głupstwa.
— Przeciwnie. Jak raz zostanę jego 

żoną, będę mogła porzucić;.go, kiedy mi się 
będzie podobało. Jest cały na moje rozkazy, 
należy do mnie duszą i ciałem, nie posiada 
innej woli, oprócz mojej : j&»S moją rzeczą.... 
Czy zrobiłbyś tg samo na jego m iejscu!

Nieznajomy fiśmiechnął się nie odpo­
wiadając na to ostatnie pytanie; rzekł tylko:

— Dlaczego pragniesz doprowadzić po­
dobny związek do skutku?

— Powiedziałam ci już.
— W takim razie weź mnie.
—■ Nie, nie pozostawiłbyś mi takiej swo­

body, gdybym zostałaggWoją żoną.
— Co. za dzieciństw-o! Co zrobiłaś z 

pierścionkiem, który ci dałem ?j
— Czasami |J) noszę, czasami zdej­

muje i mam ochotę- wrzucić go w ogień. Je­
dnego dnia okrywam go pocałunkami, dru­
giego kąsam....

— A więc, kochasz mnie trochę?
— Kocham cię, gdy ciebie widzę, a nie- 

cierpię, kiedy jesteś zdała odemnie.
— W takim razie zechciej z mniejszą

które mówią o rozgłaszaniu faktów na kogoś 
i podawaniu go w pogardę w opinii publi­
cznej. W  motywach aktu oskarżenia zarzuco­
no sołtysowi, że on jest moralnym sprawcą 
obrazy, on namówił podpisanych na podaniu 
do wysiania zażalenia, on je też ułożył, a 
wszystko czynił tylko w tym celu. aby nau­
czyciela Kiihna „jako Sfiemea wysadzić z Oj- 
rzanowa i na jego miejsce uzyskać innego 
nauczyciela, ile możności Polaka11.

Proces rozpoczął się — jak już wiado­
mo z wczorajszej depeszy prywatnej — przed 
Izbą karną w Bydgoszczy. Prokuratorya wnio­
sła o przesłuchanie tylko dwóch świadków, 
a to interesowłnych urzędników szkolnych, 
nauczyciela Kiihna i inspektora powiatowego 
Kemffa, Adwokat Woliński atoli, który pod- 
j j ł  się obrony sołtysa, po zbadaniu sprawy 
na miejscu wniósł o przesłuchanie 40 no­
wych świadków, mających z jednej strony 
potwierdzić, żą3.-sołtys Oźmina mieszkańców 
Ojrzanowa do pisania zażalenia nie wzywał, 
a z drugiej strony, że nauczyciel Kiihn isto­
tnie nadmiernie karał tamtejsze dzieci.

Trybunał bydgoski z tych 40 świadków 
dopuścił tylko 8.

Po przeprowadzonej rozprawie i zna­
komitej obronie p. Wolińskiego, sąd uwolnił 
zupełnie oskarżonego. Prokurator wnosił o 
skazanie go na 3 miesiące więzienia.

Profesor Schiemann z Berlina odpowie­
dział na znany list otwarty adwokata Wo­
lińskiego, zarzucający mu tendencyjne prze­
kręcanie motywów sprawy wrzesińskiej. Od­
powiedź, zamieszczona w Posener TagUatt, 
nie przynosi żadnych argumentów na popar­
cie poczynionych zarzutów.

Zamiast udowodnić to, co twierdził o 
sprawie wrzesińskiej, albo odwołać fałsze, 
żąda on od p. Wolińskiego dowodu, że on, 
dr. Schiemann, mówił i pisał nieprawdę, 
twierdząc, iż: „1. sprawa wrzesińska jes^sym- 
ptomem długo nurtującej agitacyi, kierowa­
nej przez galicyjskich Polaków; 2. że ta agi- 
tacya rozporządza znacznymi funduszami, 
które prawdopodobnie ( f) są jezuickiego po­
chodzenia i może (!) są dziełem agitacyi wy­
dalonych z Francyi kongregacyj duchownych 
i 3. że demonstracya dzieci wrzesińskich 
była NU-ze wystudyowaną komedyą, za 

- ■’rch aktorów otrzymał teraz 
■i ?i--siinki majątek", 

nim-dzi dr. Schiemann,
"n" t Vivi WwaÓpuUu-
bieińć.** ■: '>racują w
PoznańA iaar . ;
storyę polską w XIX. stuleci u“ i javŁ .... 
stosunków polskich11 — dodaje prof. Seuie- 
raann — „nabrałem przekonania, że program 
t. zw. Stańczyków stał się programem pol­
skich propagandzistów11. I to, wedle niego 
jest dowodem istnienia ‘^agitacyi polskiej11, 
kierowanej przez Polaków z Galicyi!!

K E O K I K A
Lwów , 27 lutego.

— Pomnik Cesarzowej S lżbiety w
Wiedniu. Dzienniki wiedeńskie notują, że JE. 
Filip Zaleski złożył do kasy komitetu budowy 
pomnika Cesarzowej Elżbiety w Wiedniu kwotę 
1000 I£., zebraną przez siebie. W kwocie tej 
znajduje sio 100 K ofiarowanych przez JE. Pa­
na Namiestnika lir. Pinińskiego i 500 K. zło­
żonych przez urzędników c. k. Namiestnictwa 
we Lwowie.

uwagą wpatrywać się w ogień i patrz na 
mnie.

Przysunął fotel w ten sposób, żeby się 
umieścić pomiędzy kominkiem a oknem. L yn­
dall podniosła nareszcie oczy na niego.

— Jeżeli więc kochasz mnie trochę —■ 
ciągnął dalej — czemu opierasz się zostać 
moją żoną?

— ....Ponieważ po upływie roku wrócę 
do normalnego stanu umysłu i znajdę ciebie 
takim samytn, jak wszyscy inni mężczyźni. 
Nie umiem się dobrze wysłowić, bo t.o, czego 
doznaję, bardzo jest dziwne. Jest pewna czą­
stka mojej istoty, pewmn zakątek w duszy, 
którego nie znasz i nigdy nie potrafisz zro­
zumieć. Otóż, gdybyś został moim mężem, ta 
tajemnicza i nieznana tobie cząstka mojej 
istoty zbuntowałaby się przeciw tobie i przy- 
szłoby do tego, żebym ciebie znienawidziła, 
jak mi się to zdarza czasami, gdy jestem 
sama....

— Bawi mnie, słyszeć, jak się puszczasz 
na psychologiczne analizy — odrzekł nie­
znajomy, opierając głowę na ręku. — Miej 
więc odwagę wypowiedzieć otwarcie swoje! 
przekonanie i powiedz: „Kocham ciebie p ra­
wą fibrą mego serca, ale nie lewą; kocham 
ciebie lewą klapką serca, ale nie prawą i z 
tego powodu miłość moja jest niedokładna 
i pospolita11. Bawi mnie, gdy się puszczasz 
na filozofowanie....

Lyndall uśmiechała się spostrzegając, 
że przeciw niej obraca własną broń.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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— Ks. Arcybiskup Bilczew ski wyjeżdża 

z początkiem przyszłego tygodnia do W iednia na 
konferencję biskupów.

— Kościół św. Elżbiety. Wczoraj po 
południu odbyło się w wielkiej sali pałacu ar­
cybiskupiego przy bardzo licznym udziale człon­
ków, posiedzenie komitetu dla budowy kościoła 
św. Elżbiety. Przewodniczył Najprzew. ks. Ar­
cybiskup dr. J. Bilczewski. W posiedzeniu wzięli 
udział JE. Pan Namiestnik Leon lir. Pi ni liski. 
P. Marszalek kraj. bar. Andrzej Potocki, Wice­
prezydent Namiestnictwa Lidl, radcy Dworu 
Mautkner, Wierzbicki, Seferowicz, członek Wy­
działu krajowego radca Dworu dr. T. Piłat, 
prezydent miasta Małachowski, wiele pań, mię­
dzy niemi Pani Marszałkowa hr. Andrzejowa 
Potocka, księżna Adamowa Sapieżyua, pani 
Filipowa Zaleska, Tchorznicka, Hausnerowa i i., 
dalej członkowie komitetu z rozmaitych kół za­
wodowych i towarzyskich naszego miasta, ks. 
kanonicy Lubomęski i Zajchowski, ks. proboszcz 
Stopczyński, ks. Twardowski, ks. Warszylewicz, 
radcy Namiestnictwa Korzeniowski i Dembowski, 
profesorowie Uniwersytetu, Politechniki, archi­
tekci, artyści rzeźbiarze i malarze i t. d.

Po zagajeniu przez ks. Arcybiskupa, radca 
Namiestnictwa p. Ignacy Korzeniowski zdał 
sprawę z działalności komitetu wykonawczego; 
nadmienił o ogłoszeniu odezwy w sprawie skła­
dek i oznajmił, że mianowano delegatów, którzy 
mają zając się zbieraniem składek w sposób po­
przednio oznaczony; wszystko jest już przygoto­
wane a delegaci otrzymają legitymacye w naj­
bliższych dniach.

Z kolei ks. kanonik Zajchowski zdał sprawę 
ze stanu składek. Do końca roku 1901 było 
37.000 złr, złożonych; obecnie je s t do 70.000.

Na wniosek ks. Arcybiskupa jednomyślnie 
przez aklamacye uchwalono zwrócić się do Jego 
Ces. i Król. Wysokości Najd. Arcyksięeia Fran­
ciszka Ferdynanda z prośbą, aby raczył przyjąć 
Protektorat komitetu budowy kościoła.

Prof. Bołoz-Antoniewicz przedstawił imie­
niem komitetu artystycznego projekt warunków 
konkursu na budowę kościoła. Kościół ma być 
zbudowany w stylu przejściowym z romańskie­
go do gotyckiego, albo w stylu wczesnego go­
tyku. Projekty mają być nadesłane do 1 marca 
1903 r. W konkursie mogą wziąć udział tylko 
architekci narodowości polskiej. Wnioski te u- 
ehwalono. Warunki konkursu będą w najbliż­
szych dniach ogłoszone.

Z kolei uchwalono następujący skład ko­
misji jurorów; wybrani przez komitet: dyre­
ktor Bocliberger, dr. Bołoz-Antoniewicz, Tadeusz 
Wojciechowski, artysta-malarz Rejchan. JE. hr. 
Karol Lanckoroński, radca budownictwa Sylwe­
ster Hawryszkiewicz ; dalej wydelegowani na 
zaproszenie komitetu, z lwowskiego Towarzystwa 
politechnicznego : architekt Adolf Kuhn, ze. Zwią­
zku artystów polskich i architektów ze Lwowa 
artysta-rzeźbiarz Tadeusz Wiśniowiecki, z To­
warzystwa technicznego w Poznaniu Franciszek 
Zakrzewski, w Krakowie Sławomir Odrzywolski, 
we Lwowie Wincenty Bawski, w Warszawie 
Józef Dziekoński.

Obszerniejszą dyskusję wywołała kwestya 
oznaczenia granic, w jakich mają sic obracać 
koszta budowy kościoła w konkursie oznaczone. 
Gdy dawniej komitet projektował na ten cel 
kwotę około 1 '/•; miliona K., komitet ściślejszy 
zaprojektował obecnie 700.000 K. na wykonanie 
budowy kościoła a 300.000 K. na upiększenie 
i "wewnętrzne urządzenie kościoła.

W dyskusji zabierali głos oprócz Najprz. 
ks. A rcybiskupa: JE . P an  Namiestnik, P. Mar­
szałek krajowy, pani Zaleska, radca % rzeniow - 
ski, radca dr. Dembowski, dr. Bołoz-Antoniewicz, 
p. Bawski, p. Drewnowski i inni. Ostatecznie 
przeważyło zdanie, by przyjąć do potwierdzają­
cej wiadomości uchw ały komitetu ściślejszego.

Obrady zamknął ks. Arcybiskup, dzięku­
jąc  członkom komitetu za udział w obradach i 
prosząc ich, aby zaopiekowali się sprawą budo­
wy kościoła św. Elżbiety, rozwijając gorliwą 
akcyę każdy w swroim zakresie.

Niewątpliwie społeczeństwo nasze usiło­
wania te gorliwie poprze, aby nowa świątynia 
Boża na placu Solarni mogła jak najrychlej po­
wstać dla dobra Wiary i na pożytek społeczeń­
stwa.

— Rekolekcye w  Zakładzie karnym  
dla mężczyzn. Dnia 26 b. m. zaszczycił obe­
cnością swoją tutejszy c. k. Zakład karny 
dla mężczyzn Najprzewielebniejszy ksiądz Ar­
cybiskup Bilczewski. W dniu tym ukończono 
zostały w zakładzie karnym rekolekcye wielko­
postne, rozpoczęte dnia 22 b. m. O godzinie 
trzy kwadranse na 8 rano przybył cło Zakładu 
ksiądz Arcybiskup witany przy bramie przez 
urzędników Zakładu karnego ze starszym dy­
rektorem p. Podczaszyńskim. W odświętnie przy­
branej kaplicy zakładowej odprawił ks. Arcy­
biskup cichą Mszę św., podczas której komuni­
kował osobiście wszystkich (kilkuset) więźniów 
obrządku rz. kat. Podczas nabożeństwa, na któ- 
rem obecny był także c. k. radca Dworu star­
szy prokurator p. Woroniecki, śpiewał chór 
więźniówr ze stowarzyszeniem orkiestry stosowne 
pieśni kościelne pod kierownictwem nauczyciela 
zakładowego p. Szyporza. Po skończonej Mszy 
św., przemówił ks. Arcybiskup w gorących sło­
wach do więźniów i rozdał między nich me­
daliki.

Bekolekcye odbyły się dzięki staraniom i 
zabiegom kapelana zakładowego ks. Linkerta ze 
Stowarzyszenia 00. Misyonarzy św. Kazimierza,
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które się również ze swej strony przyczyniło do 
uświetnienia tej uroczystości.

— W ybory do Rady miejskiej. Dziś 
odbywają się wybory do Bady miejskiej. Do 
godziny 1 w południe głosowało w sali I 461 
wyborców, w II — 467, w 111 — 359, w IV — 
429, w V -  655, w VI -  493.

— Raut. Wczoraj w salonach ratusza u 
pp. prezydentostwa miasta Małachowskich odbył 
się wykwintny wieczór, na który przybyło kilka­
dziesiąt osób. Byli obecni: JE. P. Namiestnik 
Leon lir. Piniński, JE. Prezydent wyższego sądu 
dr. Tchorznicki, generał Koller, dyrektor teatru 
Pawlikowski* •“ prof. Rej chan, oraz obydwaj ba­
wiący obecnie w naszem mieście kompozytoro- 
w ie: autor „Urwasi" p. Erazm Dłuski, i autor 
„Wołodyjowskiego" p. Skirmuntt; był także dr. 
Kazimierz Dłuski, dyrektor sanatoryum w Zako­
panem. Oczywiście ożywiona rozmowra toczyła się 
przeważnie około sztuki i teatru, a szczęśliwy 
twórca „Urwasi“ stał się punktem środkowym 
zebrania. Koroną wieczoru był śpiew panny Ma­
ryi Langie, która obdarzyła zachwyconych słu­
chaczy kilkoma pieśniami Widora, Delibesa i 
śliczną i nastrojową pieśnią Skirmuntta p. t.: 
„Wieszczka kochania11. Wszyscy znawcy, a było 
ich dosyć na wczorajszym zebraniu, podziwiali 
jej piękny głos, doskonałą metodę, niepospolity 
artyzm i wytworny sposób śpiewania. P. Dłuski/ 
który jest profesorem w konaerwatoryum peters- 
burskiepi, rokował młodej artystce świetlaną 
przyszłość jako śpiewaczce koncertowej na estra­
dzie. Panna Langie, która już spędziła kilka 
miesięcy w Wiedniu u prof. Forstona, a nastę­
pnie w Paryżu, gdzie brała lekcyc śpiewu u 
sławnej nauczycielki pani Trelat, poleconej jej 
przez króla tenorów Jana Reszkego, udaje się 
znowu wkrótce do Paryża na czas dłuższy, ce­
lem dalszego jeszcze kształcenia się w swoim 
zawodzie, zapowiadającym się tak świetnie i po­
myślnie.

Przy końcu wieczoru zasiadł jeszcze do 
fortepianu p. Dłuski i odegrał z wielkiem czu­
ciem i inteligencją muzykalną kilka własnych 
utworów.

Kompozytor „Urwasi" wyjeżdża jutro ze 
Lwowa do Petersburga, unosząc nad Newę jak 
najlepsze wspomnienie z lwowskiej premiery 
swojej opery.

— W ybór uzupełniający jednego człon­
ka Bady powiatowej w Stryju z grupy wię­
kszych posiadłości rozpisuje c. k. Namiestnictwo 
na dzień 10 kwietnia b. r.

Wybór ten odbędzie się w mieście powia- 
towem o godzinie i w lokalu ościach, wskaza­
nych w kartach legitymacyjnych, które doręczy 
wyborcom ć.' k. Starostwo.

— Dyrekcya poczt i telegrafów  o- 
głasza: Z dniom 1 marca b. r. wchodzi wż y ­
cie wymiana zwykłych przekazów pocztowych 
do wysokości 500 koron (franków) ze Stanami 
Zjednoc onymi Brazylii, a to na podstawie tra­
ktatu waszyngtońskiego z dnia 17 czerwca r. 
1897. Opłata wynosi 25 halerzy za każde 25 K. 
aż do wysokości 100 K., zaś 25 halerzy za ka­
żde następne 50 K. Również dopuszczone są prze­
kazy „ekspresowe", żądanie zwrotu przez nadaw­
cę i zmiany pierwotnego adresu.

— Nowa składnica pocztowa. Z dniem 
1 marca b, r. zaprowadza Dyrekcya poczt i te- 
tegrafu w miejscowości Siennów, należącej do 
okręgu doręczeń urzędu pocztowego w Zarzeczu 
koło Jarosławia, przeniesionej równocześnie z o- 
kręgu doręczeń urzędu pocztowego w Kańczudze, 
składnice pocztową zo zwykłym zakresem czyn­
ności. Składnica ta połączona będzie z urzędem 
pocztowym w Zarzeczu koło Jarosławia za po­
mocą tygodniowo siedmiorazowego posłańca pie­
szego.

— Powszechne wykłady uniwersyte­
ckie. W piątek, dnia 28 b. ni., w Zakładzie 
fizycznym, ul. Długosza 8, o godzinie pół do 
8 wieczorem prof. Uniw. dr. J. Zakrzewski 
„Teorya c iep ła".

W Szkole realnej, ul. Kamienna 2, o go­
dzinie pół do 8 wieczorem dr. St. Witkowski 
„Elementarny kurs języka łacińskiego".

— Po wszechne wykłady uniw ersyte­
ckie na prowinęyi. W niedzielę dnia 2 marca:

B r o d y :  Prof. p. Passowicz „O teatrze 
greckim;

D r oh o b y c z: Prof. F. Gątkiewicz „Wspo- 
mnienia z dziejów polskich przed obrazami Ma­
tejki i Kossaka".

Ka ł u s z :  Prof. Uniw. dr. J. Siemiradzki 
„Woda w gospodarstwie przyrody".

P r z e m y ś l :  Dr. J. Nussbaum „Historya 
kawałka kredy".

S t a n i s ł a w ó w :  Prof. dr. Fr. Tondera 
„O życiu roślin".

T a r n o p o l :  Prof. J. Madej „Budowa 
w szechśw iata".

Zł o c z ó w:  Prof. J. Knkucz „Stosunki 
polskie w Księstwie cieszyńskim".

— W  Związku naukow o-literackim
będzie p. Ostap Ortwin referował dzisiaj, d. 27 
b. m., o książce Ignacego Matuszewskiego p. t.: 
„Słowacki i nowa sztuka" (modernizm). Począ­
tek o godzinie 8.

Po odczycie odbędzie się licytacya podpre- 
numeraty czasopism.

Goście wprowadzeni przez członków mile 
widziani.

— Z Towarzystwa historycznego.
Na odbytem wczoraj wieczorem walnem zgro-
lutego 1902 r.

i madzeniu Towarzystwa historycznego dokonano 
wyboru nowego wydziału. Prezesem wybrano 
profesora Uniwersytetu hr. T. Wojciechowskie­
go, wiceprezesem prof. Uniwersytetu dr. 0. Bal­
zera. Do wydziału wybrani zostali pp.: dr. Dem­
biński, ks. Fijałek, dr. Finkel, dr. Hirsehberg, 
prof. Kubala, W. Łoziński, dr. Winiarz. Skar­
bnikiem wybrano ponownie dr. Rolnego.

— W  Izbie rękodzielniczej w ratu­
szu odbyło się wczoraj wieczorem walne zgro­
madzenie Kasy chorych towarzyszy cukierni­
czych.

Po przyjęciu sprawozdania z czynności 
wydziału i udzieleniu absolutoryiun z rachun­
ków za rok ubiegły, wyłonił się przy sposobno­
ści wyboru nowego przełożonego wniosek złą­
czenia Kasy chorych towarzyszy cukierniczych z 
miejską Kasą chorych. Wniosek ten jednak u- 
padł jednogłośnie. Z kolei wybrano prezesem 
Kasy p. Bienieekiego, sekretarzem p. Kiepa- 
czewskiego.

W końcu posiedzenia uchwalono jeszcze 
wypłacać chorym członkom zapomogę nie za po­
jedynczo dni choroby, ale tygodniowo.

—  Ruch ogólny na szlaku kolei Lużany- 
Stefanówka podjęto napowrót z dniem wczoraj­
szym.

— Z Kasyna m iejskiego. W sobotę 1 
i w niedzielę 2 marca b. r. wieczór humory­
styczny (nadprogramowy) z odmiennym progra­
mem. Początek o godzinie pół do 8 wieczorem. 
Bilety od czwartku, 27 b. m.

— W  lokalu Czytelni akademickiej od­
była się wczoraj wieczorem ankieta w sprawie 
wykładów popularnych po wsiach akad. Koła 
Towarzystwa Szkoły ludowej. Po dłuższej dy­
skusji zgodzono się na to, by pracować nad 
uświadomieniem narodowem ludu, przedstawiać 
Indowi jego prawa polityczna, zaznajamiać go z 
historya polską i z arcydziełami literatury pol­
skiej. Pracy tej podjąć się ma przedewszystkiem 
młodzież akademicka. Wykłady nieznanych mło­
dych prelegentów mają być gruntownie przestu- 
dyowane a następnie przedkładane komisyi czy- 
telnianej.

—■ Komitetowi urządzającemu 1 marca 
raut na tuchlańską kolonię wakacyjną, udało się 
pozyskać znakomitego gościa tutejszej opery pnę 
Bel Sorel do współudziału w koncercie na tym 
raucie.

W miejsce pani Ireny Solskiej, która nie­
stety obłożnie zachorowała, z koleżeńską goto­
wością przyjęła współudział w koncercie pna 
Helena Arkawin.

W obec nadzwyczajnej liczby zgłoszeń po 
zaproszenia i bilety, komitet jest zmuszony, ce­
lem zapobieżenia przepełnieniu wstrzymać już 
w piątek wydawanie imiennych biletów na 
ten raut.

— Posiedzenie lwowskiego Koła Towa­
rzystwa nauczycieli szkół wyższych odbędzie się 
w klasie III c) gimnazyum Franciszka Józefa 
w sobotę, dnia 1 marca b. r., o godzinie 6 wie­
czorem. Porządek dzienny : Dr. M. Warmski: 
Wychowanie a szkoła.

— Z  Tow. sztuk pięknych. Projekto­
wane czasowe wystawy dzieł sztuki w kilku 
większych miastach Galicyi, rozpoczyna lwowskie 
Towarzystwo sztuk pięknych od miasta Stani­
sławowa. Wczoraj odszedł osobny wagon z dzie­
łami naszych artystów do Stanisławowa, dokąd 
w cołu zainaugurowania tej wystawy wyjeżdżń 

.•członek dyrekcji p. Juliusz Makarewicz i se­
kretarz Towarzystwa p. Sokołowski.

Pierwsza ta wystawa obejmie kolekcję 
dzieł pierwszorzędnych artystów w liczbie około 
100 prac.

-b- Fundacya im. Szajnochy. W dniu 
wczorajszym odbyło się w gmachu Zakładu Osso­
lińskich, pod przewodnictwem rektora A. Małe­
ckiego, doroczne posiedzenie członków komitetu 
fundacyi imienia Karola Szajnochy, której twórcą 
i inicjatorem jest właśnie czcigodny prezes tego 
komitetu. Z nadesłanego nam sprawozdania do­
wiadujemy się, że majątek fundacyi wynosi w 
obecnej chwili 65.059 K. 84 h. i że w ciągu 
ubiegłego roku wzrósł o 319 K. 72 h. Z odse­
tek od kapitału pobierają od lat kilku zasiłki 
Karol Brzozowski i Zygmunt Miłkowski (T. T. 
Jeż), każdy z nich kwotę 1298 K 36 h. ro­
cznie. W miejsce zmarłego ś. p. Arcybiskupa 
Isakowicza, członkiem komitetu został prof. dr. 
Tadeusz Wojciechowski, a na jego zastępcę po­
wołano dr. Józefa Woreszczyńskiego.

t  Leoneyusz W ybranowski. Wczoraj 
zmarł w mieście naszem po długiej chorobie 
mąż nierozgłośnycli czynów, ale wielkiej zacno­
ści i wielkiej zasługi: Leoneyusz Wybranow­
ski. Do niedawnego czasu dopóki zdrowie słu­
żyło jeszcze jako tako, na wszystkich zebraniach 
publicznych, zwłaszcza o charakterze narodo­
wym widywano tę postać piękną i czcigodną; 
w szczególności, jako jeden z członków Rady 
nadzorczej Towarzystwa kredytowego ziemskiego, 
ś. p. Wybranowski brał żywy udział w jego po­
siedzeniach i walnych zebraniach, — a również 
w Kole literacko-artystycznem, którego był se­
niorem, zagajał niejednokrotnie zebrania i uro­
czystości publiczne. Prawego a złotego serca, 
gorąco kochający naród i kraj swój, od młodo­
ści pracował nie tylko na rodzinnej glebie, lecz 
także we wszystkich działach, które dobro na­
rodu i kraju miały na celu. Zwłaszcza w po­
wiecie zaleszczyckim, gdzie leży majątek zmar­
łego, Drohiczówka, i gdzie ś. p. Leoneyusz przez

długie lata piastował urząd prezesa Rady po­
wiatowej, - -  przechowa się pamięć jego za­
sług i wybornego stosunku miedzy dworem a 
ludem, którego przykład dawał dom pp. Wy- 
branowskich. Zmarły był także przez pewien 
czas posłem na Sejm, a usunąwszy się od ży­
cia politycznego, tein goręcej zajął sio pracą w 
zakresie ekonomicznego podniesienia kraju. Jak 
już wspomnieliśmy, obdarzony zaufaniem zie­
mian ̂ -współobywateli, należał do Rady zawiado- 
wczej Towarzystwa kredytowego ziemskiego, brał 
także gorliwy udział w pracach około urządze­
nia ostatniej Wystawy krajowej, był prezesem 
Rally zawhsdowczej Banku zaliczkowego, — sło­
wem był wszędzie, gdzie szło o dobro kraju i 
podniesienie jego dobrpbytu.

Zmarły liczył lat 84. Ożeniony był z Ma­
tyldą z baronów Haydlów. Powszechnie szano­
wany i kochany, pozostawia po sobie ogólny 
żal. Cześć jego pamięci.

Z gmachów Towarzystwa kredyt, ziem. i 
Banku zaliczkowego oraz z lokalu Koła lit. art. 
powiewają żałobne flagi.

Eksportacya zwłok z domu żałoby przy 
ul. Podlewskiego 1. 10, odbędzie się jutro o 
godzinie 10 rano do kościoła parafialnego św. 
Anny, skąd po odprawionem nabożeństwie zwłoki 
odprowadzone zostaną na dworzec główny. — 
Obrzęd pogrzebowy odbędzie się dnia 2 marca 
w Drohiezówee, gdzie zwłoki będą złożone do 
grobowca rodzinnego.

—  Z cyklu odczytów „Wiedza i życie 
w XIX wieku" odbędzie się w piątek, dnia 28 
b. m., wykład Jana Kasprowicza „O poezyi w 
XIX wieku". Początek o godzinie 5.

— Doroczne walne zgromadzenie Towa­
rzystwa urzędników prywatnych z powiatu kra­
kowskiego odbyło sio onegdaj w Krakowie przy 
licznym udziale członków tak miejscowych, jak 
zamiejscowych. Przewodniczącym wybrano po­
nownie p. Ludwika Mińskiego, do wydziału po­
wiatowego weszli pp. Sierhiejewicz Feliks i Gaj- 
deczka Kazimierz. Na zgromadzeniu podnoszono 
bardzo wiele spraw ważnych tak dla samego 
Towarzystwa, jak i dla ogółu urzędników pry­
watnych. Członek rady nadzorczej p. Sierhieje­
wicz zaznaczył wielką strato, jaką poniosło To­
warzystwo przez rezygnacje byłego prezesa a 
obecnego Marszałka krajowego hr. Andrzeja Po­
tockiego, który z wielką życzliwością na każdym 
kroku popierał cele Towarzystwa i znakomicie 
przyczynił się do prędszego przedłożenia przez 
Rząd ustawy o przymusowem zabezpieczeniu 
urzędników prywatnych.

— Koncert muzykalno-wokalny, urządzany 
staraniem młodzieży akademickiej na dochód 
studentów relegowanych z gimuazyum siedleckie­
go, odbędzie się we Lwowie 16 marca b. r.

— Bilety na koncert dla młodzieży 
sprzedają: księgarnia Gubrynowicza i Schmidta, 
księgarnia Polska i cukiernia p. Czudżaka. Dla 
wielbicieli wytwornej gry na fortepianie doda­
jemy, że współudział w koncercie niedzielnym 
przyrzekła również zaszczytnie znana pianistka 
panna J. Juraiń.

— W szpitalu powszechnym zmarł one­
gdaj nad ranem Jędrzej Beer, który w ponie­
działek wieczorem w mieszkaniu własnem przy 
ul. Stromej 4, wypił w zamiarze samobójczym 
szklankę silnego rozczynu octowego.

— Ogień kominowy wybuchł wczoraj w 
domu przy ul. Gródeckiej 51. Zawezwana straż 
pożarna usunęła niebezpieczeństw a.

A  Kobieta - zwierzę. Mieszkańcy domu 
przy ul. Kaspra Boczkówskiego donieśli wczoraj 
tutejszej policyi, że mieszkająca tam Henryka 
Dziedzikowa znęca się w okrutny sposób nad 
swą 4-letnią córeczką Manią. Brutalna ta ko­
bieta podnosi dziecko za włosy do góry i rzuca 
niem o ziemię, kąpie je w gorącej wodzie i co­
dziennie katuje.

A  Kronika’ policyjna. Ubiegłej nocy 
rozbili niewyśledzeni dotychczas złodzieje szafki 
wystawowe kupców H. przy ul. Sykstuskiej i 
N. przy ul. Wałowej, zabierając znaczną ilość 
kart z widokami.

Znaleziono w ul. Ruskiej srebrny zegarek 
damski.

Błąkającego się wczoraj w ul. Kazimie­
rzowskiej konia siwego, oddano komisaryatowi 
II dzielnicy.

— Oiiara. Dla zubożałe j pani Ą *  z Po­
znańskiego nadesłali do administracji Gazdy  
Lwowskiej pp. A. i L. P. kwotę 10 K.

—  Zaręczyny. W tych dniach odbyły się, 
w Krakowie zaręczyny ks. Kazimierza Lubomir­
skiego, posła na*’Sejm, właściciela Myślenic, syna 
ś. pT Jerzego ks. Lubomirskiego i Cecylii z ln. 
Zamoyskich, z hrabianką Teresą Wodzicką, je­
dyną córką JE. Józefa hr. Wodzickiego, Ministra 
pełnomocnego w Sztokholmie i ś. p. Matyldy 
z wicehrabiów Le Coat de Kerwegu.cn. ślub ma 
się odbyć w Krakowie w ciągu najbliższej wiosny.

— Frekw encja na Uniwersytetach.
Na ośmiu Uniwersytetach wr Austryi zapisanych 
było w półroczu zimowem b. r. 18.323 słucha­
czów, a mianowicie na wydziałach teologicznych 
1004, na prawniczych 9410, medycznych 3299, 
a filozoficznych 4590 słuchaczy. Między nimi 
znajduje sio 623 kobiet, a mianowicie 514 na 
fakultetach filozoficznych, 66 na medycznych, 43 
na prawniczych. Liczba słuchaczy zwyczajnych 
wynosiła 14.782 (między nimi 126 kobiet), 
słuchaczy nadzwyczajnych 3205 (między nimi
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223 kobiet), hospitantów 836 (między nimi 274 
kobiet). Uniwersytet wiedeński liczył 7003 słu­
chaczów, czeski w Pradze 3342, krakowski 1741, 
gracki 1703, lwowski 1637, niemiecki w P ra­
dze 1336, innsbrucki 989, czerniowiecki 542. 
Uniwersytet lwowski zajmował pod względem 
liczby słuchaczy trzecie miejsce, w tym roku 
atoli liczba słuchaczy spadła wskutek secesyi 
studentów ruskich.

— Z Krakowa donoszą: Na wczorajszem 
posiedzeniu miejskiej komisyi wodociągowej 
stwierdzono, że woda z wodociągu miejskiego 
jest zupełnie dla zdrowia ludzkiego*nieszkodliwą. 
Komisja uchwaliła wykluczyć 4 studnie, wyka­
zujące stosunkowo najwięcej żelaza, w ilościach 
wszakże dla zdrowia nieszkodliwych, a nastę­
pnie przeprowadzić próbne pompowania, celem 
zbadania, czy 16 studzien pozostałych dostarcza 
potrzebnej dla Krakowa ilości wody.

Tutejsi handlarze węgla wnieśli do Na­
miestnika obszerne zażalenie na gminę krakow­
ską, skarżąc się na założenie miejskiego składu 
węgla i domagająfr.się jego zniesienia.

Wykryto tu stójko spekulantów, którzy z 
użytych niemieckich weksli zdzierali stemple, o- 
czyszczali je i sprzedawali w Niemczech. Głó­
wna siedziba ich była w Królestwie. Oszustwo 
wyszło na jaw w skutek doniesienia pewnego 
kupca z Drezna. Aresztowano w Krakowie nie 
jakiego Józefa Ordera, drugi wspólnik Mojżesz 
Neufeld uciekł.

— Omyłka druku. W odpowiedzi dr. 
Bujwida, powtórzonej przez nas onegdaj z a 1 
Nową, Reformą, co do ilości żelaza w wodzie 
krakowskiej zaszła omyłka drukarska. Powinno 
być 0.1 miligr. w litrze wody, nie zaś 0,1 prc., 
jak to mylnie wydrukowano

— U Józefa hr. Potockiego odbyło się 
wczoraj w Warszawie konsylium, w którem 
wzięli udział: prof. Bergmana z Berlina, prof. 
Ziembicki ze Lwowa i dr. Solman chirurg war­
szawski. Zebrani lekarze — jak donosi otrzy­
many wczoraj telegram — wyrazili nadzieję, że 
uda się uratować nogę paeyenta bez wykonania 
amputacyi.

—  W ypadek z bronią. Leśny z Czer­
wonej woli, pow. jarosławskiego, Jurko Pere- 
czyński, postrzelił onegdaj na podwórzu swego 
domu wskutek nieostrożnego obchodzenia się ze 
strzelbą, włościankę Annę Pyrczak. Ciężko ranną 
odstawiono do szpitala powiat, w Jarosławiu.

— Rada m. Sambora wyznaczyła i 
wowybranemu burmistrzowi dr. Józefowi Steuer- 
manowi płacę w kwocie 3600 K. rocznie

— Przebicie nożem. Z Muszyny dono­
szą: Dwaj włościanie z Andrzejówki, tutejszego 
powiatu, Paweł Hołowacz i Michał Kurudz, wra­
cając w piątek, 21 h. m. wieczorem z Muszyny 
z sądu, gdzie mieli rozprawę, rozpoczęli z sobą 
sprzeczkę. Kurudz nie mogąc swego przeciwnika 
Hołowacza przekonać, jako ostatniego argumentu 
użył noża, który utopił w brzuchu przeciwnika 
tak, że jest mała nadzieja utrzymania go przy 
życiu. Zabójcę Kurudza aresztowała już żandar- 
merya i dostawiła do aresztu tutejszego sądu 
powiatowego.

— Zamordowanie listonosza. Z Buda­
pesztu donoszą, iż w miejscowości Kóves zamor­
dowano wczoraj listonosza pieniężnego, nazwi 
skiem Lepszanyi. Czeladnik rzeżnicki, Yauczek 
zwabił go do jatki, zabił i zabrał list pieniężny 
ze 160 K. Mordercę uwięziono

— M orderstwa i samobójstwa. Eks 
pedytor pocztowy w Romerstadt Aloizy Glos zo­
stał aresztowany wraz ze swoją kochanką, oraz 
szwagrową pod zarzutem otrucia swej żony, 
której chciał się pozbyć, celem poślubienia ko 
chanki.

W Koczmo — jak donoszą z Budape 
sztu — zamordował pewien chłop wraz ze swoją 
żoną teściowę, której miał zapłacić rentę. Trupa 
rzucił na pożarcie świniom.

W jednym z hotelów w Ołomuńcu zastrze­
lili się z nędzy ekspedytor pocztowy Bartow 
wraz z żoną z Karlsbadu,

Profesor gimnazjum w Króiodworze Zie- 
gler strzelił onegdaj do siebie trzykrotnie z re­
wolweru i je s t  bez nadziei życia. Przyczyna sa­
mobójczego kroku niewiadoma.

— Rezyseryę opery warszawskiej obej­
muje śpiewak p. Władysław Fioryański, pomo­
cnikiem reżysera ma być p. Henryk Kowalski.

— Tajemnicze morderstwo spełnione 
zostało — jak donoszą z Wilna — na kolei

i lit
IX  Symfonię Beethoyena wykona galic. 

Towarzystwo muzyczne na wielkim koncercie w 
niedzielę, 2 marca b. r. Chóry i orkiestra tym 
razem znacznie wzmocnione, i współudział sił 
artystycznych dają rękojmię że wspaniałe dzieło 
Beethovena wykonane będzie z największą mo­
żliwie starannością.

Bilety dla niec-złonków zamawiać można w 
księgarni pp. Gubrynowicza i Schmidta.

Repertoar teatru m iejskiego w e Lwowie.
Dziś we czwartek „Faust", opera w 5 aktach 

Gounoda; gościnny występ Bel Sorel, Faustem 
będzie p. Drzewiecki, Walentym p, Szymański,
Mefistem p. Jcromin.

W piątek po raz trzeci „Urwasi" fanta- 
zya w 2 aktach podług baśni indysldej; libretto 

muzyka Erazma Dłuskiego. Nowa wystawa. 
Zakończy: „Pajace" opera w 2 aktach 

z prologiem Looncavalla. Ostatni i pożegnalny 
występ Eugeniusza Guszalewicza i debiut Ada­
ma Okońskiego ucznia prof. Walerego Wyso­
ckiego.

W sobotę po raz pierwszy „Zycie publi­
czne", komedya w 4 aktach Emila Fabre.

W niedzielę o godz. pół do 4 po połud. 
po raz ósmy „Kierownik szkoły" komedya w 3
aktach Ottona Ernsta.

W niedzielę o godz. pół do 8 wieczorem 
„Traviata“ opera w 4 aktach Verdiego. Gościn­
ny występ Bel Sorel.

W poniedziałek po raz drugi „Życie pu­
bliczno" komedya w 4 aktach Emila Fabre.

U R W  A S I “

poleskiej. W powiecie lidzkim, nieopodal stacyi 
Biniakonie, przy plancie kolejowym, znaleziono 
trupa młodej kobiety z raną w prawej skroni 
Zawiadomione władze sądowe ropoczęły energi­
czne śledztwo, które stwierdziło, że nieznajoma 
nie jest ofiarą wypadku, lecz prawdopodobnie 
została zamordowaną w jednym z pociągów. 
Ciało jej następnie morderca wyrzucił z wago­
nu. Zdaje się, że zbronia uie została dokonam 
w celu rabunku, bo w uszach zamordowanej po 
zostawiono kolczyki oraz na szyi złoty krzyżyk 
Przy denatce nie znaleziono żadnych dowodów, 
któreby stwierdzić mogły jej nazwisko i pocho­
dzenie; dotychczas nikt nie poznał zamordowa­
nej. Cała sprawa przedstawia się nader tajemni­
czo i obudziła wielkie zainteresowanie.

(Fantazja w dwócli aktach. Słowa i muzyka 
Erazma Dłuskiego. Po raz pierwszy wystawiona 

na scenie lwowskiej 24 lutego 1902).
Najsilniejszą broń wytrącił autor z ręk 

przeciwnikom określeniem tytułu. Chciał to 
przynajmniej uczynić. „Fantazya" — a więc 
nie „opera", nie „dramat muzyczny" — nic, 
coby wskazywało na to, że rzecz powinna 
posiadać t. zw. „seeniczność". Czy pomimo 
to wolną jest od tego warunku, czy już to 
samo, że przeznaczona jest dla sceny, nie 
nakłada na nią tego obowiązku? Nie ulega 
wątpliwości, że rzecz całą, tak jak jest napi­
sana od początku do końca (z wyjątkiem 
tylko króeiucłmego baletu) możnaby przed­
stawić na estradzie jako legendę, lub że mo- 
ż.na ją  było stworzyć jako utwór programo 
wy w formie poematu symfonicznego. Scena 
może tu dorzucić już bardzo niewiele, jedy 
nie jeszcze szatę zewnętrzną, a więc deko 
racye i kostiumy. Dla czegóż więc twórca 
przeznaczył ją  na scenę?

Autor chciał stworzyć i stworzył isto 
tnie rzecz czysto nastrojową. Z osobistego 
swego stanowiska bronić się on może nie 
wątpliwie powołaniem się na nowsze prądy 
w tak pokrewnej sztuce dramatycznej, na 
Maeterlinka i innych. Ale to kwestyi je ­
szcze nie rozwiązuje. Nie wolno bowiem za­
pomnieć o jednej rzeczy, że mianowicie au­
tor nie - muzyk , chcąc wywołać nastrój 
słowem żywem (nie czytanem tylko) nie po­
siada po temu nic innego, prócz sceny. 
W dramacie muzycznym natomiast zadanie 
wywołania nastroju przypada muzyce, tylko 
muzyce, nigdy słowu, a dla tej muzyki jest 
przecież miejsce, z którego działać ona może 
tak sarno bezpośrednio, jak ze sceny, a rnia- 
Dowieie z estrady. Przeznaczając zatem dzie­
ło takie na scenę, sam twórca podaje ją  w 
fałszywem oświetleniu, zmuszając słucha- j 
cza do szukania w niem tego, czego nie ma 
i co wcale być nie miało. Wynikiem tego 
jest, że to, co z estrady wywarłoby wraże­
nie, jako rzecz zupełnie jednolita i konse­
kwentnie przeprowadzona, na scenie nie zdo­
ła  uniknąć słusznego zarzutu jednostajności 
i monotonii.

Dla zrozumienia tego, co powiedziałem 
dotychczas, muszę podać zarys treści. Księ­
żniczka Urwasi tęskni za czeinś nieokreślo- 
nem, wyższem, piękniejszem... Smutną jest. 
Nic jej rozerwać nie może, ani taniec baja- 
derek, ani nawet pieśń natchnionego poety 
Rustona, którego przyprowadza jej powierni­
ca, czarnoksiężnica Ragda, zaręczona Rusto- 
nowi. Gdy Ruston olśniony pięknością Ur- 
wasi wyznaje jej swą miłość księżniczka od- 

szyderczo „Do nóg Ragdy padnij!“ 
chce się zemścić po zwycięstwo 
nad Rustonein i wzywa pomocy 

ów. Na tem kończy się akt pierw- 
rugi rozpoczyna się podobnem za- 
gdy, na które niewidzialny chór 
towiada zapewnieniem zguby księ- 
zjawia się, snując dalej nić swych 
rzeri, — wtem ukazuje się jej 
ares. Ale to jest duch dobry, 
świata, gdzie nieznane są cior- 
;kie burze. Woła księżniczkę, by

szła za niiii w ten świat, ta  rzuca się w fale 
ginie w nurtach, aby za chwilę pojawić się 

znów, już jako jutrzenka obok Sawanaresa. 
Oboje roztapiają się powoli w mgle.

Treść ta. pominąwszy już kwestyę „sce- 
niczności", nie jest dosyć zrozumiałą, a ra ­
czej nie jest nim akt drugi. Właściwie nie 
wiąże się on wcale z pierwszym, nie jest 
jego dalszym ciągiem. Śmierci księżniczki 
nie są winne złe duchy, lecz dobry i czysty 
Sawanares. Nie jest ona też dla niej karą. 
Wprawdzie Ragda, widząc ją  tonącą, woła: 
„Zemście chwała U, ale Urwasi idzie na 
śmierć, bo wie, że tam czeka ją  wieczne 
szczęście, ziszczenie jej snów i marzeń. „U 
wrót niebieskich, każdego ranka, stanę o 
wschodzie, niebios mieszkanka. — Słońce już 
wschodzi, ja  w falach tonę. a po zachodzie 
znowu zapłonę. — Zwiastunką słońca Urwasi 
będzie, do światów końca, zawsze i wszę­
dzie ! “.

Jeżeli książka sama obok innych wad, 
grzeszy brakiem konsekwencyi, to muzyka 
natomiast jest sobie wierną od początku do 
końca. Kompozytor nie zapomina ani na 
chwilę, że ilustruje baśń i utrzymuje się bez 
przerwy w należytym nastroju. Stoi przytem 
na gruncie zupełnie współczesnym. Melodya 
wykwintna, ale dyskretna, nie rzucająca się 
w oczy t, z. „łatwością", trochę zamglona, 
nie zawsze od razu uchwytna — jak to zre­
sztą przystoi i obranemu tematowi i współ­
czesnemu kierunkowi kompozytora. Kto wie 
nawet, czy tej konsekwencyi trochę nie za 
wiele, czy rzecz nie zyskałaby, gdyby kom­
pozytor — od czasu do czasu przynajmniej — 
nie użył akcentów bardziej zdecydowanych, 
jaśniejszych i przystępniejszych. Harmoniza- 
cyę, również oryginalną i wytworną, uwa­
żam za najpiękniejszą stronę partycyi. Szata 
orkiestrąlną bogata, zwłaszcza w akcie pierw­
szym. Nie ujmując nic piękności melodyi 
wydaje mi się kompozytor przecież większym 
kolorystą (w najszerszem słowa znaczeniu, 
nietylko w rozumieniu instrumentacyi) ani­
żeli rysownikiem,

Wykonanie dzieła było wprost wzorowe, 
co podnieść należy z tein większem uzna­
niem, że partye wokalne są bardzo trudne. 
Nie waham się powiedzieć, że Urwasi jest 
dotychczas najlepszą kreaeyą p. Ruszkow­
skiej. Przepyszny wprost wygląd, który słu­
żyć mógłby za model malarzowi do winiety 
tytułowej dla „Tysiąca i jednej nocy", do­
skonała gra i śpiew stworzyły całość tak wy­
borną, że o piękniejszej" nie marzył pewnie 
.sam autor. Wybornym był p. Drzewiecki, 
jako Ruston. Cała partya składa się właści­
wie tylko z pieśni w pierwszym akcie, ale 
pieśń tę odśpiewał artysta istotnie ślicznie. 
Bardzo dobrym był również p. Ludwig jako 
Sawanares.

W partyi Ragdy debiutowała p. Helena 
Szambok. Oczywiście nie obeszło się bez 
pewnej, chociaż niewielkiej tremy, ale nie 
przeszkodziła ona debiutantce w okazaniu 
pełnego, zwłaszcza w obu skrajnych rejestrach 
dźwięcznego głosu i dobrej szkoły.

Część muzyczną opracował p. Spetriuo 
z właściwym sobie artyzmem — obok niego 
zasłużyli sobie na gorące uznanie dyrektor 
Pawlikowski reżyseryą i użyczeniem, a pan 
Jasieński wykonaniem prześlicznej, wprost 
wspaniałej wystawy.

Seiucryn Benon.

rzyła go nosid-łami, on zaś miał ją  pobić tak 
silnie, że w skutek krwotoku mózgowego na 
drugi dzień zmarła. Oskarżony przeczy te­
mu, twierdząc, że Małka spadła z drabiny, 
przyczem tak silnie uderzyła się w głowę. 
Wyrok zapadnie po południu.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Ankieta młynarska. W dalszym ciągu 

dyskusji przedpołudniowej zabrał pierwszy 
głos dr. A rtur Benis z Krakowa, który w 
obszernem przemówieniu, trwającem przeszło 
godzinę, wykazał wszystkie szkody, jakie 
mlynarstwm galicyjskie ponosi skutkiem znie­
sienia obrotu mlewem. Mówca zakończył 
wuioskiem, domagającym się przywrócenia 
obrotu w formie zmodyfikowanej w miarę 
dzisiejszych stosunków rolniczych, produkcyj­
nych i ekonomicznych.

Przemawiali dalej pp.: Ozecz i Boh­
dan, potem wnioskodawca p. Maryewski i 
inspektor kolei państwowej p. Makusz.

Prof. dr. Gląbiński imieniem Kółek rol­
niczych oświadczył się za przywróceniem 
wolnego obrotu mlewem w formie restytucyi 
ceł.

P. Frenkel imieniem Izby handlowej 
lwowskiej oświadczył się za zachowaniem 
obrotu miewa przy normie 75 za 100 kilogr.

Na tem odroczono obrady do godziny 
5 po południu.

Po południu obradowała ankieta mły­
narska od godziny 5 do pół do 9 wieczorem. 
Po wyczerpujących rozprawach, w której za­
bierali głos wszyscy członkowie ankiety, zgo­
dzono się, jakkolwiek nie w formie pozy­
tywnej uchwały, na opinię, że pożądaną jest 
dla podniesienia przemysłu młynarskiego w 
kraju naszym i jego rentowności — r e s t y -  
t u c y a  c ł a ,  opłacanego za zboże importo­
wane do Galicyi, a tutaj przerabiane i w 
formie mąki wywożone do Niemiec lub An­
glii i innych krajów zachodnich. Restytucyę 
cła uznano też jako korzystną dla rolnictwa 
Były tylko różnice zapatrywań co do sto­
sunku procentowego tej restytucyi. Kiedy je­
dni utrzymywali, że należałoby żądać zwrotu 
w stosunku od 100 centn. mtr. mąki wy­
wiezionej od 100 centn. metr. zboża impor­
towanego do kraju, to reprezentanci przemy­
słu młynarskiego postawili żądanie, aby od 
75 centn. metr. mąki wywiezionej zwracano 
cło zapłacone od 100 centn. metr. zboża.

Nie brakło też głosów, które propono­
wały stosunek 100 za 80. Uchwała żadna 
w tej mierze nie zapadła — i rzecz będzie 
jeszcze rozpatrywaną szczegółowo przez W y­
dział krajowy i poddana orzeczeniu fachowców 
techników młynarskich

Obrady miały charakter poniekąd po­
ufny i wyłącznie informacyjny dla Wydziału 
krajowego, który zdania na ankiecie wyra­
żone pod ścisłą i wszechstronną weźmie roz­
wagę. Dodajemy, ze o przywróceniu wolnego 
obrotu mlewem, jaki był przed r. 1896 w 
ścisłem znaczeniu mowy na ankiecie nie 
było.

Zamykając obrady podziękował prze­
wodniczący dr. Piłat zebranym członkom za 
gorliwy udział w pracach ankiety.

2j Izby  sądowej.

(Obrusa czci).
Lwów, 27 lutego.

W połowie stycznia b r. na oskarżenie 
inżyniera p. Karola Richtrriana wdrożone zo­
stało przeciw adwokatowi dr. Leonowi Jeke- 
lesowi przed lwowskim sądem powiatowym 
ekcyi III postępowanie karne o obrazę czci, 

popełnioną przez fałszywe obwinianie o czyn 
karygodny i przez obelgi słowne. Po prze­
prowadzeniu długiej i wyczerpującej rozpra 
wy w dniach 14 stycznia, 5 i 24 lutego b. r., 
a w szczególności po zbadaniu licznych pism 
i dokumeutów i po przesłuchaniu powoła­
nych przez oskarżonego świadków Michała 
Fiszera, posła dr. Jana Walewskiego i Sta­
nisława hr. Wiśniewskiego, wydał sędzia se­
kretarz Wilczek wyrok, uznając oskarżonego 
winnym przekroczeń §§. 487 i 496 u. k. 
i wymierzył mu karę dwutygodniowego are­
sztu, zamieniając ją  równocześnie na grzy­
wnę pieniężną w kwocie 700 koron. Zasą­
dzony zgłosił odwołanie od tego wyroku co 
do winy, zaś oskarżyciel prywatny z powo­
du nader niskiego wymiaru kary.

Kraków, 27 lutego. (T d . pryw.). Przed 
przysięgłymi toczy się rozprawa przeciw 
Mojżeszowi Zimmersteinowi, oskarżonemu o 
zabójstwo swej żony Małki. Według aktu o 
skarżenia, Zimmerstein wróciwszy 4 grudnia 
z. r. z jarmarku nie oddał żonie całej kwo­
ty 960 koron uzyskanej ze sprzedaży, lecz 
tylko 40 koron, gdyż jak twierdził, reszty 
od kupców jeszcze nie otrzymał. Żona ude­

O. k. galicyjskie Towarzystwo go­
spodarskie. Trzydzieste siódme walne zgro­
madzenie rady ogólnej c. k. gal. Towarzy­
stwa gospodarskiego — na które powołani 
są w myśl §. 17 statutu nietylko delegaci 
wybrani, ale i prezesowie oddziałów, jako 
delegaci z urzędu — odbędzie się dnia 11 
i 12 marca b. r. we Lwowie.

Na porządku dziennym znajdują się 
między innem i: Sprawozdania z czynności 
komitetu i z czynności oddziałów za r. 1901; 
wybór pierwszego wiceprezesa w miejsce ustę­
pującego dr. Tadeusza Piłata i wybór czte­
rech członków komitetu w miejsce ustępu­
jących z turnusu pp.: JE. Dawida Abraha- 
mowicza, Jana Breuera, Mieczysława Onysz­
kiewicza i Władysława Tynieckiego ; projekt 
rządowy do ustawy o zabezpieczeniu urzędni­
ków i sług gospodarczych; organizacja do­
staw dla magazynów wojskowych przez rol­
ników z uchyleniem wszelkiego pośrednictwa; 
rezultaty dziesięcioletniej akcyi komitetu osią­
gnięte na polu hodowli inwentarzy; prakty­
kowany obecnie wymiar należytości prze­
nośnych od własności ziemskiej.

Wśród wniosków oddziałów, znajduje 
się wniosek oddziału lwowskiego w sprawie 
urządzania corocznych wystaw i jarmarków 
na nasiona zbóż, traw, roślin pastewnych i 
wszelkich warzyw.

Pierwsze posiedzenie rady ogólnej — 
dnia 11 marca b. b. — rozpocznie się o go­
dzinie 9 z rana nabożeństwem w kościele 
Archikatedralnym, poczem członkowie zbiorą 
się we wielkiej sali ratuszowej o godz. 10.

Zgorzelice (Goerlitz), 27 lutego (Tele­
gram). Ukonstytuował się tu związek n ie­
mieckich fabrykantów szkła. Skoro do związ-
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ku przyłączy się jeszcze kilka fabryk, wów­
czas nastąpi podwyższenie cen szkła, uży­
wanego do lamp i szyb.

B erlin, 27 lutego. (Telegram). Reichs 
anzeiger ogłasza rozporządzenie wrocławskie­
go prezydenta rządu, znoszące zakaz impor­
tu bydła z Galicyi, który wydano w maju 
1895 r.

W ied eń , 27 lutego. (Kursa giełdy 
wiedeńskiej). L osy: a) procentowe: Austrya- 
ckie zakładu krajowego z oblig. pr. z roku 
1880 3-prc. 264-75, Austr. zakł. kr. z obi. 
pr. z r. 1889 3-prc. 256 50, Tow. żegl. na 
Dunaju 100 zł. m. k. 4-prc. 500-—, Uregul. 
Dunaju z 1870 r. 100 zł. 5-prc. 280'—,W ęg. 
Banku hip. po 100 zł. 4-prc. 253 50, Poty­
czka serb. prem. po 100 fr. 2-prc. 81'50, 
Tureckie oblig.prem. kolej po 400 fr. 110 75; 
b) bezprocentowe: Budapeszteńskie (Basilica) 
5 zł. 18-60, Zakł. kred. dla h. i p. po 100 
zł. 424’— , Olary 40 zł. m .k. 166-—. Poży­
czka m. Insbruku 20 zł. 82 '—. Losy m. Kra­
kowa 20 zł. 74-— , Pożvczka m. Lubiany 20 
zł. 7 2 - - ,  Ofen 40 zł, 2 0 3 -- ,  Palffy 40 zł. 
m. k. 188'—, Czerw, krzyża austr. tow. 10 zł. 
54-—, Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. 29'40. 
Losy fund. Arcyksięcia Rudolfa 10 zł. 80' —, 
Salma 40 zł. m. k. 230-—, Pożyczka Salz­
burga 20 zł. 80-—, Pożyczka St. Genois 
40 zł. m. k. 260'—, Losy komunalne m. 
Wiednia z 1874 r. 413-—

Giełda towarowa. Cukier surowy loco 
Aussig 18"55 do 18 65, loco Ołomuniec 17-50 
do 17-60, loco Berno-Wiedeń 17-80 do 17'9<>, 
na marzec loco Aussig 18-60 do J8’70. Cu­
kier w kostkach: prim a  88"75 do 89-— , 
secunda 86‘75 do 87 — Spirytus kontyn­
gentowany: loco Wiedeń 38"80 do 39-20- 
Nafta kaukazka: transito Tryest 8"25 do 
8-75, galicyjska przeźroczysta 32-— do 32*50 
( Ceny w koronach).

Targ zbożowy.

Lwów, 27 lutego. W aluta koronowa. 
Cena za 50 kg. loco Lwów. Pszenica gotowa
5-75 do 9-— , pszenica na termina — •— do 
— , żyto gotowe 6‘70 do 6*85, żyto na 
term ina—•— do—*—, owies obroczny gotowy
6-90 do 7-25, owies obroczny na termina.— ' • 
do — •— , jęczmień pastewny 5'50 do 5-75, 
jęczmień browarniczy 6'50 do 7"50, rze­
pak 13’25 do 13'50, lnianka 10 75 do
11-25, groch pastewny 7-50 do 7*75, groch 
do gotowania 8*50 do 13' —, wyka 7*75 
do 8*50, nasienie lniane — ■—  do —•—, 
nasienie konopne —•— do —•— , bób — '— 
do —'— , bobik 6'-— do 6'50, hreczka6'75 
do 7 50, kukurudza nowa 6 '— do 6-25, kuku- 
rudża s ta r a — -—d o — ■— , chmiel za 56 kilo 
— •— do — '—, koniczyna czerwona 50"— do 
65 '—, koniczyna biała 50-— do 100’—k o n i ­
czyna szwedzka 50-— do 95-—, tymotka 28-— 
do 36-— .

Spirytus loco za 50 litr. gotowy pari- 
łast Tarnopol 16-50 do 17' —, za 50 litr. pa- 
ritas Tarnopol na term in ] 6 25 do 16 50, 
waranty — do —• —.

Owies tendencya silna, pszenica i żyto
słaba.

OSTATKU POCZTA

Z W iednia donoszą, że podkomitet ko­
m isji przemysłowej ustalił ostateczną redak- 
cyę ustawy o domokrąstwie. Na najbliższem 
posiedzeniu komisyi przemysłowej złożone 
zostanie sprawozdanie podkomitetu, które 
między innemi przyjmuje wnioski Weiss- 
kirchnera, aby cukierki i pieczywo nie były 
sprzedawane w drodze handlu obnośnego.

Dzienniki niemieckie stwierdzają z zado­
woleniem, że kolonizacya w Szlezwiku czyni 
„pocieszające" postępy. Od Flensburga-Ton- 
dern ku północy aż do Konigsau przechodzą 
ustawicznie większe majątki i gospodarstwa 
włościańskie z rąk duńskich w niemieckie. 
W edług doniesienia komisyi kolonizacyjnej 
w Bodding w roku 1901 przeszło w półno­
cnym Szlezwiku w ręce niemieckie około 50 
majątków, które przedstawiają wartość prze­
szło dwu milionów marek. Nabywcy pocho­
dzą w większej części z południowych stron 
prowincyi szlezwicko-holsztyńskiej, ale także 
z innych dzielnic pruskich. Prasa duńska 
piętnuje w ostrych słowach tych właścicieli 
duńskich, którzy Niemcom sprzedają ma­
jątki.

Do Petersburga przybył onegdaj z liczną 
świtą i w towarzystwie generał gubernatora 
Turkiestanu emir Buehary. Nazajutrz po przy- 
eździe był na posłuchaniu u cara, któremu

ofiarował bogate podarki. Złożył też wizyty 
ministrom spraw zagranicznych i wojny.

W kołach politycznych w Konstantynopolu 
wywołało wielką sensacyę skazanie na wy­
gnanie marszałka polnego" generał-adjutanta 
Fuada baszy. Ambasadorowie rossyjski i fran­
cuski nadaremnie wstawiali się za skazanym, 
który cieszy się wielką sympatyą nie tylko 
w kołach muzułmańskich, lecz także u Euro­
pejczyków. Sułtan odpowiedział, że życiu 
Fuada nic nie zagraża, ale wygnany do Da­
maszku być musi. W ostatnich dniach do­
konano nowych aresztowań w Konstantyno­
polu. Policya śledzi za rzekomymi spiskow­
cami.

TELESBAIY GAZETY LWOWSKIEJ
Rada patisiwa.

W iedeń, 27 lutego. Dzisiejsze posie­
dzenie Izby posłów rozpoczęło sie o kwa­
drans na 11. Odczytano interpelacye i wnio­
ski, między innymi wniosek p. K r ó l i k ó w  
s ki e  go  i tow. w sprawie zaprowadzenia u- 
łatwień przy intabulowaniu praw* własności 
na mniejszych posiadłościach w Galicyi i na 
Bukowinie, dalej interpelacye pp. O l s z e w ­
s k i e g o  i tow. do P. M inistra sprawiedliwo­
ści w sprawie stosunków personalnych w są­
dach krakowskich.

Następnie przystąpiono do porządku 
dziennego, t. j. do dalszego ciągu dyskusyi 
szczegółowej nad budżetem.

P. S k e n e  referuje dział „Bada M ini­
strów" i „Trybunał administracyjny". Po 
krótkiem. przemówieniu referenta, zabrał głos 
głos p. Ż i t n i k ,  który mówił o stosunkach 
Słoweńców i Chorwatów, także o ugodzie 
węgierskiej, i wyraził życzenie, aby rokowa­
nia z rządem węgierskim nie stały się Ka- 
nossą, a traktaty handlowe z Niemcami nie 
stały się nowym Koniggraetzem. Gdyby to 
udało się, głosowałby chętnie za podwójnym 
funduszem dyspozycyjnym, inaczej głosować 
będzie przeciwko.

Następnie omawiał p. P e r i ć  stosunki 
w Dalmacyi.

Mówca żalił się na upośledzenie Dal­
macyi i domagał się od Rządu znacznych 
inwestycyj. Po nim zabrał głos Mikołaj W as- 
s i l k o ,  a następnie poseł M i c h e j d a .  Na 
wstępie polemizował on z wywodami p. Was- 
silki, poczem przytaczał życzenia ludności 
słowiańskiej, żyjącej na Szląsku, zastrzegając 
życzenie to w sposób rzeczowy ale stano­
wczy. Pierwszem życzeniem tej ludności jest, 
aby Izba posłów pracowała w interesie istnie­
nia państwa, w interesie wolności konstytu­
cyjnych, w duchu, interesów ekonomicznych 
ludności. Słowianie na Szląsku nie mogą 
wyrzec się swoich uprawnień. Są oni pod 
względem narodowościowym i politycznym 
oczywistymi proletaryuszami. Że Słowianie 
na Szląsku jeszcze egzystują, zawdzięczają to 
tylko okoliczności, że trzymają się razem. 
Mówca dziękuje obu wielkim słowiańskim 
klubom Izby posłów (Koło polskie, klub cze­
ski) za gorliwe z ich strony popieranie in­
teresów Słowian na Szląsku. Dalej oświad­
cza, że mimo deklaracyi prezesa Koła pol­
skiego, musi swoje wotum w obec Bządu 
uczynić zawisłem od zmiany obecnego sy­
stemu rządowego na Szląsku. Następnie opi­
sywał mówca narodowościowe i polityczne 
stosunki na Szląsku. gdzie przy pomocy biu- 
rokracyi, politycznej władzy i ekonomicznego 
zaniedbania ludności włościańskiej germani- 
zuje się tę ludność, mimo, że Szląsk jest kra­
jem przeważnie słowiańskim.

Posiedzenie trwa dalej.
W iedeń, 27 lutego. Koło polskie, obra­

dowało na wczorajszem kilkugodzinnem po­
siedzeniu -nad sprawą wydalenia dwóch stu­
dentów z Politechniki lwowskiej. Dyskusyę i 
uchwałę uznano za poufne.

Kraków, 27 lutego. (Tel. prywatny). 
Bada naczelna stronnictwa chrześciańsko-lu- 
dowego zapowiada swe posiedzenie na 16go 
marca do Krakowa.

Kraków, 27 lutego. (Tel. prywatny). 
Targ krajowy na bydło opasowe założony w 
Prądniku białym za inicyatywą posła Wie- 
lowiejskiego przez Związek hodowców został 
reaktywowany w spółce z bankiem hipote­
cznym i Hermanem Immerdauerem.

Otwarcia dokonał dziś poseł Wielowiej- 
ski w obecności inspektora miejskiego Ku­
łakowskiego, starszego weterynarza dr. Rut­
kowskiego, dalej kupców krakowskich, ber­
neńskich, ołomun-jeckich, oraz przybyłych 
skutkiem otwarcia granicy kupców pruskich, 
którzy okazują wielkie zainteresowanie.

W iedeń, 27 lutego. Wiener Ztg. o- 
g łasza: Najj. Pan nadał emerytowanemu 
nauczycielowi ludowemu w Radochońcach, 
Józefowi D ł u g o s z o w i ,  srebrny krzyż za­
sługi.

Wiedeń, 27 lutego. Wczoraj popołu­
dniu zebrał się na konferencyę komitet w 
sprawie cukrowej, złożony z posłów do Ba­
dy państwa i członków Izby panów. Prze­
wodniczył p. Baernreither. Reprezentanci 
Izby panów zawiadomili, że stronnictwa u- 
łożyły się już co do zajęcia stanowiska w 
kwestyi cukrowej; uchwały uznano jednak 
za poufne. Przewodniczący p. Baernreither 
wskazał na zmienione stanowisko Francyi na 
konferencyi brukselskiej, w skutek czego po­
łożenie Aust.ro-Węgier zmieniło się, bo ja- 
snem jest, że F ran c ja  z Anglią nie zawarła 
żadnej umowy. P. Urban wyłuszczał zasady 
wypracowanego memoryału, przyezem zazna­
czył, że w razie zniżenia ceł ucierpiałaby 
produkeya buraków cukrowych, bo możnaby 
wtedy płacić za centnar metryczny buraków 
tylko 49 h. Wywiązała się. nad wspomnia­
nym memoryałem obszerna dyskusja.; przy- 
czem ogólnie godzono się na zapatrywania 
referenta. Powszechnem też było przekona­
nie, że zniesienie preinij cukrowych i zniże­
nie ceł groziłoby wielkiem niebezpieczeń­
stwem dla rolnictwa. P. Mastalka wywodził, 
że wśród fabrykantów cukru panuje rozdwo­
jenie. Tylko bardzo nieznaczna mniejszość 
z pośród nich jest za zniesieniem premij i 
zniżeniem ceł, gdyż sądzi, że będzie to ko- 
rzystnem. Ze względu na toczące się w Bru­
kseli obrady nie zapadła wczoraj żadna u- 
chwała.

Preszburg, 27 lutego. Pożar zniszczył 
znaczną część rafineryi nafty „Apollo“. Po­
żar wybuchł o godzinie 5 po południu; za­
chodziła obawa eksplozyi. Wieczorem zdołano 
ogień zlokalizować.

B erlin, 27 lutego. Na wczorajszem po­
siedzeniu komisyi parlamentarnej dla taryfy 
cłowej hr. Schwerin Lowitz, konserwatysta, 
wystąpił przeciw sekretarzowi stanu Thiel- 
m ansowi, który w obec znanego wniosku 
kompromisowego wrogie zajął stanowisko. 
Zdaniem mówcy, w najgorszym razie chleb 
podrożałby o 5 fenigów dziennie na osobę 
po zaprowadzeniu ceł nowych, a producenci 
chętnieby się zgodzili na podwyższenie ro­
botnikom o tyleż płac. Konserwatyści nie 
boją się rozwiązania parlamentu. Większość 
Izby objawiła dobrą wolę przez postawienie 
wniosku kompromisowego. Rząd nie powi 
nien go odrzucać, bo inaczej cała odpowie­
dzialność za nieudanie się sprawy taryfowej 
spadnie na rząd, który nie szanuje postula­
tów większości Izby.

Minister bawarski Molier bronił stano 
wiska rządu, do którego parlament powinien 
mieć zaufanie. Nie jestto obawa przed za­
granicą, lecz uznana konieczność utrzyma­
nia ważnego eksportu z Niemiec. Sprawy 
cłowej nie należy osądzać ze stanowiska in ­
teresów tej lub owej grupy społecznej, lecz 
mieć przytem przed oczyma ogólne dobro 
Niemiec, siłę zbrojną państwa i jego nieza­
wisłość w obec zagranicy. Gdyby porozumie­
nie w tej sprawie nie przyszło do skutku, 
mówca obawia się ciężkiej szkody dla rolni­
ctwa, wina zaś leżeć będzie po stronie agra- 
ryuszy.

W głosowania koraisya 14 głosami 
przeciw 10 przyjęła zwalczany przez rząd 
wniosek kompromisowy, żądający podwyż­
szenia ceł materyalnych i minimalnych dla 
czterech głównych gatunków zboża. Dwóch 
członków komisyi wstrzymało się od głoso­
wania, dwóch było nieobecnych.

Jałta, 2 7 'lutego. Według ostatniego 
biuletynu stan zdrowia Tołstoja, puls i tem­
peratura są zadowalające. Zapalenie zmniej­
sza się, jednakże ogólne osłabienie jest je ­
szcze bardzo wielkie.

Rzym, 27 lutego. Wczoraj przed połu­
dniem odbyło sie na Kapitolu uroczyste od­
danie biustu Wiktora Hugo gminie miasta 
Rzymu przez komitet wlosko-fraucuski. W ak­
cie tym uczestniczyli między innymi mini­
ster spraw zagranicznych Prinetti, ambasa­
dor francuski w Rzymie Barrore, tudzież li­
czni senatorowie i deputowani.

B elgrad, 27 lutego. Pogłoski o zama­
chu na króla Aleksandra są nieprawdziwe. 
Król udzielał wczoraj przed południem po­
słuchań i cieszy się najlepszem zdrowiem.

Ateny, 27 lutego. Wczoraj urządziła 
ludność na corso demonstracyę, zwróconą 
przeciw tym osobom, które zwalczają projekt 
rady miejskiej założenia domu gry na corso. 
Prasa ateńska protestuje przeciw przeprowa­
dzeniu tego projektu, piętnując go w słowach 
najdosadniejszych.

P aryż, 27 lutego. Na zakończenie uro­
czystości ku czci Wiktora Hugo odbyło się 
w Komedyi francuskiej galowe przedstawienie.

Paryż, 27 lutego. Wczoraj odbyła się 
we wspaniale przystrojonym Panteonie uro­
czystość z okazyi setnej rocznicy urodzin 
Wiktora Hugo; uczestniczył w niej prezy­
dent republiki Loubet. ministrowie, ciało dy­
plomatyczne. liczni deputowani i goście, przy­
byli ze wszystkich, stron Francyi. Minister 
oświaty Leygues i minister spraw zagrani­
cznych podnieśli w przemówieniach zasługi 
Wiktora Hugo jako poety, dzięki któremu 
język francuski osiągnął niezwykłe stanowi­
sko w rzędzie języków świata cywilizowane­
go. Przed Panteonem zebrały się tłumy pu­
bliczności i witały owacyjnie Loubeta, m ini­

strów i gości. Po południu odbyło się z wiel­
ką uroczystością na placu Wiktora Hugo od­
słonięcie pomnika poety, w obecności Lou­
beta, ministrów, ciała dyplomatycznego i 
licznych deputacyj.

Salonika, 27 lutego. Miss Stone przy­
była tu przedwczoraj wieczorem ze swą towa­
rzyszką i jej dzieckiem. Ztąd pojedzie miss 
Stone wkrótce do Konstantynopola.

Londyn, 27 lutego. Księstwo Walii 
brali wczoraj udział w rozdaniu nagród na 
wystawie koni. Gdy właścicielowi konia, od­
znaczonego pierwszą nagrodą, wręczono złoty 
puhar, ogier przestraszony wrzawą spłoszył 
się i pogalopował w stronę, którą wychodziła 
księżna Walii. Księżna ostrzeżona wołaniem 
publiczności, zdołała się w ostatniej chwili 
usunąć i dzięki temu uszła nieszczęściu.

Londyn, 27 lutego. (Doniesienie B iura  
Reutera). Jak słychać, zamierzają imperyali- 
styczni liberali odłączyć się od partyi libe­
ralnej i skłaniają się ku łączności z opozy- 
cyonistami na gruncie zasad, zawartych w zna­
nej mowie Roseberyego w Chesterfield wy­
głoszonej.

Nowy Jork, 27 lutego. Odbył się tu 
wczoraj na cześć ks. Henryka pruskiego ban­
kiet wydany przez prasę; wzięło w nim u- 
dział 1200 przedstawicieli prasy amerykań­
skiej. Wygłoszono wiele toastów; jeden z 
mówców zaznaczył, że 3 narody t. j. Anglia, 
Niemcy i Stany Zjednoczony są jakby stwo­
rzone od Boga i od natury przeznaczone dla 
wiecznej przyjaźni.

Wypadki w Hiszpanii.

Madryt, 27 lutego. Komendant Barce­
lony telegrafuje, że strejk należy uważać za 
ukończony; konsulowie zagraniczni odwie­
dzili prefekta miasta, w obec którego wyra­
zili zadowolenie z powrotu normalnych sto­
sunków.

Madryt, 27 lutego. W Carthagene pa­
nują znów stosunki normalne, strejkuje tam 
tylko kilku pomocników piekarskich. W Bil­
bao pomocnicy piekarscy rozpoczęli strejk. 
W Barcelonie spokój niezakłócony."

Barcelona, 27 lutego. 40 osób areszto­
wanych podczas ostatnich zajść, wypuszczo­
no na wolność. Znaczna liczba robotników 
podjęła pracę. W Carthagenie strejkują je ­
szcze tylko piekarze. W Barcelonie areszto­
wano i postawiono przed sąd doraźny 2 a- 
narchistów, którzy wzywali do buntu.

Murcia, 27 lutego. Przyszło tu pomię­
dzy strejkującymi a żandarmeryą do starcia. 
Wiele osób aresztowano między niemi prze­
wodniczącego Zjednoczenia robotników.

Podbój Transvaalu.

Londyn, 27 lutego. Kitchener donosi 
z Pretoryi pod datą 20 b. rn.: Boerowie na­
padli koło Wolmarans na konwój angielski 
i po zaciętej walce wzięli do niewoli eskortę 
konwoju, złożoną z batalionu piechoty z 2 
działami i 3 kompanij strzelców. Szczegółów 
brak.

Pretorya, 27 lutego. Liczba Boerów, 
którzy 23 b. m. usiłowali przedrzeć się przez 
linię domów blokowych Frankfoort-Lrade, 
wynosiła 600 — 800 Boerów.

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiedeń, 27 lutego 1902. — Zamknię­

cie giełdy (Schlusscourse). Godz. 2 min. 30. 
Akcye austryackiego Zakładu kredyt. 706-—, 
Akcye węgierskiego Zakładu kredyt. 720- — , 
Akcye Anglobanku 285 25, Akcye Unionban- 
ku 573 —, Akcye Landerbanku 434'—, Akcye 
Bankyereinu 466-50, Akc. Bodencredit 961-—, 
Akcye galicyjsk. Banku hipotecznego — •—, 
Akeye Kolei państwowych 678-—, Akcye Ko­
lei Południowej 67 50, Akcye Tramway A )  
287-50, Akcye Tramway R) 283'50, Akcye 
Kolei Elbethal 470 —, Akcye Kolei Pół­
nocnej 5700, Akcye Kolei Czerniowieckiej 
—•—, Akcye Alpiny 403-— , Akcye Rirna 
Muranyi 510-— , Akcye Praskiego Towarzy­
stwa żel. 1500-—, Akcye Fabryki broni 
328-—, Akcye Tureckie tytoniowe 296- — , 
Obligacje węgierskiej indemnizacyi 96‘85, 
Renta majowa 10L70, Austryacka Renta koro­
nowa 99-05, Węgierska Renta koron. 97 40, 
56 1. Listy Tow. kredytowego ziem. 95 40, 
4 prc. Listy Banku krajowego 95-—, 4 i pół 
prc. Listy Banku krajowego 100'50, 4 prc. 
Listy Banku hipotecznego 94-—, 4 i pół prc. 
Listy Banku hipotecznego 98*75, 5 prc. Li­
sty Banku hipotecznego 109-75, 4-prc. Gal. 
Obligacye propinacyjne 98'05, 4-prc. Gal. 
pożyczka kraj. z r. 1893 96'40, 4-prc. po­
życzka miasta Lwowa 92*75, Losy tureckie
111-50, Marki 117-22, Ruble 2 5 4 '- .

Odpowiedzialny redaktor A d a m  K re c h o w ie c k i .
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Nadesłane.

W y k a *
p i ę c i u  l i c z b  wyciągniętych w c. k. 
urzędzie loteryjnym we Lwowie dnia 

26. lutego 1902.
15 — 63 — 1 —  10 — 45

N a s tę p n e  c i e n i e n i a  o d b ęd ą  r :ę  d n ia  
12. i 26. marca 1902.

Dr. Roman Reucki
były asystent kliniki lekarskiej uniw 
Jagiellońskiego i lwowskiego ordynuje 

w cliorohaih \vew isętrznycL 
oi gotfz. 3 — 5 ul. Kraszewskiego I 3

T eicfon  5 88 .

KANTOR WYMIANY
e. k . u p rz . g a lie . akc.

Barku hipotecznego
kupuje i sprzedaje

wszelkie papiery wartościowe 
i monety

po najdokładniejszym kursie dziennym, 
nie licząc żadnej pro wizy i.

C O L Ó S t S E U M
pod dyrekeyą Ernesta Thoraa

Od i .  do 15. m arca zupełnie nowy w spaniały i sec- 
zacyjny program mistrzowski.

5  T h e  3 v e  1“  j ę l l n g  J c h u i o i  » 5
największa senzaeyjn;> uow ść amerykańska przesi a- 
czają-a granie możlwości i zręczności 'ą k  ludzkich.

E v ę r h a r t  król obręczy Zagadka XX. stulecia. 
SElM ] .la » a rz y r&  B a r th o  Prim a Balierina teatru 

Me-r poi t n Opera ŁL.use w Nowkn Yorku. 
L a s  E s t r e l i a s  niszpańskie tancerki.

BZiss S a ld a  artys-ka napowietrzna.
P e t r a  JP u lte ra  ekscentryczna subietka.

The Z o la r ’s  ekscent yczni akrnbaci w produkcyaok 
n gdy nic widzianyuh.

L e i  M la s t r e l  P a r i s l e n  paryscj» śpiewacy uliczni. 
T .a "^ e lie  H a l l e r  najznakomitsza subretka duńska. 
S in o b r o d y  największy i najpiękniejszy kolorowy 

cbraz bioskopu amerykańskiego.
Codziennie o godz. 8 wi#efi2r senzacjjnc 

przód itawieuie. — W niedzielę I święta dwa przed- 
stanienia o 4 i 8. Ce płatku Hlgh-Llfe. Bilety 
są nsygiataj&r do nabyci* w biurze dzienników Plnana 
cl Karola Ludwika VI

Buch pociągów osobowych e. k. kolei państwowych,
obowiasuiąey % dniem 15. lipca 1991 (J*rzyj^J i odjazd pociągów podany jest podług czasu środkcwo-europąjsldego)

Pociągi

Dosp.| osob. 
godzinie

p w l e ź t f M j ą  (lo Lw ńW a [dworzed główny]

e-ati |
6-46|
7-45 i
8-00 
8-101 
8-1.5 
S-50

8.4

8-50 I
9 oo; 
8-20

2-*u

Z Czerniowiee. Itzkan, Constanoy, Bukaresztu.
Z Krakowa, Orłowa, N. Sącza, Tarnowa, Jasła, Chabówki, Za­

kopanego, Rzeszów*.: Berlina, W rocławia, W arszawy i W iednia. 
Z Podwołoes.yró, Tarnopola, Grzymałów*.
Z Krakowa, B erlina, Warszawy, W iednia, Tarnowa, Rzeszowa, 

Rymanowa, Sanok*, Przemyśla.
Z Czerniowiec, Itzkan, Stanisławow a,-H usiatyna.
Z Brzuehowie (codziennie od le' il do 15/0 włącznie).
Z Janowa..
Z Tarnopola (Krasnego, Brodów).
Z Ławoeznego, Stryja, Chwhwa, Sanoka, Kałusza i Pesztu.
Z  S o k a la*  Rawy rab ki ej.
Z Erakbwa, Zagórza, kupkowa. Przemyśla, W iednia, Berlina,.

W rocławia, Orłowa od “ /, do l6/0, Tarnowa, Pesztu.
Z Rzeszowa, (Lubaczowa, J aroa^aw& JBamftora i Przemyśla).
Z Stanisławowe, p liim B ie tó . Potntor, Ohodorowa).
Z Jatufws.
Z 8 k o ie g |S « ry ja , Ktfłfiasa, Chyrowa, (Ławoeznego od ł/» do *®/») 
Z Krakowa;' W iednia, WrińJSawia, B erlina, Tarnowa, Rzeszów*, 

"‘fiozwidowa, P rz e w o re k i^ a n o k a , Chabówki i Zakopanego. 
Z Czerniowiec, Itzkan, Bukaresztu, Gałami, J&gs, H usiatyna

ł Stanisławowa.
'SYPodwołoczysk, (Kijowa, OdessyJr Grzymałowa, Husiatyna, 

Tarnopola i Brudów.
Z Brzucho wic (od do 'jgj w niedziele i święta).
Z Sambora, Borysławia, Drohobycza, Stryja.
Z Podwołoezjdk. K ijo w a, Odessy, ̂ yz^nwiłową,'Kozowy, Brodów. 
Z Czerniowiee, itzzan , Stanisławowa.
Z Krakowa, Berlina, W rocławia. W iednia, W ieliczki, Orłowa, 

Rozwadowa, Sambora, Chyrowa.
Z Sokala, Bełzij&JŁubaezowa, Rawy Ruskiej.

Ż  Brzuęjiowie, (od *•/„ do “ /, w niedzielę i święta).
Z Krakowa* W iednia, B erlina, W rocławia, Tarnowa. Lubaczo- 

ezewa, Sanoka, Peagfcn, Przem yśla, Orłowa (od */, do 15/„). 
Z Brzucho wic (od i8/r do 16/9 codziennie).
Z JanojjŁił (od */„ do **/#_w niedziele iż święta).
Z Q*bmiowiee. iizkazu B łra r& lsh , Husiatyna. Potutor, Ko- 

re»,(*4 u>.
Z Janow a (eotOfiMnis od l/6 do
Z Krakowa, W iednia, 8 e r l fa * g (ro e lp r ia , Warszawy,:T.arnowas 

Jas-fig Przeworska i Rozwadowa.
Z Podwoloezysk,-Kijowa. Odessy, Brodów, Kopyezyniee, Zale­

szczyk, Skały, Iw ania pustego.
Z Ławoeznego, P fts tw  Chyra wa, Kałusza, Borysławia.

sń  tłworidte' f»P o 4 a a  m  e  a «**

%  Podwołoezytk, Grzymałowa, TarnopjŁ*.
Z T arnopola i Brodów.
I :  Podwołoeałysk/Ryowa, Odessy, Grzymałowa i Brodo w.
„ „ ,, „ Zaleszczyk, Kopyezyniee,

Podwysokiego i Brodów.
Z Podwołoezysk, Kijowa, Odessy. Brodów, Kopyezyniee, Zale­

szczyk, S ia ły , Iw ania pustego.

I Pociągi"

|posp.| osob.
o godzinie

objeżdżają %e Lwowa [dworca głów -©go]

12-4-5

2-51i 4-151B 5-451
ffiegaaKs

6-25
6-30
6-35

8-30

8.40

9-00
9-15
G-OKc?

10-20
10-25

1-25
1-55

2'15
2-40
2-5.5

3-05

1
3-15

1 0
3-30

Do Krakowa, W iednia, W rocławia, Berlina, Rozwadowa, Jasła , 
Chabówki, Zakopanego, Orłowa.

Do Itzkan, ■Gzernuiwiee. Stanisławowa. Bukaresztu, Constaney. 
Do Krakowa, W iednia, W rocławia, B erlina, Chyrowa, Sambora 
Do Bm iehowie. (od ’e/5 do 16/s codziennie).
Do Czerniowiec, Stanisławowa, Podwysokiego, Potutor.
Do Podwoscfbzysk, Kijowa, Odessy, Brodów, Kopyozyn.ieo.
Do Jjawoowndro, Munkaeza, Pesztu. Borysławia.
Do Krakowa, W iednia, Wrocławia,, Berlina, Lubaczowa, Orło­

wa, Chabówki, Zakopanego (od */» do ao/e).
Do Krakowa Bogumina, Warszawy, Chyrowa, Przeworska, 

Rozwadowa, Tarnowa. Stróże, a od “ /, do “ /, włączniej 
Sanoka, Rymanowa, Iwonicza i Jasła.

Do Skutego, Chyrowa, Kałusza, (do Ławocznego od */, do “ /„) 
Do Janowa.
Do Podwcłoozysk. Brodów. Grzymałowa, Eozowy,
Do Sokala, Bełżca, Lubaczowa, Rawy ruskiej.
Do Czerniowiec, Stanisławowa. Potutor.
Do Janowa (on 1/J do “ /» w niedziele i święta).
Do Podwołoezysk, (Kijowa, Odessy, Brodo w), Kopyezyniee, 

Zaleszczyk, Skały, Iwania pustego, Grzy hałowa.
Do BrsuehuMiej (od Ł6/5 do l r %  w niedziele i święta).
Do Czerniowiec, Itzkan, Stanisławowa, Husiatyna.
Do Krakowa, W iednia,'W rocław ia, „Berlina, Jasła , Chabówki 

Zakopanego.
Do Stryja, Drohooyeza, Borysławia, Sambora i Chyrowa (do 

Sfcolego tylko od 1/6 do eo j a ) .
Do Janow a ^eodfciennio od %  ho *°/„).
Do Brzuchowic (codziennie od 19/5 do 16-s).
Do Rzeszowa, Ohyrowa, Przemyśla. Lubaozowa, Jarosław ia.

Do Stanisławowa.
Do Brakowa, W iednia, W rocławia. B erlina, Warszawy. Orłowa 

(od “ /„ do “ /,), Tarnowa., Chyiowa, Mezo Laborcza i Pesztu. 
Do Janow a (od */* do lr'/a w dnie powszednie, od w/» do ,0/4 

1V)02 codziennie).
Do łiftwoeanogpj; Munkaessa, Pesztu, ,(Syro--va, Kałusza.
Do Taraopoja i Brodów 
Do Sokala' i Rawy rusE/sj.
Do Brzuoiiowie (o.J? 1S/B-R  ,s/» w niedzU-io i święcą).
Do Janow a (od do 55/,,, w niedziele s święta).

  Dc Czerniowiec, Itzkau.
11-OOjS Do KrakowlK, W iednia, Warszawy, Przeworska, Rozwadowa. 

S P O r ł o w a ,  Tarnowa, Chyrowa, Rymanowa. Iwo-
I  uicza, Chabówki, Nakopanego i Wieliczki.

1 F J 0 | 4 $  PodwołowzyiŁ Brbdów, Kopyezyniee. (łw ysja/ow i, Za- 
Sl leszozyk i PodwyaOkiego.

dwore* ».P o a a * m o z ełt
Do Podwołoezysk, Brodów, Kijowa, Odessy, Kopyezyniee 
Do Podwołpeaysk, Kopyezyniee i Zaleszczyk. 

małowaE Kozowy. 
łodw o& ezysk, Brodów, Kopycbyniee, Zaleszczyk, Skały 

Iwama pustego, Grzymałowa? Kijowa i Odessy.
T M EipIfe i J iroa iw .
RodwołiKti.y«k ,  Brodów, Kopyezyniee, Zaleszczyk, Podwy- 

sokiegi) . l^rzy^iiałi! wa.

61 )1 
6-201

' ii-Bt-p.

8-351
-7-103
7-251
7-52|
9-301 

10-301

Pora nocna jest oznaczoną laą ifam i. Czas środkowo-europejski jest późniejszy o 36 minut od ezasu lwowskiego. W mieście wydają bilaty 
jazdy: „Zwykłe bilety” Ajcueya dzienników J. St. Sokołowski w pasażu Baasm auna 1. 9 od 7-m'ej rano do8-inej godziny wieczorom, zaś zwykłe

in fo rm acy jny .i k. kolei paristwowych (ul isai wszelkiego innego rodzaju bilety* taryfy, ilustrowane przewodiUkl, rozkład) jazdy i t p. tia ro  
Krasickich jłż w podwórzu, schody II. drzwi Nr. 52). ty-g<alpu-.a«b urzędny/ych j ś —3. w święte - 12 “

lwowskiej Izby handlowej i
Lwów, dnia 27. lutego 1902.

I . Akcye za sztukę.
Banku hip. gal. po 200 zł. (40o kor.)

Ex divideude 20 kor....................
Banku gal. dla handlu i przem.

po zł. 200 (4u0 kor.) . . . .  
Kol. g. Kar. Lndw. po 200 zł. mk.

(400 k o r . ) .....................................
Kol. Lwów-Ozern.-Jassy po 200 zł.

w. a, w srebrze (400 kor.) . . 
Garb. w Rzeszowie po 200 zł. (400 k.) 
Fabryki wagonów w Sanoku przed­

tem Lipińskiego po 500 kor. 
Tow. dla gal. przedsięb. elektry­

cznych wod. po 200 zł. (400 kor.)
I I .  L is ty  zastaw ne za 100 kor. 
Banku h. g. 5°/0 w. a. wyl. z 10°/o

„ „ 4l/.°/o » los- w,50,1'
„ „ „ 4»/ „ 601. po 200 k.
„ kraj. 4- °/„ „ los. w 51 1

„ 4°/. „ los. w 57 1.
Tow. kred. gal. ziem. 4%... (pierw­

sza e m i s y a )  
Tow. kredyt, galie. zieuisk. 4°/0

los. w 411/, l a t ..........................
4°/9 los. w 56 l a t .....................

111. O bligi za 100 kor.
Gal. funduszu propin. 4°/„ w. a. 
Bokow. funduszu propin. 5°/0 w. a. 
Komunalne Banku kr. 5°/0 (2em.)

n ,,4V/o(3em.) 
„ (4 em.) 4°/0

Kolej, lokalne dtto 4°/0 po 200 kor. 
Pożyczki kraj. 6°/0 w- a- z r - 4873 

4% po 200 kor. .
„ z roku 1893 . ■ • • • 

Pożyczka ni. Lwowa 4% po 200 kor. 
„ o „ 4V,"/. „ 200 „

IY . Losy.
M. Krakowa po zł. 20 (40 kor.) 
M. Stanisławowa po zł. 20 (40 kor.)

Y. Monety.
Dukat ee sa .isk i...............................
20 frankówka . . . . . . .
100 rubli rosyjskich srebrnych . 
100 rubli rosyjskich papierowych 
100 marek niemieckich . . . .

K
przemysłowej

płacą | żądają
waluta koron.

K. h.
o30.i

350

422

565

400 -

109 50 
98 60
94 -  

100 50
95 -

95 —

95* — 
95 30

97
102
102
100
94
94

96 30 
92 50 
98 30

K. h 
55Ó -

74

11 17
18 90 

250 — 
253 -  
117 —

380

428 -

573 -  
100  —

350 -

99 30

101 20 
95 70

95 70

95 70|
96 - !

98 50

102 70 
100 70 

94 70 
84 70

97 -

11 25 
19 15

254 - I
255 50 
117 60

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 26. lutego 1902.

A . Ogólny d ług  państwa. płaoą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

m a j- l is to p a d ..........................................101.50 101.70
lu ty -s ie rp ie ń ......................................... 101.40 101.60

Jednolity dług państwa w srebrze
styczeń-lip iec......................................... 101.35 101.55
k w iec ieó -p aźd z iem ik ......................... 101.35 101.55

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr.
„ „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr.
„ |  1860 po 100 zł. 5 pr
„ „ 1864 po 100 zł. . . .
„ „ 1864 po 50 zł. . . .

Listy zast. domen państ. 120 zł. 5 pr.

B .

1 pjhya 
195 —
152.50
182.50 
2 4 2 .-  
2 4 0 .-
301.50

żadaja.
1§7 .-
153.50
184.50 
244.— 
2 4 4 .-
303.50

D łu g  państwa (wszystkich w Radzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 p r...................................

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 kor. 4 pr. . . .

C. O bligacje kolejowe.
Kol. Arcyks. hlbrechta za 100 zł. 4- pr.
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. . .
Kol. za 200 zł. mk. 53/4 pr. (ostemp.

a k c y e ) ...............................................
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za 100

zL 51/* p r , ..........................................
Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. koron.

wolne od podatku za 200 kor. 4 pr.
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk.

(ostemp. akcye) 5 pr.........................

Kol. Arc. Albrechta z: 300 zł. 5 pr.
w zlocie za 200 zł. 5 pr. . . .

Kol. Czeskiej zach. za 200, 1000 i
50u0 zł. 5 p r.......................................

Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400
kor. 4 p r...............................................

Kol. bukowińskiej lokaln. za 400 kor.
4 p r........................................................

Koi. galie. Karola Ludwika za 200,
100 zł. 4 p r.........................................

Kol. lwowsko-ezern.-jasskiej z r. 1894
za 200 kor. 4 p r..................................

Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkammer-
gut) za 400 marek 4 p r...................

D . D łu g  p aństw a  (krajów korony
Węg, złota renta za 100 zł. 4 pr.

„ „ w wal. kor. za 200
kor. 4 p r..................................... • •

Węg. oblig. prop. za 100 zł. 41/* pr.
„ obi. pr. reguł. Qisy za 100 zł. 4%
„ poż. prem. za 100 zł. (200 k ir.)
„ „ „ za 50 zł. (100 kor.)

E . O bligacje  indemnizacyjne.
Kroaeyi i Sławonii za 100 zł. 4 pr. 96.—
Węgier za 100 zł. 4 p r................ 96.75

F . Inne publiczne pożyczki.
Losy reguł. Dunaju z r. 1870 za 100

zł. 5 p r....................................... 2 8 0 .-
Poż. reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 106.50
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los za

200 kor. 4 pr.  .................................95.30
Bukowińskie obi. propin auyjne los za 

100 zł. 5 p r................................102.75

120.75 120 95

98.90 99.10

98.25 99.25

117.50 118.50

498.75 500.75

124.-50 125.50

99.10 100.10

423.— 425.—

lejowe).
110.— —.—

99.50 100.50

99.50 100.50

97.20 98.20

98.50 99.50

98.20 99.—

117.50 —.—

węgierskiej).

97.20 97.40
100.80 101.80
4-56*23 157.25
189.— 191.—
1 8 9 .- 191.—

Sokal i Lite
Dom bankowy i kantor wymiany

Zlecenia z prowineyi załatwiamy odwrotny 
poesetą bes efokcasema prowizji

Gal. poż. kr. z r. iL 3  za 100 zł. 6 pr.
„ „ „ „ 1898 za 200 k. 4 pr.
„ obi. prop. „ 1889 za 100 zł. 4 pr.

Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za
100 zł. 4 pr..........................................

Renta włoska za 100 lirów (96 kor.)
4 pr.....................................

Poż. serb. prein. za 100 franK. 3 pr. 
Tureckie obi. prem. kol. za 400 frank.

G. L isty  zastawne. Oblig. hipot.
(za 100 zł. Nom.).

Anglo Austr. banku los w 30 1. 4*/a pr.
Austr. zakł. kr. ziem. los w 50 I. 4 pr.

,, „ obi. prem. z r. 18 30 3 pr.
„ .1889 3 pr.

Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr.
„ los 4 pr.

Gal. akc. b. hip. 10 pr. prem. los 5 pr.
n n u n los 50 lat L
n u n ii ii 60 lat
4 pr...................................

Gal. Tow. sred. ziem. 4 pr.
II II II II Ó: pr.
n V; ,, 4 pr-
u n n ii 4 px.

Banku krajowego dla Galii 
4L/a pr. aP /a 1*1 zwrotni 

Banku krajowego oblig. kol
sya 5 pr...........................

Banku krajowego oblig. koi 
sya 42 lat za 200 kor. ■

Banku kr. losy 57r/2 1. za 2 
Austro-węg. banku 40Vs la 

n n ii 50 la

II. Obligacye z ps
za 100

Czeskiej kolei półn. za 3(
Tow. żegl. par. po Dunaj i

200 zł. 6 p r....................
Tow. żegl.par. pqj Dun. Em.
Kol. półn. ces. Ferd. em. z

97.75

281.50

96.30

103.75

II tl 71 7 7 7 7 71
Kolej Lwów-Ozern.-Jassy

300 zł. 5 pr....................
Kolej Lwów-Czern. z r. 1

zł. 4 pr.......................
Gal. kol. lok. wschód, za :
Węg. gal. kol. em. 1870 za

„ „ i" n 1878 za i.
„ „ „ n 1887 za:

J . Losy
Budapeszteńskie (Basili-"( 
Nakład kred. dla band. i p 
Clary 40 zł. mk. . .
Pożyczka miasta Insbruki 
Losy miasta Krakowa 20 
Pożyczka miasta Lubiany 
Palffy 40 zł. mk. . . 
Czerw, krzyża austr. tow.

AII 01
p O W i

oblig. po

płacą żądają płacą źądają
— —.— Czerw. krzyża weg. tow. 5 zł. . . 29.4® 30.40
95.90 96.90 Losy fund. arcyks Rudolfa 10 zł. 80— 84 50
97.60 98.60 Salina 40 zł. mk..................................... 230— 240—

Pożyczka miasta Salzburga 20 zł. 80— 83.50
92.65 9 3 . - St. Genois 40 zł. mk.............................. 250— 270—

Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. —.— —.—
—.— —.— „ „ Tryestn 100 zł. mk. 41/, pr. —.— —.—
8 2 . - 8 4 . - „ „ Tryestu 50 zł. 4 pr. . . 2 2 8 - 248—

i listy dłużne

96.80 
264.25 
2 5 6 .-  
104.— 
95.50 

110.— 
.75

.50
-.50

97.60
266.2S
257.50
105.—

99.75

95.50
95.20

1.50 101.50 

! . -  1 0 3 .-

i.— 

).—

istwa

101. —  

95.— 
101.— 
101.—

•■3.15 109.15
2.40 113.40
0.10 100.10
0.10 101.10
0.1.0 101.10
0.10 101.10

1— 91.80

'7.40 98.40

'8'-50 109 A0
8.50 109.40
17.25 98.20

.8.60 19.60
:4— 428—
56— 170—
52— 84—
74.— 77—
72— 76—_ 191.—
54— 55.—

K . A kcye banków (za sztukę).
Banku Anglo Austr. 240 kor. . . . 285.25 285.75
Peszt, banku handl. 500 zł. . . . 2540. — 2-555.—
Zakład kred. dla handlu i przem. . —. — —.—
Węg. banku kredyt. 200 zł. . . .  712.— 713.—
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . . . 498.— 499.—
Galie, banku hipot. 200 zł...................  540.— 542.—

„ „ dla hand. i przem. 200 zł. 355.— 365.—
Banku dla krajów konnnvch 200 zł. 430.75 431.75

„ Austro-węg. 1400 k.................... 1634.— 1640.—
„ Związk. (Onionbank) 20v zł. . 570.— 571 — 

Czeskiego banku związkowego 100 zł. 252.— 2-54.— 
Ziynosteńska banka 100 zł...................  262.50 263.50

L. Akcye Przedsiębiorstw transportowych.
400.—
3 4 2 .-

4 0 8 .-

5665.— 5685.—

567— 57n!—
392— 400—

426.’— 428—
874— 8^4.50

Buk. kol. lok. akc. pierw. 200 zł.
„ ,, „ akcye zakład. 200 zł.

Kolei półn. ces. Ferd. 1000 zł. mk.
Kołom. kol. lok. (akc. pierw.) 200 zł.
Kol. Lwów-Bełzeo (akc. pier.) 200 zł.

„ Lwów-Ozern.-Jassy 200 zł. . .
„ wsehod.-galie.-lokaln. 200 zł.
„ państwowych 200 zł.......................
„ południowej 200 zł.........................
„ węg. galie. I. 200 zł......................

Austr. Tow. żogi. na Dunaju 500 zł. mk.

M. A kcye Przedsiębiorstw przemysłowych.
Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł. . 717.— 721.— 
Galie, karpackie naft. tow. 500 kor. 880.— 890.— 
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. . 406.— 407.— 
Praskiego tow. Żelazn, przem. 200 zł. 1514.— 1524.—
Sehodnicy 500 kor.................................  1275.— 1280.—
Tureek. zarz. tytoniow. 500 franków —.— —.—
Trifail. tow. kóp. węgla 70 zł. . . 428.— 432.—

N . W E K S L E .
Berlin za 100 marek -5 pr, . . 117.25
Londyn za 10 fun1. szt. 4 pr. . 240.05
Paryż za 100 franków . - . 95.42*/,
Petersburg za 100 rubli 5Vi pr. —.—
Niemieckie b a n k i ...............................117.35
Włoskie b a n k i ................................93.—
Francuskie b a n k i ................................. 94.85
Szwajcarskie b a n k i ............................94.85

J 11.42'7, 
240.25 

95.55

117.75
93.20
94.95
94.95

Dukat cesarski . . . .  
Austr. węg. 8 guld. złota 
20-frankowka . . . .

O. W A L U T Y ,
. . 11.36

moneta —.—
. . 19.07

2 0 -m ark ó w k a ..........................23.44
Rosyjski półimperyał............... —.—
Nieuimekie banknoty za 100 marek 117.25
Włoskie banknoty za 100 lir . . 93.—
Ruble  .....................  2.54

11.40

19.09
23.53

117.427, 
93.20 

? 55

.ystn4 lokację  kapitałów polecamy 
L w o w ą4° |0 oblig. pożyezk' m. Lwowa.



L. cz. E. 1164 1 (8) (1514 8 - 3 )
Dnia 26. marca 1902 o godz 10 przed 

południem, odbędzie się w biurze Nr. 4 sądu 
tutejszego, lieytacya 3/14 części realności 
lwi). 26 ks. gr. gm kat Dzwiniaez dolny 
objętej.

Realność ta oceniona jest na kwotę 15'i'l 
kor. 5 hal.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie 
nastąpi wynosi 1001 kor.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumentu przejrzeć można, w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 4.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w' siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IY.
Ustrzyki, dnia 20. lutego 1902.

L. cz. E. 939/1 (9) (1512 3— 3)
Dnia 26. marca 1902 o godz. 11 przed 

południem, odbędzie się w biurze Nr. 4 sądu 
tutejszego, lieytacya 2/4 części realności lwh. 
95 ks. gr, gm. kat. Stelkowa objęt-j.

Etalniiść tę oceniono na kwotę 8ti34 kor.
Najniższa cena, niżej której sprzedaż nie 

nastąpi, wynosi 2022 kor. 66 hal.
Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 

kumenta przejrztć można w Sądzie tutejszym 
w biurze Nr. 4.

Takie prawa, w obec których niniej-za 
lieytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu n aj pó żutej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IY.
Ustrzyki, dnia 20. lutego 1902

L. cz. E. 1077/i (12) (1513 3— 3)
Dnia 26. marca 1902 o godz. 13 w po­

łudnie, odbędzie się w biurze Nr. 4 sądu tu­
tejszego, lieytacya reaJn iści lwh. 195 ks gr. 
.gin. kat. Ustrzyki.

Realaość tę oceniono na kw?otę 5403 Lor.
Najniższa cena, niżej sprzedaż nie na­

stąpi, wynosi 2704 kor.
Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 

kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 4.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacja byłaby niedopuszczalną, należv zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter 
minie licytacyjnym, inaczej ruszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiano 
będą o daiszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w7 siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiaiowy, Oddział IV.
Ustrzyki, dnia 20. lutego 1902.

L. ez. E. 1467/1 (6) (1516 3 - 3 )
Dnia 26. marca 1902 o godz. 10 przed 

południem odbędzie się w biurze Nr. 4 sądu 
tutejszego lieytacya realności lwh. 15 ks. gr. 
gm. kat. Jasień objętej.

Realność powyższa oceniona jest na 
kwotę 2620 kor.

Najniższa cena niżej której sprzedaż nie 
nastąpi wynosi 1746 kor. 67 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej­
szym, w biurze Nr. 4.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło-

„ Gazeta Lwowska" Nr. 48 z

sić do sądu najpóżntej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie rno- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu. 
zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Ustrzyki, dnia 2U. grudnia 1901.

1. cz. E. 1283/1 (6) (1515 3 — 3)
Dnia 26 marca 1902 o godz. 1 po po­

łudniu odbędzie się w biurze Nr. 4 sądu tu­
tejszego lieytacya .1/3 części realności lwh. 30 
ks. gr. gm. kat. Hoszów objętej,

Realność ta oceniona jest na 2386 kor. 
66 bal.

Najniższa cena niżej której sprzedaż nie 
nastąpi wynosi 1591 kor. 10 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w Sądzie tutejszym 
w biurze Nr. 4

Takie prawa, w* obce których niniejsza 
licytacja byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nia mieszkają w okręgu sądu tu ­
tejszego i nie wskażą temuż sądowi pełno­
mocnika do doręczeń, w siedzibie sądu zamie­
szkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Ustrzyki, dnia 20. lutego 1902.

L. 1331. (1520 2—2)
O b w i e s z c z e n i e .

Główna składownia tytoniu w Kałuszu 
będzie obsadzoną w drodze publicznej konku- 
rencyi. Składownia ta umieszczoną być może 
ty: ko w dotychczasoweru miejscu, lub w któ­
rymkolwiek z domów w rynku

Dobór tytoniu ma składownik na wła­
sny koszt uskutecznia w c. k. unędzie sprze­
daży tytoniu w Stanisławowie.

W ciągu roku 1901 pobrano dla tej 
składowńi materyatu tytoniowego za 367.7(18 
kor. 94 bal. brutto, dochód zaś sprzedaży ty- 
tomu wynosił kwotę 3488 k r. 65 hai. Sprze­
daż materyałów stemplowych, blankietów wek­
slowych i listów przewozowych wynosiła 
50.563 kor. 98 bal. OJ tej sprzedaży będzie 
składowmkowi przyznaną 3/4 (trzy czwartych) 
o/0 prow.zya. Za wysokość obrotu i dochodu 
tak z sprzedaży tytoniu, jak materyałów stem­
plowych nie ręczy skarb Państwa i nie bie­
rze na siebie żadnej odpowiedzialności.

W razie żądania prowizji od składowńi 
należy wyrazić to przez podanie stopy pro­
centowej od wartości sprzedanego materyału 
tytoniowego.

Oferty pisemne wystawione na przepi 
sanym druku i wniesione najdalej do 21. 
marca 1902 do godziny 13 w południe u 
Naczelnika e. k. D yr kcyi okręgu skarbowego 
w Stanisławowie, należy zaopatrzyć we, wa­
dy u w kwocie 850 kor,

Wadyurn to można dołączyć do oferty, 
lub też złożyć w c. k. Urzędzie podatkowym 
w Kałuszu, a otrzymany kwit dołączyć do 
oferty.

Prócz tego należy dołączyć do oferty
1) świadectwo pełnoietności, 2 ) świadectwo 
przynależności, 3) świadectwo moralności i 
stanu majątkowego i 4) szkic lokali mści, w 
których ofer-nt zamierza umirśeie skłsdownię.

Oferty zawierające zobowiązania do pro­
wadzenia składowm w połączeniu z iunetu 
przedsiębiorstwem nie będą uwzględnione.

0. k. Dyrekcya okręgu skarbowego, 
Stanisławów, dnia 18. lutego 1902.

L. cz. E. 292/0 i (5) (1591 2 - 3 )
Dnia 20. marca 1902 o godz. 9 przed 

południem w sądzie niżej wymienionym w 
biurze Nr. 8 w Muszynie, odbędzie się licy- 
tai-za połowy realności lwh. 363 ks. gr. gin- 
Wierchomla wielka, dłużnika Tomka Jaszczy- 
szaka własnej.

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę. jest ocenioną na 720 kor.

Najniższa oferta wynosi 240 kor., wa 
dyum 3 ) kor., poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go-
dnia 28. lutego 1902.

dzin urzędowych w sądzie tutejszym, w biu­
rze Nr. 8.

Takie prawa w obsc których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju - co do srmej nieruchomości nie mc- 
glyby już być ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
Ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Muszyna, dnia 4. lutego 1902.

L. cz E. 941,1 (3) (1595 2 — 3)
Dnia 17. marca 1902 o godz. 10 przed 

południem odbędzie się w biurze Nr. IV. są­
du tutejszego licytacja realności lwh. 584 ks. 
gr. gm. Sądowa Wisznia objętej z przynale­
ży teściami.

Dom z przynależy te ś ci a ui i oceniono na 
93 3 kor

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi 466 kor. _

Warunki licytacyjne i < dnoszące do­
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym 
w biurze Nr. IV.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższt-j nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o daiszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sądowa Wisznia, duia 28. stycznia 1902.

L. cz. E. 225/00 (35) (1602 2 - 3 )
Na żądanie Towarzystwa wzajemnych 

ubezpieczeń w Krakowie zastąpionego przez 
adwokata dra Lisowskiego w Krakowie odbę­
dzie się dnia 18. marca 1902 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 13 licytacja majętności 
Skwarzawa nowa lwh. 368 ks. gr. dla wię­
kszych posiadłości wraz z przynależnościami 
składające mi się z budynków mieszkalnych 
i gospodarczych w protokole z 30. paździer 
nikH 1901 i 10. kwietnia 1901 opisanych bez 
inwentarza.

Nieruchomość wystawioaa na licytacyę 
jest ocenioną na 335 548 kor.

Najniższa cena wynosi 223.698 kor. 66 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne, i odnoszące się 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 19

Takie prawa, w obec lit rych niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być ju t ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jkkie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o daiszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie n» tablicy sąda 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd krajowy c y w, OJdz. VII. 
Lwów, dnia 25. stycznia 1902.

L. cz E. 1530/1 (8) (1556 1 — 3)
Dnia 2. kwietnia 1902 o godz. 10 przed 

odbędzie się w biurze Nr 4 sądu tutejszego 
lieytacya realności hvh. 50 ks. gr. gm. k*t 
Stefko wa objętej.

Realność tę oceniono na 3790 kor.
Najniższa cena niżej której sprzedaż nie 

nastąpi wynosi 3014 kor.
Warunki licytacyjne i odnośne doku 

menia można przejrzeć w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 4.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter ,

minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli me mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądów; 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Są(l powiatowy, Oddział IV.
Ustrzyki, dnia. 2 1. lutego 1902.

L. cz. E. 1445 1 (8) (1555 1— 3)
Dnia 2. kwietnia 1902 o godz. t l  przed 

południem odbędzie się w b.urzó Nr. 4 sądu 
tutejszego licytacja połowy realności lwh. i63  
ks, or. gm. kat. & elkowa objętej.

Realność tę oceniono ca 2877 kor. 50 
halerzy.

Najniższa cena niżej której sprzedaż nie 
nastąpi wynosi 1918 kor.’ 34 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w Sądzie tutejszym 
w biurze- N r . '4.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacja byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu nsjpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wi-nia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w c-kręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą sądowi pełnomo­
cnika do doręczeń, w siedzibie sądu za­
mieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Ustrzyki, dnia 2 i. lutego 1902.

L. cz. E. 2482/1 (3) _ (1621 1—3)
Zobowiązani Katarzyna i Jarzy Sebastyan za­
stąpieni przez opiekuna Georga Stronnehus 

w Nowym Kałuszu.
Duis, 18. marca 1902 o godz. 11 przed 

południem odbędzie się w biurze Nr. III. Są­
du tutejszego licytacja realności lwh 59 gm. 
Kałusz wraz z przynależnościami składająeemi 
się z chaty, domu, stajni i stodoły.

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę jest ocenioną na 2940 kor. przyna­
leżności na 1100 kor.

Najniższa cena wynosi 2700 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w Sądzie tutejszym 
w biurze Nr. 5.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dis których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego uostę- 
wauia jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

O. k. Sąd pow ia tow y , Oddział I.
Kałusz, dnia 5. lutego 1902.

L. cz. E. 871/00 (4) (1624 1 - 3 )
Na żądanie Józefa Puzia z Cisowego 

iasu odbędzie się dnia 26. marca 1902 
o godz. lo  przed południem w sądzie mżs-j 
'wymienionym, w biurze Nr. 10 w Nisżu li­
cytacja realności lwh. 11 ks. gr. gm. kat. 
Cisów las Szczepana Piuzia własntj z miejsca
pobytu niewiadomego.

Ni ru ch o m o ść  ta wystawiona na lieyta- 
eyę, je s t  ocenioną lia 5535 kor. 70 hal.

Najniższa cena wynosi 3690 kor. 46 
hal. poniżej tej ceny sprzedaż nio przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenla może mający 
chęć kupienia przejrzeć podczas godzin 
urzędowych w sądz.e niżej wymienionym, w 
biurze Ńr. 10.

Takie prawa, w obce których niaiej‘za 
licytacja byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądn najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym; 'inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo-



• licytacyjnego powstaną, zawiadamiane
0  : dalszych wydarzeniach tego postępo- 

& jedynie przez przybicie na tablicy sądo-
; jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 

ynńttranego i nie wskażą temuż sądowi
1 .nio -'jika do doręczeń, w siedzibie sądu 

kT;*ie>'rkaiego.
C k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
ifisko, dnia 20. grudnia 1901.

■/. E. H I. 1059/1 (19) (1637 1 - 8 )
Na żądanie Banku kraj Król. Gal. i 

1 oi-n >eryi z Wi-lk Księstwem Krakowskie® 
.•stąpionego przez adw. dra Sołowija odbędzie 

..La 1. kwietnia 1902 o godz. 10 przed 
.."iem w sądzie niżej wymienionym w sali 

eytacyjnej Nr. VI. licytacya realności pod 
kac.' 103 dom W9 Lwowie przy ul. Skarb- 
wskiej 1. 25 położonej lwh. 83 M. ks. gł. 

hasto Lwów objętej wraz z przynależno- 
oiami składająceini się z okien okiennic, drzwi, 

kociołków, dzwonka, kluczy, śmieciarki, beczki, 
urządzenia wodociągowego i parkanów.

Nieruchomość powyższe wystawiona na 
iie . cyę jest ocenioną na 46.727 kor. 20 hal. 
rzmiaKżnośei zaś na 568 kor.

Najniższa cena wynosi 23 647 kor. 60
i. poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

akutku.
Warunki licytacyjne, które ninęjszera 

zatwierdza i odnoszące się do tej nie-
i.mości dokumeeta (wyciąg tabularny, 

M ig  katastralny, protokoły ocenienia i t 
.oże każdy, mający chęć kupienia, przej- 
podczas godzin urzędowych w sądzie ni- 
ymienionym, w biurze N r 32.
Takie prawa, w obec których niniejsza 
eya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
o sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter-

1. ,8 licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
u  la rn  co do samej nieruchomości nie mo- 
y rb} być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 

;nie już istnieją, bądź w toku postępo- 
.a licytacyjnego powstaną zawiadamiane 

b' o dalszj ch wydarzeniach tego postępo­
wi jedynie przez przyDicie na tablicy sądo- 

w jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
w . mienionego i nie wskażą temuż sądowi 
i  ncmocnika do doręczeń, w siedzibie sąau 

'nicszkałego.
1 k. Sąd pow.atowy S. 1 , Oddział III. 

Lwów, dnia 3. lutego 1902

L. $ .  E. 1529/1 (5) (1557 1— 3)
Dnia 2. kwietnia 1.902 o godz i 2 w po­

ił ■ odbędzie się w biurze Nr. 4 eądu tu- 
t  go 1 cytacya 1/4 części realności lwh.
1 ;. gr. gm. kat. Równia.

nealność tą oceniono na 190 kor. 25 
hal r y.

Najniższa cena poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi 126 kor. 82 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
ki : i ta  przejrzeć można w Sądzie tutejszym, 
w i arze Nr. 4.

'akie prawa, w obec których niniejsza 
li a byłaby niedopuszczalną, należy zglo-
-i ądu najpóźniej przy wyznaczonym ter-
m ,o licytacyjnym, juaczej roszczenia tego 
todtaju. co samej nieruchomości nie mo- 

lyby być już ze skutkiem podnoszone.
Te o.3oby, dla których jakm prawa lub 

•, • ry r a  powyższej nieruchomości bądź 
No ■ Ne już istnieją, bądź w toku postępo- 

a licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
■ją o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
•n»» jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 

śH me mieszkają w okręgu •'Sądu niżej 
e eer on go i nie wskażą temuż sądowi 

■ non:-’ mka do doręczeń, w siedzime sądu
w. eezkałego.

G. k. Sąd powiatowy, Oddzii ł IV.
Ustizyki, dnia 21 lutego lfc02

L : cz. E. 6 9 8 /1 (9 )  ̂ (1674)
Na żądanitb Józefa Habennana z Ba- 

,.ii »ic, zastąpionego przez adw. dr. Górę w 
Zatorze, odbędzie się dnia 5. marca 190i o 
godz. In  przed południem w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 6, licytacja połowy 
realności lwh 12 gin Spytkowice, Franciszka 
Jastalskiego i nieobjętej m asi spadkowej ś. p. 

Agnieszki Mastalskiej własnej.
Nieruchomość ta, wystawiona na licy- 

Ue. /, jest ocenioną na 3425 kor. 46 hal. 
Najniższa cena wynosi 2283 kor. 64 

'., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
i(ji i .U ruchomości dokument* (wyciąg tabular­
ny, wyciąg kc.tastr.ainy, protokoły oeenien a 
i 1 d.) może każdy, mający chęć kupienia
fl-  "zeć podczas godzin urzędowych w są 
ó ih  niżej wymienionym, w biurze Nr. 6. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
cya byłaby niedopuszczalną należy zgłu'- 

m sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
>■ licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
,:u co ^  sarnej nieruchomości nie mo- 

być j ze sKutk’em podnoszone. 
t  esow dla których jakie prawa lub 

- i; na powyższej nieruchomości bądź

obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszttają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Zator, dnia ,3. lutego Ib02.

L. cz. E. 15-34/1 (5) (1550)
Na vądanie Wspólnej Kasy sierocej w 

Ropczyca.h, zastąpionej pr/.ez p. adw, dra 
Alwina, odbędzie się dnia 2. kwietnia 1902
0 godz. 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 9 w Ropczycach, 
licytacya realności lwh. 220 i realności lwh. 
362 ks. gr gm. kat. Ropczyce tej ostatniej 
wraz z przynależnościami, składającemi się z 
3 koni, 4 krów, 2 per bron, 1 pługa, 2 kos,
1 sierpa, 5 fur nawozu.

Nieruchomość lwh. 220 ks. gr. gm. kat. 
Ropczyce jest oceniona na 2475 kor. zaś re­
alność lwh. -362 ks. gr gm. kat. Ropczyce 
jest oceniona na 5048 km-, 7 V hal., przyna­
leżności zaś na 865 kor. 60 hal

Najniższa cena wynosi co do realności 
lwh 220 ks. gr gm kat. Ropczyce 2-)7 
kor. 50 h a l , zaś co do realności lwh. 362 
ks. gr. gm, kat Ropczyce 10.032 kor. 48 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta, (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny protokoły oce­
nienia i t. d.s może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 9.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie piawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Ropczyce, dnia 5. lutego 1902.

L. cz. E. VIII. 2733/1 (5) (1462)
Na żądanie powiatowej kasy oszczędno­

ści w Krakowie, odbędzie się dniał ,  kwietnia 
1902 o godz. 9 przed południem w sądzie 
tutejszym, w biurze Nr. 3 w E raki wie ul. 
św. Jana 1. 13, licytacya realności lwh. 155 
ks. gr. gm. kat. Kraków obje!ej pod 1. k. 
164 Dz. 1. w Krakowie położonej, stanowią­
cej dom murowany trzypiętrowy z oficynami 

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
lieytacyo, jest ocenioną na 3'*.790 kor.

Najniższa cena wynosi 19.895 kor., poni­
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu 
larey, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający ehęef kupienia 
przejrzeć podczas godził: urzędowych w sądzie 
tutejszym, w biurze Nr. 2

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomorfi nie mo­
głyby być j ż ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toKn postępo 
wansa licyla.cyjnero powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo­
wej jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 
Kraków, dnia 8. lutego 1902.

L. cz, E. 2487,1 (5) ( i 463)
Dnia 3. kwietnia 1902 o godz. 9 przed 

południem odbędzie się w biurze Nr. III są­
du tutejszego licytacja realności I) lwh. 142,
II) lwh. 149 i HI) lwh. Igo ks. gr. gm. 
MistkowUe objętych.

Nieruchomości ocmiuno ad I) na 2305 
kor., ad II) na 321 kor., ad NI) na 227 i or.

N ajaiż^a cena rużęj której sprzedaż nie 
nastąpi, w tnosi: ad I) 1537 kor., ad Ii) 148 
kor., ad III) ifc/Skor.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w Sądzie tutejszym 
w biU1 ze Nr. III.

Takie prśSwa, w obec których nimejsza 
licytacja bałaby niedopuszczalną, natęży zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym

terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obefir’e już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez orzybicie na tablicy sądo­
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Sambor, dnia 24. stycznia U 02.

L. cz. E. f i 76/1 (4) (1503)
Dnia 3. kw.etnia 1902 o godz. 10 przed 

południem w sądzie tutejszym, w biurze Nr. 
2, licytacya połowy ciała hipot. 56 ks. gr. 
Jaworów, ocenionej na 980 kor. z najniższą 
ceną 531 kor. 67 hal.

Zatwierdzone warunki licytacyjne i odno­
szące się do tej nieruchomości dokumenta 
może mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 2.

Prawa, w obec których niniejsza licyta­
cya by łaba niedopuszczalną, należy zgłosić 
do sądu najpóźniej przy terminie licytacyjnym 
inaczej roszczenia te co do samej nierucho­
mości nie mogłyby być skutecznie podnoszone.

Osoby, dla których jakie prawa lub cię­
żary na powyższej nieruchomości bądź istnie­
ją, bądź w toku postępowania licytacyjnego 
powstaną, zawiadamiane będą o dalszych wy­
darzeniach tego postępowania jedynie przez 
przybicie na tabl cy sądowej, jeśli nie mie­
szkają w okręgu sądu tutejszego i nie wska­
żą sądowi pełnomocnika do doręczeń, w sie­
dzibie sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Jaworów, dnia 13. lutego 1902.

L. ez. E. 128/1 (24) (1607)
Wprowadzone na wniosek Towarzystwa 

wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie postę­
powanie licytacyjne co do majętności dóbr 
Siedliska zostało zastanowionem, w skutek 
czego termin licytacyjny na dzień 18. lutego 
1902 godz. 10 pned południem wyznaczony, 
nie odt ę Izie się.

C. k Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Przemyśl, dnia 10. lutego 1902.

t .  cz. E. 1033/1 (3) (1551)
Dnia 3. kwietnia 1902 o g dz. 9 rano 

odbędzie się w sądzie niżej wymienionym w 
biurze Nr. 5, licytacya 11/12 części realno­
ści lwh. 221, 11/12 części realności lwh. 
222 i całych realności whl. 223, 129, 369, 
386 tudzież 439 ks. gr. gm. kat. Radymno 
objętych.

Nieruchomości wystawione na licytację 
oceniono następująco. 1) 11/12 części realno­
ści lwh. 221 na 4950 kor., 2) 11/12 części 
realności lwh. 222 na 1100 kor., 3) całą 
realność lwh. 223 objęta na 1000 k o r, 4) 
całą realność lwh. 129 objęta na 800 kor., 
5) całą realność lwh. 369 objęta na 400 kor.,
6,i całą realhdść lwh. 886 objęta na 700 kor.,
7) całą realność iwh. 439 objęta na 1000 
koron.

Najniższa cena wynosi: co do pierwsze/ 
realności (licząc połowę wartości budynków, 
a 2/3 części wartości gruntów) 2967 kor. 
15 ha!., co do drugej realności 799 kor.
98 hal., co do trzeciej realności 666 kor.
66 hal., co do czwartej realności 533 kor. 
32 hal., co d > piątej realności 2b6 kor. 66 
ha!., co do szółkij realności 466 kor. 66 
hal., co do ostatniej realności 666 kor. 66 hal.

Poniżej tych cen sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
można przeglądać podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym w kancelaryć 
Oddziału II

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Radymno, dnia 3. lutego 1902.

L. cz. 8. 1 1 (174) 1609)
W konkursie Altera Kcrnreicha, wy­

znacza się au.dyencyę do rozprawy celem usta­
lenia rossczi-ń zawiadowcy masy do wynagro­
dzenia i zwrotu poniesionych wydatków na 
rineri 5 marca 1902 o godz. 1 1 przed połu­
dniem w c. k. sadzie obwedow-m, w biurze 
Nr Lk

Na audyencyę tę zaprasza się wierzy­
cieli konkursowych.

Rzeszów, dnia 13. lutego 1902.

L. cz. S. 1/1 (178) (1 Smhj
W konkursie Altera Kornreicha, celem 

likwidacyi i uporządkowania dodatkowo zgło­
szonych wierzytelności tudzież takich wierzy­
telność, które zostaną zgłoszone, do dnia i l .  
marca 1902, wyznacza się audyencyę na dzień

12. marca 1902 o godz. 10 przed południem 
w c. k. sądzie obwodowym w Rzeszowie, 
w biurze Nr. 10.

Rzeszów, dnia 18. lutego 1902.

L cz. S. 31  (32) (1611)
W konkursie Ryfki Konreich, wyznacza 

się audyer.cyę do rozprawy celem usidlenia 
roszczeń zawiadowcy do wynagrodzenia i zwro­
tu poniesionych wydatków na dzień 5. marca 
1902, godz. U  przed południem w c. k. są­
dzie obwodowym, w biurze Nr. 10.

Na audyencyę tę zaprasza się wierzy­
cieli konkursowych.

Rzeszów, dnia 13. lutego 1902.

L. cz. 8. 3/1 (38) (1612)
W konkursie Ryfki Kornreiehowej celem 

likwidacyi i uporządkowania dodatkowo zgło­
szonych wierzytelności, tudzież takich wierzy­
telności, które zostaną zgłoszone do dnia 11. 
marca 1902 wyznacza się audyencyę na dzień 
12 marca 1902 o godz. 10 pized południem 
w c. k. sądzie obwodowym w Rzeszowie, w 
biurze N r 10.

Rzeszów, daia 18. lutego 1902.

Konktrsa.
L. cz. Praes. 1959,2 (1578 2 - 3 )

K O N K U R S .
Jest do obsadzenia przy sądzie obwodo­

wym w Rzeszowie posada asystenta kancela­
ryjnego w XI. randze.

Podania o powyższą lub przy innych 
sądach kolegialnych opróżnić się mogące dla 
wysłużonych podoficerów zastrzeżone posady 
asystentów kancelaryjnych, wnosić należy do 
31. marca i 902 do Prezydyum sądu obwo­
dowego w Rzeszowie.

Prezydyum c. k. Sądu wyższego.
Kraków, 22. lutego 1902.

L. cz 19.601/11. (1605 2 - 3 )
K O N K U R S .

Na posadę ekspedyenta 3 klasy, 6 sto­
pnia przy e. k. Urzędzie pocztowym w Tar­
gowicy polnej, dla którego ryczałt na służą­
cego później oznaczonym będzie.

1’odauie należy wnieść najpóźniej do 
12 marca b. r. do c. k. Dyrekcyi poczt i te­
legrafów we Lwowie.

Z c. k. Dyrekcyi poczt i telegrafów 
dla Galicyi

Lwów, dnia 20. lutego 1902.

L. 833 (1237 2 - 3 )
K O N K U R S .

Wydział powiatowy w Tarnopolu 
rozpisuje niniejszem konkurs na posadę 
lekarza okręgowego z siedziby w Czer­
nichowie.

Do okręgu lekarskiego w Czerni­
chowie należą gminy:

1. Czernichów, 2. Hladki 3, Ple- 
skowce, 4. Horodyszcze, 5 Nosówce, 
6. Małaszowce, 7. Jankowce, 8. Zaru- 
izie, 9 Obarzańce, 10. Ihrowica, 11. 
Mszaniee, 12. Ditkowce.

Lekarz okręgowy w Czernichowie 
obowiązany jest utrzymywać aptekę 
domową.

Roczna płaca przywiązana do po­
wyższej posady wyn -si 1000 kor. i 600 
kor, ryczałt na objazdy.

Ubiegający się o powyższą posadę 
winni wnieść należycie udokumento­
wane podanie do tutejszego Wydziału 
powiatowego w ternrm e do 1. marca 
1902.

Do podania dołączyć należy:
1. Metrykę urodzi:;, n i  d;-wód źe 

petent nie przekroczył 40 lat życia
.2. Dyplom doktora medycyny upra- 

wniifjący do wykonywania praktyki 
lekarskiej.

3. Świadectwo lekarskie potwier­
dzone przez c. k. lekarza powiatowego 
że petent jest dostatecznie fizycznie 
zdolny do pełnienia fuukeyi lekarza 
okręgowego

4. świadectwo odbytej najmniej 
2-letniej praktyki lekarskiej.

5. Dowód, że petent jest obywa­
telem austryackim i zna oba jeżyki 
krajowe

6. Deklaracyę mocą której petent 
zobowiązuje się w razie nadania mu po­
sady pełnić obowiązki lekarza okręgo­
wego przynajmniej lat dwa.

Z Wydziału powiatowego.
Tarnopol, dnia 11. lutego 1902,
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L. 304 (1266 3 - 3 )

K O N K U R S .
Wydział Rady powiatowej w Ska­

lacie rozpisuje niniejszeta konkurs na 
posadę lekarza okresnwesro z siedzibaO c O > C
w Toustem t  płacą roczną 100*' kor. i 
ryczałtem na koszta podróży 600 kor.

Do okręgu tego przydzielone są 
następujące miejscowości: Touste, Ka- 
tahorówka, Wóltea, Sadzawki, Krasne, 
Przekalee, Kąt toustecki, Nowosiółka 
grzymałowska. Borki małe, Kasztowce, 
Dubkowce, Soroka,

Lekarz okręgowy obowiązany jest 
utrzymywać aptekę domową.

Podanie o posadę tę wnosić nale­
ży do Wydziału Rady powiatowej 
w Skalacie do dnia i 5. marca 190 : 
zaopatrzone w załączniki udowadniające:

1. Dostateczną fizyczną zdolność 
p e lenta,

2. Prawo obywatelstwa austriac­
kiego.

3 Dyplom doktora medycyny upra­
wniający do wykonywania praktyki 
lekarskiej.

4. Nieskazitelny charakter.
5 Znajomość języków krajowych.
6 Praktykę najmniej dwuletnią 

w zawodzi' lekarskim
Między kandydatami będą mieli 

pierwszeństwu) ci, którzy wykażą się 
dwuletnią służbą w szpitalu powszech­
nym po uzyskaniu dyplomu doktorskiego 
albo egzaminu fizyka,c-kiego.

Z Wydziału R ad y  powiatowej.
Skałat, dnia 14. lutego 1902.

Wyroki prasowe.
L ez Pr. III 4-/2 (2) (1643)

OBWIESZCZENIE.
O. k. Sad krajowy jako prasowy na 

wniosek c. k. Prokuratoryi Państwa orzekł, 
że zamieszczone w Nr. 53 czasopisma „Na 
przód“ z dnia 2-3. lutego 1902 artykuły pod 
tytułem I.) „Wydalania Polaków z Galicyi* 
od „Poskutkowały nawoływania* do końca 
strona 1 łam 1 i 2, II.) „Arcyksiążę Karol 
Stefan z Żywca“ od początku do słów „Ba­
sztowej i Pawiej* i od „Arcyksiążę nie wpi­
sał się “ do końca strona 2 łam 8, III.) „Sku­
tki mowy towarzysza Daszyńskiego* od „W 
ostatnich dniach" do końca strona 2 łam  4 
zawierają znamiona ad I.) występku z §. 300 
u. k., ad II.) zbrodni z §. 64 u. k , ad III.) 
występku z art. 17. uda wy z 17/13 1862 
Nr. 8/63 Dz. p. p., że zakazuje się rozsze 
rzania tych artykułów.

O. k. Sąd krajowy, jako prasowy.
Kraków, dnia 24. lutego 1902.

31. 43 (1490)
łJłamen ©eiitcr łUiajeftat be§ .ftaijerS!

®a§ I. f. fianbeSgeriĄt SBien al§ 
leridjt bat mit bem (£r£cnutnifje nom 18 g-e= 
m iar 1902, Pr. XXIII. 50/2/3, ouf 8ntrag 
)er f. f. ©taatsannmltfdjjaft erfannt, baj) ber 
Snfjalt beS in ber 9tr. 154 (5) ber periobijdjen 
£>ru(ffcf)tift: „SRcttc @lut)Ucęter'; bom 27. 
iiruar 1902 auf ©eite 250 enttjattenen @ebi* 
ijte§ mit ber Ucberjdjrift: „@ine ©cfjlappe" itt 
)er ©telle bon „Sie £>tcbf" bis „fterj gcjpro= 
Ijen in ber ©tcUc ttott„SDłan rid^tet md)t‘‘ bi§ „S3Iut 
jertfjeibigt'1 baS 5Bergel)en nacf) §. 300 ©t. ©. 
regrunbe, ttttb cś toirb nad) §. 493 @t. 0 .
)a§ Scrbot ber SBeiteruerbreitung btejer Śrud> 
'djrift auSgejprodjen, bie bon ber !. f. ©taat§= 
inlualtjdjaft orrjugte 23efd)lagnal)me nad) §. 489 
©t. L. D beftatigt unb nad) §. 37 Kr. ®. auf 
3te 93etnid)tung Der jaifiertcrt ©j/cmplarc erfannt.

SŁnen, am 18. gebruat 19c2.

S)a4 f. f. SfreiS* afl iprejjgcridjt in 
Sfjrnbim bat mit bem Srfenntnijje bom 18. gc* 
bruar 1902, -$ r. 8 2, bie 3Beitertterbreitnng ber 
Jtnmntern 12 unb 13 ber geitfdjrift: „OsveU  
lidu* nom 15. gcbruat 1902 wegen ber ©telle 
Don „Kratce* bi§ „w prach . . . śiape* beg 
rfrtifelS: „V odpoved na clanek: Tske ty 
Brute? y c. 6 Cesk. Vyehodu“ nad) §. 302 
©t. ©. serbotcn.

©a§ f. f. SfreiS- alS iPrefjgertdjt in 
linufe l)at mit bem ©rfcuntnijje. bom 17. 
chmar 1902, $ r .  16 2, bie SBeitcrberkeitung 
:r sJlr. 7 ber periobtjdĘjen 3eitjĄ rift: „S3olf§= 
ad)t" bom 13. gebruar 1902 iuegen be§ gan* 
n StrtifelS: „©rjtjcrjog jjtainer'' nad) §. 64 
it. ®. berboten.

14 ber .geitfdjrift: „Narodni List* bom 15. ge= 
bruar 1902 megen ber erften ber „Zadnje Yje- 
s ti“ nad) § . 6 3  unb 64 ©t. ®. berboten.

Kuratele.
L. cz P. 180/1 (4) (1139 2 - 8 )

Umysłowo chorej Annie Kmieć z Czy- 
żykowa ustanowiono kuratora Andrzeja Biła- 
na, gospodarza z Czyżykowa.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Winniki, dnia 20. listopada 1901.

L. cz. P. 228/1 (4) (1140 2— 3)
Karol Wiliraowski, maszynista kolei u- 

znauy umysłowo chorym, kuratorem p Józef 
Nawarsko w Stryju.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Zaleszczyki, dnia 1. stycznia 1902.

L. cz, L. 4/1 (10) (1153 2— 3)
Zawiadamia się, że Piotra Hnatiuka 

z Tarnopola uznano umysłowo chorym i usta­
nowiono dlań kuratorem Mikołaja Majkę z 
Tarnopola.

C k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Tarnopol, dnia 1. lutego 1902.

L. cz. P. 154 1 (9) (1154 2 - 3)
Hmda Majer z Butełki wyżnej uznana 

została umysłowo chorą, kuratorem tejże mia­
nowany Benzion Majer tamże.

ć  k Sąd powiatowy, Oddział II. 
Borynia, dnia 30. października 1901.
A

L ez. P. XVI. 10/2 (6) (1179 2 - 3 )
Michał Ossowski uznany umysłowo nie­

dołężnym, kuratorem jest Jan Zachorowski 
z Krakowa.

0. k. Sąd powiatowy cywilny.
Kraków, dnia 23. stycznia 1902.

L. cz. P. ł2  2 (6) (1195 2 -  3)
Sawkę Kimaczuka z Krzywca uznaje się 

marnotrawnym, a kuratorem ustanawia się 
Fedora Wirstiuka z Krzywca.

C. k. Sąd powiatowy.
Sołotwina, 13. grudnia 1901.

Da§ f. f. SanbeS* al3 iprefjgeridjt in 
ira fjat mit bent @rfentttnifje bont 17. gebruar 
102, i|Sr. 7/2 bie SSJeiterberbreitung ber Sdr.

L. ez. L. V ‘\ (6) (1190 2 - 3 )
Stefai ańiców, syn Stefana z Kropiw- 

maa uznany marnotrawcą, kuratorem Wasyl 
Bresławski z Kropi wnika.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Kałusz, 29. listopada 1901.

L. cz. P. : 04 1 (4) (1250 2 - 3 )
Blimę Aronauer uznano umysłowo cho­

rą, a kuratorem dla niej ustanowiono Leibę 
Bleiberga.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Drohobycz, dnia 12. sierpnia 1901.

L. ez L. 8/1 (3) (1251 2 - 3 )
Salomeę Cygan z Brzączowic głucho­

niema za jej wolą oddano pod kuratelę. 
Kuratorem Jan K.nieczny z Kunie.
O. k. Sąd powiatowy. Oddział I. 

Myślenice, dnia 15. stycznia 1902.

L. cz. P. 261/1 (2) (1137 2 - 3 )
Uchwała e. k. sądu obwodowego w Brze- 

żanach z dnia 21, września 1991 1. cz. Nc. 
i v  256/1 (4) uznany został Stefan Bahrij 
z Mondzelówki umysłowo chorym, a kurato­
rem jego został ustanowiony Tomko Sły- 
czen uk.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Podhajce, duia 27. września 1901.

L cz. IV. 104 /84 -01  (4) (1197 2 —3)
Wskutek uchwały c. k. sądu krajowego 

we Lwowie z duia 14 grudnia 1901 1. cz. 
Nc VII 782/1 (1) zatwierdzającej tus. wnio­
sek z dnia 6. grudnia 1901 1. ez IV. 
104 84—01 (3) uchyla się zawieszoną nad 
Iwanem Gilf-m z Nowosiółek kardynalskich 
kuratelę z powodu marnotrawstwa.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Uhnów, dnia 18. grudnia 1901.

Baimaite obwieszczenia,
L cz. 0. I. 18/2 (1) i _ (1558 3 - 3 )

Niewiadomej z życia i miejsca pobytu 
Barbarze Surmiak w sprawie toczącej się 
przed c. k. sądem powiatowym w Szczercu, 
Mec li la Mojżesza Dam w Nawaryi przeciw 
Marceli reete Maryannie Surmiak zam. Ko- 
petyńskej we Lwowie ul. Tkacka i. 503 nie­
wiadomej z miejsca pobytu Barbarze Surmiak 
i Abischowi Spindier w Zniesieniu o uzna­
nie własności realności lwh. 144 gm. Nawa- 
rya ma być doręczony pozew powoda i uchwa­

ła z 16. stycznia 1902 1. cz. G. I. 18/2 (1), 
którą na powyższy pozew wyznaczono audy- 
encyę do ustnej rozprawy na dzień 37. marca 
1902 o godz. 9 rano.

Ponieważ niewiadomo gdzie Barbara 
Surmiak przebywa, ustauawiono dla niej w 
celu strzeżenia jej praw, kuratora w osobie 
p. dra Maksymiliana Bodeka, adw. we Lwowie, 
który zastępy wać ją  będzie w rzeczonej spra­
wie na jej koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
ona w sądzie się nie zgłosi, lub pełnomo­
cnika nie zamianuje.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Szczerzec, dnia 16. stycznia 1902.

L. cz T. 5/2 (2) (1530 2— 3)
0. k. Sąd krajowy cywilny w Krako­

wie wdrażając na wniosek Michała Figla 
postępowanie celem umorzenia rzekomo zagi­
nionej książeczki wkładkowej Towarzystwa 
zaliczkowego w Chrzanowie Nr. 8325 na 
imię Michała Figla wystawionej, a na kwotę 
946 kor. 87 hal. opiewającej wzywa każdego, 
kioby w posiadaniu książeczki powyższej się 
znajdował, aby takową w terminie 6 mie­
sięcy, od dnia ostatniego ogłoszenia edyktu 
w Gazecie Lwowskiej licząc, tutejszemu są­
dowi przedłożył, a to tem pewniej, że po 
bezskutecznym upływie tego terminu, ksią­
żeczka ta, na ponowne żądanie Michała 
Figla za umorzoną, uznaną zostanie.

0. k. Sąd krajowy, Oddział VI.
Kraków, dnia 12. lutego 1902.

L. cż. Ns. V. 803/00 (1) _ (1498 2— 3)
A) Wzywa się niewiadomych właści­

cieli :
1) dwóch par spodni skradzionych w 

Bochni 1891 r.;
2) odzieży, bielizny i gotówki 60 hal. 

skradzionych przez Teresę Oiuroń i Piotra 
Kubalę;

3 ) kaftanika niebieskiego;
4) gotówki 7 kor. 80 hal. skradzionej 

30. marca 1899 na jarmarku w Bochni przez 
Annę i Rozalię Cieśla;

5) srebrnego zegarka męskiego, znale­
zionego na wiosnę 1897 przy kolei w Bo­
chni ;

6) srebrnego łańcuszka znalezionego 
przed bożnicą w Bochni w r. 1892 ;

7) srebrnej łyżeczki T. F. K. odebra­
nej w r. 1891 Józefowi Filipowskiemu;

8) złotej obrączki ślubnej I. L. odebra­
nej w r. 1891 Stanisławowi Wisowi;

9) butów skradzionych w uy .1898.
B) Wzywa się nieznanych z miejsca 

pobytu właścicieli:
1) Maryannę Rokut po odbiór zakwe- 

styonowanej u niej w r. 1889 serwetki;
2) Diewiadomego sprawcę kradzieży u 

dra Bielańskiego w Bochni w r. 1893 po 
odbiór pozostawionego surduta, kamizelki, 
chusteczki, medalika i 28 h a l.;

3) Maryannę Markut po odbiór przed­
miotów i gotówki 81 kor. 76 hal. odebra­
nych jej w r. 1896 ;

4) Julię Dziuba po odbiór chustki skra­
dzionej jtj w czerwcu 1890; aby w myśl § 
376 p. k. w przeciągu roku od trzeciego 
ogłoszenia niniejszego edyktu zgłosili się 
i swe prawa do powyższych przedmiotów 
wykazali, gdyż inaczej będą sprzedane wzglę­
dnie przekazane Funduszowi przepadłości.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Bochnia, 18. kwietnia 190i.

L. cz IX. 523/93 25 XVI. (1536 2 - 3 )  
0. k. Sąd powiatowy w Krakowie podaje 

do wiadomości, że w r. 1893 zmarła w Kro­
wodrzy Marya ze Strztlichowskich Nowakowa 
bez rozp rządzenia ostatniej woli.

Spadek składa się z pretensyi 300 kor. 
i gotówki 32 kor. 90 hal. Ponieważ spadko­
biercy iej me są znani, przeto wzywa się 
wszystkich, którzy do jej spadku prawo sobie 
roszczą, aby w ciągu roku od dnia ogłoszenia 
edyktu wykazali swe prawa i tytuł dziedzi­
czenia, bo w razie przeciwnym postępowanie 
spadkowe z tymi tylko, którzy się zgłoszą 
przeprowadzone będzie, jeż.Ji się zaś nikt 
nie zgłosi, spadek jako bezdziedziezny przez 
Skarb Państwa ściągnięty zostanie.

Kuratorem masy spadkowej jest adw. 
dr. GluzMski

Kraków, dnia 19. lutego 1902.

wnych i kuponów, ażeby te listy zastawne w 
1 przeciągu 3 lat od dnia płatności ostatniego 

kuponu licząc, zaś kupony od tych listów w 
przeciągu jednego roku, 6 tygodni i 3 dni od 
doia płatności każdego z tych kuponów li­
cząc tem pewniej tutejszemu sądowi przed­
łożył, względnie swe prawa do nich wyka­
zał, ileże po bezskutecznym upływie zakreślo­
nych w tymże edykcie terminów pomienione 
listy zastawne wraz z kuponami na powtórny 
wniosek proszącego za umorzone uznane zo­
staną.

Lwów, dnia 12. lutego 1902.

L. cz. T. 3/2 (2) (1576 2—3)
0. k Sąd krajowy cywilny we Lwowie 

oddział VII. wdraża na wniosek Maryi Mie­
rzwińskiej z 14. stycznia 1902 1. cz. T. 3/2 (1) 
postępowanie amortyzacyjne 1) co do 4% 
41 letniego listu zastawnego gal. Towarzy­
stwa kredytowego ziemskiego S. III. Nr. 1785 
na 1000 zł. opiewającego wraz z kuponami, 
z których pierwszy j f,st płatny 30 czerwca 
1902, a ostatni dnia 31 grudnia 1906, 2) 
co do 4°/0 41 letniego listu zastawnego gal. 
Towarzystwa kredytowego ziemskiego S. III. 
Nr. 1329 na 1000 zł. opiewającego wraz z 
kupoDami, z których pierwszy jest płatny 30. 
czerwca 1902, a ostatni 30. czerwca 1906, a j 
zarazem wzywa posiadacza tych listów zasta- i

L. cz. A. 319/00 (5) (1554 2 - 3 )
Maciej Słowik zmarł w Straszydłu 15. 

września 1899 pozostawiając dwa kodycyle, 
którymi swój grunt przeznaczył na własność 
dzieciom Katarzynie, Kazimierzowi, Wojcie­
chowi, Pawłowi i Zofii, a synowi Józefowi 
przeznaczył spłatę 30 złr.

Niewiadomego z miejsca pobytu Józefa 
Słowika wzywa się, by w przeciągu roku, 
licząc od dzisiaj zgłosił się w sądzie i wniósł 
oświadczenie się dziedzicem, w przeciwnym 
bowiem razie, spadek byłby przeprowadzony 
z dziedzicami zgłaszającymi się i kuratorem 
Janem Pyrą dla niego ustanowionym.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Tyczyn, dnia 12. lutego 1901.

L. cz. T. 24/1 (2) (1533 2 - 3 )
Na żądanie Deborj F inger w Stanisła­

wowie wdraża się postępowanie amortyza­
cyjne książeczki wkładkowej oszczędności 
Nr. 3542 przez Stowarzyszenie oszczędności 
i kredytu (Spar- und Credit Verein) w Sta­
nisławowie wydanej w n ewiadomy sposób 
zaginionej i wzywa się każdego posiadacza, 
ażeby w ciągu roku, 6 tygodni i 3 dni od 
ostatniego ogłoszenia w Gazecie Lwowskiej 
się zgłosił, inaczej bowiem książeczka na żą­
danie Debory F inger za amortyzowaną uzna­
ną zostanie.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Stanisławów, dnia 23. stycznia 1902.

L. 41. (1644 1 - 3 )
Dr. Joachim Krug, adw. w Krakowcu, 

zosstał zasuspendowany na trzy miesiące w 
wykonywaniu adwokatury, a jego substytu­
tem zamianowano dr. Jakóba Spetta, adwokata 
w Kadymnie.

Z Wydziału Izby Adwokatów. 
Przemyśl, 8. lutego 1902.

L. cz. IV. 117/96 (5) (1584 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Tarnopolu 

zawiadamia, że 16. października 1895 zmarł 
w Berezowicy wielkiej Lsizer Gehler rei 
Geiler z pozostawieniem kodycylu, w którym 
zapisał synom Majerowi, Leibie i Mojżeszowi 
swoją realność w Berezowiey wielkiej.

Gdy miejsce pobytu ustanowionego dzie­
dzica Nuchema Jolles jest niewiadomem wzy­
wa się go, by do roku od dnia ogłoszenia w 
tutejszym sądzie się zgłosił i oświadczenie do 
spadku wniósł, inaczej spadrk ze zgłoszony­
mi spadkobiercami i ustanowionym dla niego 
kuratorem adw. dr. Binderem przeprowadzo­
nym zostanie.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Tarnopol, dnia 8. sierpnia 1900.

L. cz. Prez. 349 18 P./2 (1630 1— 3)
Jego Ekscelenoya Pan Prezydent c. k. 

wyższego Sądu krajowego we Lwowie zamiano­
wał dla zwyczajnej II. z dniem 26. maja 
1902 o godzinie 9 rano się rozpoczynającej 
kadeneyi sądów przysięgłych na rok 1902 
przy c k. sądzie obwodowym w St-misławo- 
wie c. k. Radcę Dworu i Prezydenta sądu 
obwodowego dr. Adolfa Sahanka, przewodni­
czącym sądów przysięgłych, a c. k. Wice­
prezydenta sądu obwodowego Artura Fangora 
i Radców sądu krajowego Włodzimierza Man- 
dyczewskiego, Apolinarego Ebenbergera, Józefa 
Karanowicza, Filemona Latoszyńskiego i Ka­
rola Kórbera zastępcami przewodniczącego.

Stanisławów, 2. lutego 1902.

L. cz. E 2346/1 (5) (1585)
Panu Dawidowi Kaizowi zamieszkałemu 

w Tarnopolu w sprawie toczącej się przed 
c. k. sądem powiatowym w Tarnopolu Oddz. 
III. przeciw niemu o 250 kor. ma być dorę­
czoną uchwała z dnia 10. listopada 1901 I. 
cz. E 2346/1 (4 , którą nie uwzględniono 
rekursu jego i zaczepioną uchwałę powyższą 
w całej osnowie zatwierdzono.

Ponieważ niewiadomo gdzie p. Dawid 
Katz przebywa, ustanawia się dla niego w 
celu strzeżenia jego praw, kuratora w osobie 
p. adw. dra Sygalla w Tarnopolu.

Tenże kurator zastępywać będzie p. 
Dawida Katza w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są- 
zie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za­
mianuje.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Tarnopol, dnia 18. grudnia 1901.
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BWIESZOZENIE.
. i podstawie reskryptu c. k. Minister- 
ę  taw  wewnętrznych z dnia 19. lutego 

W i  ‘ ''001 c. k. Namiestnictwo znosi za-
z j. . sadzania zwierząt racicowych wszel- 

■eęro gatunku z królestwa pruskiego do Ga- 
G wvdany reskryptem z dnia 29. czerwca 

L, 55.801.
Rozporządzenie to wchodzi natychmiast 

wykonanie.
Co się podaje do powszechnej wiadomo- 

i odnośnie do tut. rozporządzenia z dnia 
grudnia 1888 L. 88 539.

Z c. k. Namiestnictwa, 
w, dnia 26. lutego 1902.

L. cz. Ow. 164/2 (2) (1617)
Przeciw Fischlowi i Julii Guttmanom, 

których miejsce pobytu jest nieznane, wmie­
cionym został do c k. sądu obwodowego w 
o Lanoku przez Zallela Horowitza, kupca w 

iJiikli pozew o zapłatę 700 kor.
Na podstawie poz*u wydano tus. nakaz 

zapłaty z dnia 22. lutego 19('2 Cw. 164/2 1.
Csiem strzeżenia praw Pisohla i Julii 

i! ttmaców, ustanawia się p. dr. Artura Gold- 
! .tera, adw. w Sanoku kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa- 
ych w rzeczonej sprawie na ich koszt i nie­

bezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się nie 
"głoszą lub pełnomocnika nie zamianują.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział II.
Sanok, dnia 24. lutego 1902.

bezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie j Na podstawie pozwu wyznaczono au- j datków do podatków z wyjątkiem pań-

Ł. oz. C. 37/2 (1) (1671
W skutek pozwu Kasy zaliczkowej i 

oszczędności w Rudn ku przeciw Michałowi 
Golcowi o zapłacenie kwoty 400 kor. wyzna­

ny został termin na 4. marca 1^02. Dla 
hula Golca, którego miejsce pobytu jest 

; wiadcmein ustanowiono burak rem Ignaee- 
I osińskiego w Ulanowie, który bronić 

I ł:i:o kuranda aż do tegoż zgłoszenia się.
O k Sąd powiatowy Oddzi ł  II.
Ulanów, 24. lutego 1902.

L  cz. 0. III. 13/2 (2) (1664)
Przeciw J*kóbowi Kmeitlowi, którego 

’°ce pobytu jest nieznane wniesionym zo- 
do c. k sądu powiatowego w Leżajsku 

.ez Oiilę Kneitel pozew o wł&snośó pstre.] 
o t' ,?ych Grodzisko dolne. Na podstawie 

•r.wu wyznaczono audyencyę na 5. umrę* 
■ 02 goriz. 9 rano. Kurator, dr. Grychowski 

Leżajsku.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Leżajsk, dnia 14. lutego 1902.

« .  C. II. 88/4 (1) (1616)
Przeciw spadkobiercom ś. p. Jakćba 

thhanslera, których m ijsce pobytu jest 
znane, wniesionym został do e. k. sądu po­

rtowego w Samborze przez Jana i Maryę 
Barii ów małżonków Torhan pozew o wła­

sność gruntu.
Na podstawie pozwu wyznaczono au- 

'jeyę do ustnej rozprawy na dzień 21. mar- 
1902 o godz. 9 rano, w biurze Nr. II.

C«lem strzeżenia praw niewiadomych z 
eisea pobytu spadkobierców ś, p Jakóbs. 

othhauslera, ustanawia się p. dr. Syropa, 
jdw. w Samborze kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie wyż 
p 'o łasy ch  spadkobierców w rzecz-nej spra- 
w - du ich koszt i niebezpieczeństwo, dopóki 
oni w sądzie s ę nie zgłoszą lub pełnomocnika 
nie zamianu ą.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Sambor, dnia 21. lutego 1902.

ez. Cw. 202/2 (2) (1649)
Pizeciw Nucie Gangfcar, którego miejsce 

ytu jest nieznane, wniesionym zos!ał do 
£. sądu obwodowego w Kołomyi przez Aro- 
Wiesenfelda pozew o 150 kor.

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
aij dnia 10. lutego 1902 Ow. 202/2 (2) 

Calem strzeżenia praw mewiadoin-go z 
miejsift pobytu Nuty Gangbara, ustanawia 

f  ; Iw. dra Hullesa w Kołomyi kuratorem. 
iże kurator zastępywać będzie Nutę 

ca w rzeczonej sprawie na jego koszt 
■ipieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
,si lub pełnomocnik* nie zamianuje, 
k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział II. 
łomyja, dnia iO. lutego 1902.

zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.
O. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

Oddział II.
Kołomyja, dnia 14 lutego 1902.

L. cz. III  53/75 (1) (1534)
Panom Jędrzejowi Kurpicie i Janklowi 

Goldscheiderowi ze Złoczowa w sprawie egze­
kucyjnej Abrahama Leiby Weiribergera za­
stępowanego przez p. dra Hojnego, adw. w 
Złoczowie przeciw Jędrzejowi i Teresie mał­
żonkom Kurpitom ze Złoczowa o 525 złr. w. 
a. z pn. a a  być doręczoną, uchwała c. k. 
sądu obwodowego w Zł- czowie z dnia 7. 
kwietnia 1894 1. 2829 przyjmująca do wia­
domości sądu kontrakt kupna i sprzedaży z 
daty Złoczów, 11. grudnia 1881 i cesyę z 
daty Złoczów, 8. maja 1884, wedle których 
Jankel Goldscheider nabyłod JudyHerscha2im. 
Karpia na własność połowę sumy 1050 złr. 
w. a. z pn. w stanie biernym realności pod
I. sp. 106 wr Złoczowie położonej, na Judę 
Herschla 2 im. Karpia zahipotekowauą, oraz 
niepodzielną połowę wszystkich praw, jakie 
Judzie Hfrrschowi 2 im. Karpiowi do wspo 
muianfcj realności z mocy aktu licytacyjnego, 
duia 12. lutego 1879 odbytego, przysługują, 
a które to prawa z przytoczonego powyżej 
kontraktu kupna i sprzedaży nabyte, Jankel 
Goldscheider na własność p. Maksymiliana 
i Julii małżonków Markiewiczów ods ąpił.

Ponieważ niewiadomo, gdzie Jędrzej 
Kurpita i Jankel Goldscheider przebywają, 
ustanawia się im w celu strzeżenia ich praw, 
kuratorów a to dla Jędrzeja Kurpity w oso­
bie p dra Mittelmanna, adw. w Złoczowie'., 
zaś dla Jankla Goldscheidera w osobie p. 
dra Eidelberga, adw. w Złoczowie

Ci kuratorowi zastępywać będą Jędrzeja 
Kurpitę, względnie Jankla Goldscheidera w 
rzeczonej spraw e na ich koszt i niebezpie­
czeństwo, dopóki oni w sądzie się nie zgło­
szą lub pełnomocnika nie zamianują.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Złoczów, dnia 25. stycznia 1902.

dyencyę do rozprawy na 18. marca 1902 o 
godzinie 9 rano.]

Celem strzeżenia praw Wojciecha Go 
dziania, ustanawia się p Jana Mazurkiewicza 
z Tuligłów kuratorem, który zastępywać będzie 
pozwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki tenże w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Pruchnik, dnia 20. lutego 1902.

L. cz. Ow. XV. 43/2 (7) (1639)
Przeciw nieznanemu z życia i miejsca 

pobytu Janowi Miączyńskiemu, wniesionym 
został do e. k sądu powiatowego S I. we 
Lwowie przez Edmunda Kreona, inżyniera 
we Lwowie i Leszka Wiśniowskiego, właści­
ciela realności w Krakowie, zastąp, przez adw. 
dr. Aleksandra Schiera we Lwowie pozew o 
zapłatę kwot 813 kor. 44 hal., z pn. i 119 
kor. 70 hal. z pn.

Na podstawie pozwu z duia 15 styc.-nia 
1902 do l. cz. O XV. 43 2 ( l)  ustna rozpra­
wa na dzień 11. marca 1902 godz 10 przed 
południem, sala Nr. 5 wyznaczoną została.

Celem strzeż-nia praw Jana Miąezyń- 
skiego, ustanawia się p. adw. dra Franciszka 
Jasińskiego we Lwowie kuratorem.

Tenże ku.ator zastępywać będzie po- 
wyż wymienionego w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika me 
zamianuje.

0. k. Sąd powiatowy S. I., Oddział XV. 
Lwów, dnia 18. lutego 1902.

L. cz. C. IV. 22 2 (1)
Przeciw nieobecnemu Stefanowi Decy- 

kiewiczowi, wn-eśli Jan Wirisz i Lubnia Winsz 
w Strzelbicach pozew o uznanie prawa zasta­
wu dla kwoty 60 dukatów na majętności ta ­
bularnej Strzeibico adwokacya za zgasłe.

Pierwsza rozprawa odbędzie się 11. msr- 
c-a 1902 o 9 rano, w biurze Nr. I.

Ustanowiony dla strzeżenia praw po­
zwanego kuratorem adw. dr. Laudau w Sta­
rym Samborze będzie go zastępował dopóki 
on w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika 
nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Stary Sambor, dnia 17. lutego 1902.

L. cz. Ne. II. 253/1 (9)
Na skutek podania e. k. Dyrekcyt kolei 

państwowej w Stanisławowie de praes. 15. 
czerwca 1901 1. cz. Ne. II. 253/1 (I) c. k 
sąd tutejszy zarządza w myśl §. i 8 ustawy 
z dnia 19. maja 1874 Nr. 70 Dz. p. p. do­
chodzenie w cela wypośrodkowauia gruntów 
kolejowych w gminach Sapohów, Krzywcze, 
Niwra, Germakówka, Iwanie puste i Mielnica 
położonych i wzywa wszystkich tych, któ­
rzy by źądauem przeniesieniem gruntów kole­
jowych do księgi kolejowej względnie do 
utworzyć się mających osobny-h wykazów 
hipotecznych w dotyczących gminach dla 
gruntów na cele uboczne nabytych, czuli się 
pokrzywdzonymi, ażeby się z roszczeniami 
swymi pisemnie lub ustnie do Sądu. tutej­
szego najpóźniej do dnia 2. kwietnia 1902 
zgłosili, po upływie bowiem tego terminu 
roszczenia ich w myśl §. 25 powołanej usta­
wy uwzględnione nie będą.

Równocześnie nadmienia s ę, że prawa 
rzeczowe, któreby na gruntach przenieść się 
mających do wykazu kolejowego lub do 
utworzyć się mających na rzecz Towarzy­
stwa akcyjnego wschodnio - galic. kolei lokal­
nych osobnych wykazów hipotecznych prze­
ciw poprzednim posiadaczom na dniu obwie­
szczenia edyktu lub też po tymże dniu n a ­
byte zostały, nie będą uwzględnione, przy 
przy wpisaniu tychże gruntów w księgę ko­
lejową względnie w osobne wykazy hipo­
teczne.

Podanie na wstępie powołane może być 
przejrzanym w tutejszym c. k. sądzie Od­
dział II.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Mielnica, dnia 12. lutego 1902.

L. cz. E. 1750/1 (4) (159(1)

X. 1169/95 (1) (1650)
rzeeiw Józefowi Klibnelowi, którego 

.e pobytu jest nieznane, wniesionym zo- 
do e. k. sądu obwodowego w Kołomyi 

iż Mojżesza Forsztera, kupca w Nadwór- 
wniosek egzekucyjny o 1948 koron z pn 

Celem strzeżenia praw tegoż dłużnika, 
mawia się p. adw. dr. Milgroma w Koło 

kuratorem.
Tenże kurator zastępywać będzie dlużni- 

w rzeczonej sprawie na jego koszt i nie-

L. cz. 3203 9 O. G./2. (1631)
O b w i e s z c z e n i e  

O. k. Prezydent wyższego sądu krajo­
wego we Lwowie wyznaczył na podsWwie §. 
23. rozporządzenia c. k. Ministra sprawiedli­
wości z dnia i . listopada 1900 Nr. 182 Dz. 
u. p. ola ustnych egzaminów sędziowskich 
we Lwowie cztery tennina w roku, a miano­
wicie 20 stycznia, 10 marca, 10. czerwca 
i 20. października 1902.

Lwów, dnia 22. lutego 1902.

L. 264/02       (1606)
Wydział krakowskiej Izby adwokackiej 

ogłasza, że dr. Bernard (Beri) Kohn z dniem 
22. lutego 1902 wpisany został na listę adwo­
katów z siedzibą w Nowym Targu.

Kraków, dnia 22. lutego 1902,

L. 722 (12 s9)
OGŁOSZENIE.

LDzędowme autoryzowany inżynier 
górniczy Stani4'.%w Lasko, z siedzibą 
w Sierszy, złożył duia, BO. stycznia 
ISO ii przepisany przysięgę i ‘jest od 
tego dnia upoważniony do wy itonywa- 
nia teg<* uprawnienia.

Z c. k. Starostwa górniczego.
Kraków, dni* 11. lutego j 902.

C. k. Starosta górniczy
Wachtel m. p.

stwowych na czas od 1. stycz na 1902 
do 31. grudnia 1911. 

Wydział krajowy.
Lwów, dnia 11. lntego 1902.

L. cz. C. I. 31,2 (1) (1627)
Przeciw Wojciechowi Godzienowi z Tu­

ligłów, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesionym został do tutejszego sądu przez 
Gminę Tuligłowy pozew o 313 kor. 20 hal.

L - W S  (1 3 6 9 )
OGŁOSZENIE.

Urzędowani autoryzowany inżynier 
górniczy Jerzy Kuk acz, % siedzibą w 
Jaworznie, złożył dnia 30. stycznia i 
1902 przepisaną, przysięgę i jest od 
tego duia upoważniony do wykony­
wania tego uprawnienia.

Z e. k. Starostwa górniczego.
Kraków, dnia 15. lutego 1902.

O. k. Starosta górniczy 
Wachtel m. p.

Fi rmy.
L. cz. Firm. 200 poj. II. 84 (1636)

Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
pojedynczych i spółkowycb.

Wpisano w rejestrze dla firm pojedyn­
czych :

Siedziba firm y: Lwów.
Brzmienie firmy : FI. Krause.
Przedmiot przed-iębiorstwa: Agencja i 

dorn komisowy.
Prokura udzielona: Anna Krause, Ja- 

kób Singer.
Data wpisu: 17. lutego 1902.
C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV.
Lwów, dnia 5. lutego 1902.

L. ez. F.rm . 186 poj. I. 56 (1598)
Wykreślenie firmy.

Wykreślono w rejestrze dla firm poje- 
dyńczych.

Siedziba firmy: Lwów.
Brzmienie firmy: August Schumann. 
Przedmiot przedsiębiorstwa: fabryka

towarów metalowych.
Z powodu śmierci właściciela.
Data wpisu: 17. lutego 1902.
C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV.
Lwów, dnia 11. lutego 1902.

L, cz. Firm  81/2 Pojed. III. 110 (1527)
Wpis firmy pojedyńczej.

Wpisano do rejestru dla firm pojedyń- 
czych.

Siedziba firmy: Kraków.
Brzmienie firmy: „Arnold Steiner*. 
Przedmiot przedsiębiorstwa Ajencya han­

dlowa.
Posiadacz Arnold Steiner.
Kraków, 11. lutego 1902.

Iwanowi Switliekiemu, gospodarzowi z 
Balic w egzekucyjnej sprawie toczącej się 
przed c. k. sądem powiatowym w Mości­
s k a c h  przeciw nii-inu i to w. na rzecz Towa­
rzystwa zaliczkowego w Mościskach mc. być 
doręczoną uchwała z dnia 24. listopada 1901
I. cz. E. 1750 1 i l ) ,  którą pozwolono egze- 
ku-yę przez przymusową sprzedaż realności 
lwh. 163 i 302 grn. Balice objętych.

Ponieważ Iwan Switlick: umarł a masa 
spadkowa po nim nie jest objętą, ustanawia 
s ę dla niej w celu strzeże,ni-.-, jej praw, k u ­
ratora w osobie p. Michała Pasławskiego go­
spodarza w Balicach.

Tenże kurator zastępywać będzie nie­
objętą masę spadkową śp. Iwana Switlidkiego 
w rzeczom j sprawie na jej koszt i niebez­
pieczeństwo, dopóki spadkobiercy się nie zgło 
szą lub pełnomocnika nie za iaa.uią 

O. k. Sąd powiatowy. Oddział III. 
Mościska, dnia 30. stycznia 1902.

L. ez. Firm . 60/2 pojed. III. (109) (1528)
Wpis firmy pojedyńczej.

Wpisano do rejestru dla firm pojedyn­
czych.

Siedziba fi-m y: Kraków,
Brzmienie firmy: „Józ-f Ader“ „Josąf 

Ader“ .
Przedmiot przedsiębiorstwa: Handel

drzewa.
Kraków, dnia 31. stycznia 1902.

L. cz. Firm. 62/2 pojed. I.J897/1 (1559)
Wpis firmy pojedyńczej.

Wpisano do rejestru dla firm poje­
dynczych.

Siedziba f i rmy: Rohatyn.
Brz- i -nie firmy: „Eksportowy handel 

świń w Rohatynie1*.
Posiada z: *I . ) : Paweł Kościuszko.
Data wpisu: 14. lutego 1902.
C k. Sąd handlowy, Oddział II. 

Brzeżany, dnia 14. lutego 1902.

L 822201901 (15/97)
W myśl ustawy z dnia 21. k fle ­

tnia 1893 dz. u i r, kr. Nr. 21 Wy­
dział krajowy postanowił uchwałą- z-im a
II . lutego 1902 uwolnić Tuware ytwo 
dla wyrobów koszykarskich w W iązo­
wnicy, stowarzyszenie zarejestrowane 
z ograniczoną poręką, od wszelkich do-

L. cz. Firm. 43 stow. I. 150 (1562)
OBWIESZCZENIE.

Wpisano do rejestru d li stowarzyszeń 
przy firmie „Spar- und Oredit-Verein fur In­
dustrie, Gswerbe und Landwirtselnft, regi- 
str.rte Genossenschaft mit b^schraokter Ha- 
ftung in Mielnica", że dotychczasowi dyre­
ktorowie Obaim Reich i Herman Imbermann 
znowu wybrani, a Dabora Reich jako zastęp­
czyni dyrektora nowo wybraną została.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Tarnopol, dnia 1. lutego 1902.

U. cup. <bipn. 44 (2) (1563)
O r  o i  o m e h e,

BnucaHO ąo peeci-py CTOBapamenB 
cjiipiiy: „IIoBrione TOBapnciBO Kpe^HTOBe,
CTOBapraneHe 3apeecTpoBane 3 oÓMe-fceHoK) 
nopynoio b Gnana L i '. /(a-ra cTUTyriB: Cna- 
.aaT, ąhu: 15. na^o^HtTa 1901.

Upe^ueT nepe^apueuCTBa: ygńnoB ana  
CBoiM u jienau  Kpe^HTy, npHHMaTH ix Kimi- 
Tarm pp  KopnCTHoro oóopory b rpamigruc 
3aKOHiB

yDOBaHCHeHnii po aaeryricTBa : iri^iiH-
cii flsox  uaeHiB /(u p eK n u i nifl tjupiuoro to- 
napiicTBa.

IjiąoiuaTanBnicTn uneHiB po3Tfirae ca 
po  uoa,i:iiyn >1 BncoTa ^eK napoBaeus yp/iniu.

OnoBirgeHa cTOBapsuneHa MaioTB 6vth 
yMimyuuHi b o/i,Hi& 3 KpaeBHx pycKun ua- 
coimeen, npn3Haiienoja ^o Toro Panoro Hafl- 
mipaiouoio.

U/, k. Oyp OKpyacHHH, B i^ i^  IV.
TopHoninn, gHn 1. aio-roro 1902.
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OGŁOSZENIE.
0. k. Sąd krajowy jako handlow y we 

Lwowie ogłasza, m  firma: „G. E, Losch“ 
Została dnia 4. grudnia 1901 z rejestru han­
dlowego dla firm pojedynczych wykreśloną i 
do rejestru handlowego dla firm spółkowych 
Przeniesioną i źe przy tern uwidoczniono, że 
®ledzibą firmy jest zniesienie koło Lwowa, 
ze jawnymi spólnikami s ą : Golcie Eose Losch 
dotychczasowa właścicielka powyższej firmy
*  Zniesieniu tudzież Babin Majer Losch
* Saul Losch, kupcy w Zniesieniu zamieszka­
li, że do zastępstwa firmy upoważnieni są 
Wszyscy spóleiey, którzy firmę w ten sposób 
podpisywać będą, że pod bizmieniem firmy 
Położą swe podpisy dwaj spólniey, że spółka 
^wiązaną została i rozpoczęła swe czynności 
1- styczr-ia lf)0 J, że wreszcie przedmiotem 
Przedsiębiorstwa jest wyrób rumu i'śiidzo- 
nych trunków z wyszynkiem.

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział IY.

Lwów, dnia J l .  grudnia 1901.

L cz. Firm. 300,1 (1581)
O b w i e s z c z e n i e .

0.. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Sanoku ogłasza, że w rejestrze spółek za­
d k o w y c h  i gospodarczych wnisał firm ę: 
»Spółka oszczędności i pożyczek w Jasiono- 
’fp ,  stowf-rzyszenie zarejestrowane z nieogra­

niczoną poręką“. Siedzibą spółki jest gmina 
Jasionów. Spółka zawiązała się na podsta­
wie Statutu z daty Brzozów, 28. grudnia 
1T01 r.

Celem spółki jest starać się o moralne 
i materyalue podniesienie członków spółki.

Zarząd spółki złożony z następujących 
członków: Stanisław Bobrowski, przewodni­
czący, Kasper Włctóyka, zastępca przewodni­
czącego. Stanisław Bogacze wiez, Wawrzyniec 
PeJezarski i Karol Rychlicki...

Spółkę podpisuje się w ten sposób, iż. 
pod piećzęcią (siampiglią) firmy kładzie pod­
pis* przełożony zarządu, względnie jego za­
stępca i jeden z członków zarządu.

Każdy członek obowiązany jest wpłacić 
do kasy opłatę wstępną wynoszącą 1 koronę, 
przynajmniej jeden udział wynoszący 10 kor. 
Jeden członek nie może mieć więcej niż 5 
udziałów, członkowie ręczą wspólnie całym 
swym majątkiem.

Do umieszczenia ogłoszeń służy tablica 
umieszczenia przed lokalem spółki.

Ogłoszenie walnego zgromadzenia winno 
być podane do wiadomości członków przez 
rozesłanie cyrkularza.

Wrazie potrzeby umieszczać będzie spół­
ka swe publiczne ogłoszenia w czasopiśmie 
które oznaczy rada nadzorcza

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IY.
Sanok, dnia 1. lutego 1902.

L. 28!9.

Doniesienia prywatne.

O & l  - s c e n i e .

Dyrekcja gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wypowiada nimęjszem 
ha podstawie §. 63. statutów p. Drowi HoMianowi Steinowi kapitały 1177 
tor. i'6 hal., 36 333 kor. 33 h a l , 18.656 kor. 28 hal. i 4654 kor. ‘03 hal. 
L-stami zastawnymi, pochodzące z większych I I 200 zł. mk. 19 500 zł. aw. 
10.000 zł. aw. i MtHO zł. aw. na hipote- e dóbr Romanowo sioło, Nahoje wszczy­
n a  czyli Bojki lwh. 176 c. k. sądu Obwodowego w Tarnopolu objętych 
y*r powiecie Zbar&zkim położonych, intabulowane, z tego Towarzystwa wypo- 
-yczone z dniem 30. czerwca 1902 jesioze pozostałe.

Dyrekcya gal. Towarzystwa k ry lo w e g o  ziemskiego wzywa więc p. Dra 
Hermana Steina jako właściciela tych dóbr, ażeby wypowiedziane kapitały 
*  przeciągu sześciu miesięcy do kasy gai. Towarzystwa kredytowego ziemskiego 
ułożył pod rygorem egzekucyi, a mianowicie przymusowej sprzedaży rzecz#- 
fiycb dóbr.

Z Dyrekcji gal. Towarzyska Itfcd; zienfekięgo.
We Lwowie, dnia i 9. lutego 1902.

O g ł o s z e n i e .

O g ó l n e  Z g r o m a d z a l i *
członków Kasy zaliczkowej „Nadzieja14 w Busku Stowarzyszenia za­
rejestrowanego z ograniczoną poreką odbędzie się w Busku w lokalu 
Stowarzyszenia dnia 9. m arca 1 9 0 2  o godz. 5-tej po południu, na 

które P. T. członków zaprasza się.
T orządek dzienny:

1. Sprawozdanie Dyrekcyi i Komisyi rewizyjnej z czynności za rok 1901 
2 Rozdział zysków i udzielenie Dyrekcyi absoluto*yum z rachunków 

* czynnaści za rok 1901.
3. Wyb >r 2 członków Rady nadzorczej.
4. Wybór 2 członków Komisyi rewizyjnej na rok 1902.
5. Przystąpienia ,do związków stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych.
6. Wnioski członków

Busk, dnia 26. lutego 1 9 0 ?
Rada nadzorcza Kasy zaliczkowej „N adikja“ w Busku. Stowarzyszenia zare

jestrowacego z ogranicz mą .porębą,
Józ°-f Hann prezes. Jafcób Czabanowski sekretarz.

M  krajowy we Lwowie i Filia jego w Krakowie
zawiadamiają

posiadaczy 4 'I* % asy p i l  kasewyeh
B a n k u  k r a j o w e g o ,

że wypowiadają je na dzień 30, kwietnia 1902.
Posiadacze tych asy gnat mogą i wcześniej bez 

W ypowiedzenia kapitał swój podnieść, zaś
od 1. m aja  1902

liczyć Bank krajowy będzie od pozostałych wobie- 
gu 4y j0 asygnat kasowych

t y l k o  $ £l j  p r o e e i t t .

O s t r z e ż e n i e .
Poniew i, ż metalowe kapsle na butelkach nie ochraniały dosta­

tecznie naszego piwa przed rozmaitemi nadużyciami przeto zarządziliśmy; 
żeby ed I. marca p. 908 zamiast metalowemi 
•|̂ apKS.aMŁi oblcpUiwo szyjki butelek papierowym i 
banderolam i w  kolorze biał/ui z czerwonymi 
piaskami a korki niebieskim i banderolam i zao­
patrzonemu nas»zs| m arką ochronną. Szanowna publicz­
ność raczy tedy w swoim interesie uważać na ten szczegół i me 
przyjmować butelek z naszem piwem, jeżeli by banderole na korkach 
były rozdarte

Lwowskie Towarzyitwo akcyjne browarów.
BU

L Ć5| /90S (1524 3 —3)

Dmina miasta Drohobycza mając zamiar w najbliższej przyszłości prze­
prowadzić wodociąg z gminy Tustanowice do Drohobycza jak również zaopat­
rzyć miasto w udpowiednią sieć kanalizacyjną ogłasza w drodze konkursu aby 
mający zamiar ubiegać się o sporządzenie elaboratu technicznego tak co do 
samych wodociągów jak i kanalizacyi wraz z technicznem kierownictwem bu­
dowy zechcieli na koszt własny oglądnąć sytuację terenu tak co do wodocią­
gów jak i kanalizacji i dać Grminie ofertę procentową ewentualnie ryczałtową 
za sporządzenie elaboratu techniezDfgo i kierownictwo budowy

Pod debatę wzięte będą zgłoszenia rutynowanych techników w powyższym 
dziale a przedewszysfkiem tych, którzy powyższe inwestycje już przeprowadza)u

Drohobycz, dnia 14. lutego 1902.
£3  a g i s t r a t  ~a.

Burmistrz* 

O l > T 8 T i ® S 3 5 0 ^ &  S s M l i O .

Dnia 4. m arca b. r. o godzinie 10-tej przed południem odbędzie 
się w lokalnościach podpisanego zakładu

X .  W a l u ®  Z g r o m a d z e n i a
członków tegoż zakładu.
P orząd ek  dz ien n y :

1. Przyjęcie do wiadomości bilansu na rok 1901.
2. Udzielenie absolutoryum Dyrekcyi.
3 Rozdział czystego zysku.
4 . Wybór Rady nadzorczej
5. Uzupełnienie i zmiana statutu.
6. Wnioski członków.
Na wypadek gdyby w powyższym dniu potrzebna Jia uchwalenia ustępu 5 porządku 

d/iennego statutem z 8. 39 wymagana ilość członków sie nie zebrała, odbędzie się w tym 
cblu ponowne Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie dnia 6." marca b. r. o godz. 10-tej przed 
południem w powyższym lokalu.
Rada nadzorcza Zakładu komercyjno - kredytowego dla handlu, przemysłu 

i gospodarstwa, Stowarzyszona zarejestrowanego z ograniczoną poręką.
Rohatyn, dnia 22. lutego 1902.

Simon Horowitz sekretarz Major Judenfreund prezes.

p i l p j g t t g

K E D A K C Y A

Tygodnika lód i L owieści
wspaniale illustrowanego pisma dla kobiet

Rozszerzyła objętość pisma — W prow adziła  ważne 
ulepszenia w  dziale mody

dodaje do każdego numeru oprócz arkuszy strojów kobiecych, także

Kolorowaną planszę mód
oraz niezależnie od arkuszy z krojami i wzorami robót kobiecych

Formę z bibułki
(ilekroć moda przyniesie zasadniczą zmianę w kroju sukien).

Stała rubryka: „Poradnik dla kobiet* obejmie: Informacye z dziedziny hygieny; 
Dział pedagogiczny; Informacye dotyczące pracy dostępnej kobiecie; Dział 
technologii gospodarskiej i przemysłu domowego, wreszcie część kulinarną. 

Dział literacki: B eletrystykę; Sprawozdania krytyczne; Eueh umysłowy; Kwestye 
społeczne; Postęp wiedzy • Kroniki miesięczne i obszerne korespondeneye.

Prenumeratę; przyjmuje

n a  ło n  i
we Lwowie, Pasaż Hausmana 9.

Warunki p ren u m eraty:
we Lwowie: w  Galicyi z przesyłką:

kwartalnie . . g kor. — hal. kwartalnie
półrocznie . . 6 kor.   hal. półrocznie
rocznie . . .  12 kor. — hal, rocznie .

Numera okazowe I prospekta w ysyła  gratis Ekspedyeya,

3 kor. 60 hal. 
7 kor. 20 hal. 

14 kor. 40 hal.
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H P ,
ogłoszesia d» wsayetWAh B»a wyS^ku
dzien n ik ów  lw ow skich , krako w - 
sM ch , w arszaw sk ich , w ied eń ­
sk ich, czesk ich , fran cu sk ich  etc. 
czasopism f&cłlowyeb, Tfciet«*owyeh., 

zamiejscowych i im^miewfcyoh. 
Zamówi en r  na klisze ! rysunki da ngłoszsó," 

prenum eratę na w szelk ie pism a
przyjmuje

Ajescya dztaRsINftw I <®@!@$zeA 
S o k o ło w  s k i e g ć  

we L w ow ie, pasaż Jlausm ana ©.
Kosa&ajw f ert.%

S,®talsii© o^t©sxeBiii®
od wyrazu petitem l 1/* ee ^ tó ^ as tjB a  

petitem 2 caaty.

C u k i e r n i a  K m t o w s k a  u). Fredry, poleca 
znak-m ite ciastka po (j halerzy.

E!Etc=!KX£K<iaxmr!mci;c);:3
" W r a j  t a n i e j  karty  wizytowe, zaproszenia ślubne 
-iw! wykonuje w grawurze litog rafia  s ta n r  -bigiań- 
sk a  1. 9, wizytówki już od 1 zł. i wyżej.

¥ T  T roczyńokiogo Lwów, Pasaż Hausmana 
OL) f nt pomadek —-S0 e ta , Czekoladek 120. 

karmelków —-5u, ciastek 8- - .

Szu ta  s ię  interesu eks o- tO'-va o* 
bydła  „V ieh-Y ersand-G esohń f t “ . Adres 
pod X .  I .  7j . 1 0 0  R u d o l f  M o s s c ,  
Brem en.

O s o f ta  w o l n a
inteligentna poszukuje zarządu do 
starszego wdowca. „Tak, nur* po­

ste restante Przemyśl.

~y$T Z a k ł a d z i e

M a ry l B le ls k ie l

2 E i & i X * ± m y
przyjmuje codziennie od godz. 10-tej pized  

południem do godziny 2-giej

Stanisław  S&clis
s iaw  iw ^ c le !  t a i s c ń w

u lfea  F ań sk a  L 17, d rz w i X r. 8.

W ózki d la  dziec i 
wyroby koszykarskie r;bam - 
busowe w kolosalnym  wy­

borze lisjecinie tanio
p o w a

pierwsza krajowa fabryka

jfL K o o i l e w t ó ż a
5.te M i

(C e n n .1 rsŁ g r a t i s ) .

§ 9
m m  m <?$
IM  H  % 0  N A S K Ó R K I

W$ia? S
"w3

-  w  PARYŻU.
Mf&jjt ta leczy wrzodzianki, pry- 

szsje, ozerwoisośol, krosty^ wągry,
wysypki?,. . »•«]«, hemoroldyi swę-

óhroBlczno, topiel I wyrzuty 
na ezęś -hich olała porosłych w*oss 
(tii i wszelkie słabości uaskórne; 
wstrzymuje natychmiast wypadanie 
wfssćw na brwiach I « s  i s i l  

dźifłK sta porost włosów.

•-iloik 2*s Jj6raL we FraueyL u  Paijźu . w apte­
ce p. ZffOULZff, 80, uUa|- i Innie dc Grand.

We Lwowm w ?ipt bach : pp/M ikobrscha, We- 
wjórskiego Beisera, S ; lepiń-kiego, Ehrbiwa i Ru- 
ekera. W Krako-* ie w aptekach pp.: Trauezyńskiego, 
Reclyka i Wiszniewskiego.

Mttm zaszczyt zawiadomić P. T. 
Publiczność iż z dniem 8. lutego 1902 
otworzyłem

l w u  Bm ką
nadaną mi kósmesyą z dnia 23. lipca

Prawdziwe marmury, syenity, granity eto.
w różnych kolorach i gatunkach do celów architektonicznych i użytkowych, w blo­
kach lub płytach surow i®  jak również w zupełnem, wykończeniu podług własnych 

ich danych rysunków ogółem wszelkie wyroby w tych materyałach poleca
I ’. M, Z fo tn ie fe i ,  L w ó w ,  P a&kż f i  .u s m s n a  8 .

zastępca towarzystwa tyrohucich Marmurów F ritz  Żeli er i  Sp. we W iedllin . 
Różne wzory, gotowa 'Wyroby i próbki na składzie.

•niiiiiGn̂iiEmKWJrw.ciU

I W  L. 60.080 f.0:td godłem

O g ł o s z e i j L i e .

Dyrekcya Towarzystwa Kredytowegc dla handlu i przemysłu 
w Rzeszowie, stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną poręką, 
zwołuje w myśl §• 29 statutu ustęp 2-gi,

II, Wata© Zgr< 'mad^eni©
na dzień 9. m arca 1902 o godzinie 5 po południu z porządkiem
dziennym jak na dniu 23. lutego b. r. a to z powodu tego, nie sta­
wienia się przepisanej ilości członków. 

Rzeszów, 23. lutego 1902.
Prezes F.ady nadzorczej

Mojżesz Geschwinci.

O g r ł o s z e ^ i i e .

Wata© Zgr£jnadi.©nie
Banku dla Ubezpieczeń i Przemysłu Stowarzyszenia zarejestr. z ogr. poręką 
we Lwowie odbędzie się w sobotę dnia 8. marca 1902 o godzinie 5-tej po

południu w lokalu Batyku przy ulicy Ohorążczyzny 1. 16.
P o r z ą d e k  d z i e j m y :

1 . Odczytanie protokołu ostatniego Walnego Zgromadzenia.
2. Sprawozdanie Dyrekcji z czynności i przedłożenie zamknięcia rachun­

kowego za rok 1901.
8 Sprawowanie komisy) rewizyjnej, i wniosek o udzielenie absolutoryum 

Dyrekcji.
4. Wniosek podziału czystego zysku,
5. Wniosek o oznaczenie wysokości marek obecności Badzie nadzorczej,

| Komisyi a lu zy jn e j i kontrolują&ej. 
i 6. Wnioski członków.

Lwów, dnia 26 lutego 1902.

W

L osy na sp ł« ty  miesięesr.ne 
z prawem do wygranych po złożeniu pierwszej raty 

polec* dom bankowy

S ó H u ti i  Ch&J&s
w e Lwowie, u lica Sykstuska liczb a 8.

Eupno i sprzedaż efektów, Josów i monet. 
Wypłata kuponów. B ezpłatna rewizya losów i efektów. 

K alendarzyk w ysyła się bezpłatnie.

ryS iew M z naji
berb&i ^  id, di. i .30 I 1.60 

poleca habdei herbaty f kawy

Ediiada Bisdla ¥ e  Lwown.
Znakomitą kaw ę pół klg. 6 5  ent. Na pro- 

wineyę wysyłki w woreczkach 48/4 kig. za zł. 6 - 5 0  
franco. Wyborną herbatę M elage de London '/a klg. 
3 zł. Znakomity koniak kuracyjny francuski odzna­
czony na wystawie we Lwowie cała butelka zł. 3 50 
pół butelki 1-80 ćwierć 1 zł. Wszelkie inne towary 
w zakres handlu korzennego wchodzące po cenaeli 
najniższych poleca

Leonard Solecki
w e L w ow ie u lica  Batorego 1. 2.

F r $ - d i? H f k  D e m r e & h y .

fcr i S l i l
L. 6S8 s — 8)

OBWIESZCZENIE.
Magistrat król. wul. miasta Gród­

ka rozpisuj© nini>j-z-m lięytacyę na 
dostawę 600 00 metrów szutru tłuo-zo- 
neg>» z kamieniołomów Artyszczowskich 
lub gróde kich użyć się mającego do 
konserw acyl dr óg gminnych, kwolie 
wywołanej 2850 koron na dzień 5. 
marca -902 o gedznie 11-tej przed 
p- lud órin.

Mający brać udział w licytacyi 
mt-ia złożyć wsdyurn w kwocie. 236 
koron to jest Dwieście trzydz^ści pięć 
koron do rąk komisyi licytacyjnej prred 
rozpo' żęciem licytacyi.

Biiższe wajiniki licytedy-jne mogą 
być w tutejszym Magistracie przegląd­
nięte.

M;'rgistr*t miasta.
G ódek. dnia 21. 1 tego 1902.

miesięcznik muzyczno - nutów y

•Dana rom icsy w e iiV/'owie;
Dom dla riemian we Losowi e;
Dom handlowy dla rolnictwa i przemysłu Konstantego Adamowicza we Lwowie; 
Dom rolniczo-produkcyjny Ernestra Bahlsena w  Krakowie;
Dom komisowo-rolniczy Stanisław a Komornickiego i Sp. we Lwowie;
E. Sachsel i Synowie w Podw ołoczyskach;
Główny skład nasion T. Łuckiego we Lwowie;
Handel koniczyny i tym otki E. Krausa we L w ow ie;
Handel nasion E. Mauthnera w Budapeszcie;
Krajowa kultura nasion Borowna J. Bulsiewicza w Bochni;
Kultura nasion leśnych w  Zassowie pod Czarną ;
Oddział stryjsko-źydaczowski c. k. galic. Towarzystwa gospodarskiego w Stryju; 
Towarzystwo rolnicze okręgowe w R zeszow ie;
Towarzystwo rolnicze okręgow e w  W ifliczce;
Zakład ogrodniczy i handel nasion L. Freegego w Krakowie;
Związek handlowy dla Kółek rolniczych w Krakowie, Lwowie, Rzeszowie i W ieliczce.

Wyżej wymienione firm y handlowe zobow iązały  i^fe .na l.fodstawie umowy
pisem nej Ż£wartej ze S ta cją

a) poddać wszystkie Sprzedawane nasi ma rolniczo i leśne ocenie StScyi; 
bi zapewnić-Juf ującym przez wręczenie listu gwarancyjnego (na blaakiecie ku ternu przeB 

Stacyę wydanym) prawdziwość, pochodzenie, czystość nas enia. si ę kiełkowania oraz 
brak kanianku&<

c) odszkodow ać kupujących w razie pokazania się różnicy pomiędzy wartością gwaranto­
w aną a rzeczyw istą tow aru.
Niektóre z powyższych firm  sprzedają nasiona w workach nieszytyeh plombowanych 

przez Stacyę dołączając do każdego worka świadectwo Stacji.
Lwów, 15 lutago 1902.

Ikr. łg H . S z y s z y l e w ir z ,  kierownik Stacyi.

„M elom an^ rospoir-szccaiiia ty lk o  wyboTOwe nowolci mazy- 
CiBEe, transkrypcyo operow e, hom.poay«ye sa lonow e, u tw ory na
4 ręce , śp iew u, isd sferstypęte o ra z  ta ń c e .

U tw o ry  ro zm a iteg o  s to p n ia  trudności., opaleow ane, nuda- 
js?£e ąlg dakptosowiąiiia w ce lac łi p ed ag o g lezn y ch  i  do g ry  salonow ej. 
Doje rocznie''około 200 i^roanic nut dużego formitu. Na treść numeru 
■ kteda się 4 — 5 utworów nu fortepian i iedea do śpiewu lub na skrzy­

pce. Każdy utwór drukuje się w odfizięiaej okładce.
NiezalożnjE od utworów swojskich, Redakeya, w tDlaró uka8vw anła  stę  w a r ­

tościow ych now ości zagran icznych , podaje takow e n iezw łoczn ie ; tym sposobem 
wydawnictwo to stanowić będzie: M M irteh ę  w yborow ych u tw orów  m uzycznych, 
umiejętnie wyhłanyeh i dostępnych pod Wigiędem tradnośoi d k  najszerszego ogółu, 
mtftiesująoego się dobrą muayisą.

: wt’ L w o w ie  i c& p row in cji z przesyłką  
pocztow ą: kw artaln ie % zł. (4  kor.), półrocznie 4  zł. (8  kor.), 

rocznie 8  zł. (1 6  kor.).

Ekspedycya „ieSomana“ dla Galicyi:
p o ś w i ę c o n y  n o w o ć e io m  m u a y c z a y m  s w o js k ie M  i  z ^ g m n ic s s n y c łk  s 0kołowaktego‘'Maro teieBnikóir we L r o w ie Pasaż H ausm ana 9.

k O M ^ 4 z y tO |^ Ó W  Karpiel* z rokss seszłego eanywać tsaiea ffl fis *sjsa* ssi.-i.razy p» oni* 8 zł. (16 kor.)
Prospekta wysyła gratis i fr&ncs, Ekspedycja „MELOMANA" Lwów, Pasaż Hausmana Nr, 9. — Prenumeratę przyjmują także wszystkie księgarnie.

Z drukarni Wł. Łozińskiego, ul. Czarnieckiego i. 12. Telefon Nr. 527. (Zarządca Wł. Weber). Papier fabryki papieru J. Fiałkowskich.


